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SANMED
przychodnia ginekologiczna

Zamość, ul. Szwedzka 20, tel. 84 627 15 87, 507 019 524

Specjalista Ginekolog-Położnik 
lek. med. Marek Lipiec

l badanie USG ciąży

l badanie USG ginekologiczne

l wizyty ginekologiczne i położnicze

l badania prenatalne USG 

    pierwszego trymestru ciąży

l badania w pierwszym trymestrze 

    w kierunku wykrywania nadciśnienia

l badania w kierunku wykrywania 

    zahamowania wzrostu płodu

00265K0

00608J0

Dwa adresy jedna przychodnia:
Polna 9 Zamość, tel. 84 638 35 25 

Peowiaków 6, tel. 533 210 875
Poradnia okulistyki dziecięcej ul. Polna 9

W ramach NFZ przyjmują:
l Arkadiusz Dybcio  lek. med. specj. okulistyki

l Beata Gumieniak-Goch  lek. med. specj. okulistyki

l Waldemar Kędziora dr n. med.  lek. med. specj. okulistyki

l Sylwester Matwiejczuk lek. med. specj. okulistyki

l Dorota Borowicz dr n. med. lek. specjalista okulistyki

l Katarzyna Sokołowska-Zub lek. med. specj. okulistyki

l Katarzyna Biela lek. med. specj. okulistyki
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MALOWANIE 
ELEWACJI

783 800 351

CZYSTE 
POWIETRZE

str. 24
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PPZ SŁAWA Sp. z o.o. Tomaszów Lubelski
SKUP FASOLI 

NAJWYŻSZE CENY, SZYBKA PŁATNOŚĆ
Kupujemy fasolę przebieraną i nieprzebieraną

Więcej informacji udzielimy pod numerami 

tel. 84 664 21 96, 84 664 27 39 i 605 358 612

02907

                      Punkty skupu: l ul. 29-go Listopada 117, 22-600 Tomaszów Lubelski tel. 84 664 
21 96, 84 664 27 39 i 605358612 l Mołożów i Budynin: Andrzej Dymowski tel. 781 029 141 

l Koniuchy 42, Łukasz Hulanicki tel. 511 116 949

str. 10

FERMA DROBIU 

         

Tel. 503-464-147
00658J0

NUTS-BEAN Antoni Nowaczewski
Kułakowice Pierwsze 13

WYDAJNOŚĆ DO 90 T DZIENNIE

514-265-481, 725-704-791
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FASOLA – ORZECHY – GROCH

(przebierania, suszenia prosto z pola)
SKUP – USŁUGA 

SZPIEG Z TUROBINA

str. 5

668-417-935 604-395-576

KOLEKTORY CIŚNIENIOWE  
PŁASKIE

MONTAŻ     SPRZEDAŻ   

SERWIS

& 606 110 415

!"OKNA PCV 
!"ALUMINIOWE
!"ŻALUZJE – WERTIKALE

Super 
Ceny

eprasa.pl 6f7ae0e819
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– A teraz w ramach programu Ar-
temis chcemy nie tylko wrócić na Księ-
życ, ale też założyć tam stałą bazę i 
uczynić ludzkość gatunkiem, który bę-
dzie funkcjonował nie tylko na Ziemi.

– Spróbujmy zejść na powierzch-
nię Księżyca. Jak wygląda?

– To ciało dużo bardziej jałowe niż 
Ziemia. Składa się z pustkowia pokry-
tego regolitem, czyli pyłem księżyco-
wym. Jest pełne kraterów, bo nie ma 
atmosfery, która chroniłaby go przed 
uderzeniami meteorytów. Ale są tam 
też góry, doliny i tzw. morza księżyco-
we – nie z wodą, tylko z zastygłą lawą. 
Co ważne, na Księżycu prawdopodob-
nie znajdują się zasoby wody w po-

staci lodu, zwłaszcza na biegunie po-
łudniowym. Są tam też złoża helu-3, 
który w przyszłości może stać się pa-
liwem energetycznym.

– Pewnie dzisiaj, po tylu latach i 
wraz z rozwojem technologii, loty są 
bezpieczniejsze niż misje Apollo?

– O, nie. To tak nie działa. Każdy 
lot kosmiczny wiąże się z ryzykiem. 
To nie jest jazda samochodem, gdzie 
można się zatrzymać w każdej chwi-
li. Owszem, technologia jest coraz 
lepsza, ale wciąż nie eliminuje ryzy-
ka całkowicie.

– Relacjonujący misję Artemis 
podkreślali, że ustanowiła rekordy. 
Jakie?

– Najważniejszy to rekord odległo-
ści od Ziemi. Astronauci znaleźli się 
najdalej w historii naszej cywilizacji. 
Mogli też obserwować niewidoczną z 
Ziemi stronę Księżyca, zobaczyć nie-
mal całą jego powierzchnię, doświad-

21 kwietnia: wschód 5.24, zachód 19.46.

26 kwietnia: wschód 5.14, zachód 19.55.
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 OLIMPIADA HISTORYCZNA. Lena Rudnicka z I LO im. 
ONZ w Biłgoraju zajęła V miejsce w etapie okręgowym LII Olim-
piady Historycznej i zakwalifikowała się do etapu centralnego. Opie-
kunem uczennicy jest Arkadiusz Jastrzębski.

– „Emocje Karola, jak się tym jara 
i jak go roznosi - atrakcja tak duża jak 
sam lot”. To jeden z komentarzy na 
stronie „Z głową w gwiazdach”. Tak, 
tak, o panu. Oddawał emocje, jakie 
towarzyszyły chwili, gdy 11 kwietnia 
o godz. 2.07 czasu polskiego statek 
Orion z czwórką astronautów z misji 
Artemis II wodował bezpiecznie na 
Pacyfiku, u wybrzeży Kalifornii. Roz-
nosiły emocje?  

– Jeszcze jak! Choć nie rozsadzały 
mnie aż tak, gdy w zeszłym roku star-
towała rakieta Falcon 9, która wynio-
sła na orbitę kapsułę Dragon ze Sła-
woszem Uznańskim-Wiśniewskim 
na pokładzie. Ale to też był niezwykle 
ważny moment, który dział się na na-
szych oczach. 

– Dlaczego tak ważna jest misja 
Artemis II w okolice Księżyca?

– To była w pewnym stopniu pró-
ba generalna przed powrotem ludzi na 
Księżyc. I mówiąc tutaj „na Księżyc”, 
mam na myśli powrót z lądowaniem 
na Srebrnym Globie. Misja Artemis II 
miała charakter rozpoznawczy – astro-
nauci po raz pierwszy od 54 lat okrą-
żyli Księżyc. Nie lądowali na jego po-
wierzchni, ale odbyli najdalszą wypra-
wę w historii ludzkości. Rekord odda-
lenia od Ziemi został pobity o blisko 
6500 kilometrów w porównaniu z 
osiągnięciem misji Apollo 13 z 1970 
roku. Była to także próba systemów 
kapsuły Orion, statku kosmicznego, 
który stanowi główne źródło trans-
portu między Ziemią a Księżycem. 
Przeprowadzano także obserwacje i 
badania naukowe podczas przelotu 
w odległości około 5000 kilometrów 
od Księżyca.

– Obserwujemy go niemal każ-
dej pogodnej nocy, a czasami także 
w dzień. 

– Księżyc to nasz naturalny sateli-
ta, niewielkie ciało niebieskie, przypo-
minające planetę, ale krążące wokół 
Ziemi. Od zawsze przyciągał uwagę 
ludzi. Był jednym z najłatwiejszych do 
obserwacji obiektów na niebie, dlatego 
wiązano z nim różne wierzenia i teo-
rie. Od dawna był też celem naszych 
marzeń o podróżach. Jest oddalony od 
Ziemi o około 380 tys. km, czyli sto-
sunkowo blisko. I dlatego w XX wie-
ku udało się do niego dotrzeć. W 1969 
roku człowiek po raz pierwszy stanął 
na jego powierzchni w ramach pro-
gramu Apollo.

– Po kilku misjach nastąpiła dłu-
ga przerwa.

 

czyć zaćmienia Słońca, wschodu i za-
chodu Ziemi oraz obserwować ude-
rzenia meteorytów.

– Wielu komentatorów pokusi-
ło się nawet o stwierdzenie, że ta mi-
sja, to przystanek w drodze na Marsa.

– To raczej metafora. Bo to dwa 
różne kierunki działań – NASA kon-
centruje się na Księżycu, a prywatne 
firmy, jak SpaceX, na Marsie. Możemy 
więc być świadkami dwóch równole-
głych historii, a nie jednej wspólnej. 

– No dobrze, zejdźmy na ziemię. 
Dlaczego misja księżycowa czy lot 
Polaka w kosmos powinny obcho-
dzić zwykłego Kowalskiego np. pod 
Zamościem?

– Dlatego, że absolutnie każdy, 
niezależnie czy mieszka w Warszawie, 
Chicago czy pod Zamościem używa 
dzisiaj technologii kosmicznej. Nawet 
nie zdajemy sobie sprawy jak często te 
technologie nas otaczają.

– Na przykład… 
– To choćby wyświetlacz smart-

fona, mikroprocesor, dysk w lapto-
pie, bezprzewodowa łączność, filtry 
do wody, próżniowe opakowania do 
żywności, słuchawki bezprzewodo-
we, pianki izolacyjne, panele słonecz-
ne, pokrywy teflonowe. Ale też tomo-
graf do wykrywania nowotworów, 
który zrewolucjonizował medycynę, 
folia życia, czyli srebrno-złoty foliowy 
koc, używany przez służby ratunko-
we, skanery medyczne, protezy koń-
czyn, laserowa korekcja wzroku czy 
rozmaite lekarstwa. To również pro-
gnozy pogody, zdjęcia satelitarne, na-
wigacja, strony www, media społecz-
nościowe. Dosłownie wszystko, z cze-
go dziś korzystamy, długo można wy-
liczać. Wszystko to było projektowa-
ne dawno temu na potrzeby misji ko-
smicznych. Dlatego loty kosmiczne 
są pionierskim przedsięwzięciem, któ-
re popycha rozwój świata do przodu. 

– Kiedy odczujemy skutki dzisiej-
szych misji kosmicznych? 

– Na pewno nie jutro. Natomiast 
za kilka, kilkanaście lat, to co było 
badane podczas tej i kolejnych mi-
sji spowoduje, że nasza codzienność 
się zmieni. Jak? Na pewno kosmicz-
nie, ale konkretnie trudno sobie dziś 
wyobrazić. Czy wiele lat temu ktoś 
by pomyślał, że będą łącza www, In-
ternet, smartfony czy łączność sa-
telitarna? To jest inwestycja, która 
będzie kształtowała świat, którego 
jeszcze nie ma. 

 Rozmawiała Jadwiga Hereta 

Podpis: Karol Wójcicki:  
– W ramach programu 

Artemis chcemy nie tylko 
wrócić na Księżyc, ale też 
założyć tam stałą bazę i 

uczynić ludzkość gatunkiem, 
który będzie funkcjonował nie 

tylko na Ziemi.

Kosmos dla wszystkich  

Uwaga! Szanowni Czytelnicy i Reklamodawcy

Z głębokim smutkiem 

przyjęliśmy wiadomość o śmierci naszej Koleżanki 

           Agnieszki Kłoczek 
wieloletniego pracownika Starostwa Powiatowego w Zamościu 

Jej odejście jest dla nas wszystkich bolesną stratą. 

Rodzinie i Bliskim 

składamy wyrazy głębokiego współczucia 

w tych trudnych chwilach. 

Starosta Zamojski 
 Zarząd Powiatu w Zamościu 

i pracownicy Starostwa Powiatowego w Zamościu 

         

Serdeczne podziękowania 
Rodzinie, Księżom, Przyjaciołom, Współpracownikom 

i Wszystkim, którzy uczestniczyli 

w ostatniej drodze

ŚP. MARIANA PRYSTUPY 
Lekarza medycyny, specjalisty chorób wewnętrznych

i organizacji ochrony zdrowia, wieloletniego ordynatora oddziału 

chorób wewnętrznych SPZOZ Szczebrzeszyn, byłego Dyrektora SPZOZ 

Szczebrzeszyn, Kierownika Zakładu Opiekuńczo-leczniczego w Radecznicy

za liczną obecność, modlitwę, intencje mszalne, 
złożone kwiaty i wsparcie duchowe

składają
żona, dzieci z rodzinami i wnuki

Rodzin

ŚP.

ch

Szcze

W dniu 16 kwietnia 2026 roku
 zmarła 

Maria Puźniak 
nasza szkolna Koleżanka,

absolwentka historii na UMCS.

Jej pasją była 

działalność społeczna 

i dzieje Ordynacji Zamojskiej. 

Rodzinie i Bliskim 

składamy 

wyrazy współczucia. 

Stowarzyszenie Wychowanków 

Liceum Ogólnokształcącego 

 w Józefowie 

eprasa.pl 6f7ae0e819
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Rek lama

 DOBROSTAN ROLNIKA. 30 kwietnia w godz. 10-13 w 
Placówce Terenowej KRUS w Biłgoraju odbędzie się akcja profi-
laktyczna „Dobrostan rolnika”. Wydarzenie organizują Kasa Rolni-
czego Ubezpieczenia Społecznego oraz Narodowy Fundusz Zdro-
wia. Skierowane jest do rolników i ich rodzin z powiatu biłgorajskie-
go. W programie m.in. informacje o profilaktyce zdrowotnej, świad-
czeniach uzdrowiskowych oraz możliwość wyrobienia Europejskiej 
Karty Ubezpieczenia Zdrowotnego.

AWANS PIŁKAREK.   Drużyna piłkarek nożnych I LO 
im. ONZ w Biłgoraju pokonała zespół RCEZ 11:1, a w decydują-
cym meczu z Zespołem Szkół Budowlanych i Ogólnokształcących 
zremisowała. Dzięki lepszemu bilansowi bramek Biłgorajanki zaję-
ły pierwsze miejsce i awansowały do półfinału wojewódzkiego. W 
składzie zwycięskiej drużyny zagrały: Paulina Abram, Katarzyna 
Kazimierowicz, Marika Lewczyk, Aleksandra Łata, Gabriela Ma-
łek, Nikola Pałka, Lena Szwed i Martyna Wygnał. Opiekunami ze-
społu są Marcin Dubiński i Mirosław Obszański.

 FINALIŚCI OLIMPIADY TEOLOGICZNEJ. Uczniowie I 
Liceum Ogólnokształcącego im. ONZ w Biłgoraju – Karol Bielak i 
Marcel Matys – zdobyli tytuły finalistów XXXVI Olimpiady Teolo-
gii Katolickiej. Finał odbył się w dniach 9-11 kwietnia w Szczecinie 
pod hasłem „Chrzest i misja św. Ottona z Bambergu”. W konkursie 
uczestniczyło 119 uczniów szkół ponadpodstawowych z całej Polski. 
Opiekunkami uczniów są Barbara Kłubko i Małgorzata Polańska.

 Z INDEKSEM I MATURĄ NA 100 PROC. Ogromny sukces 
odniosła Lena Rudnicka z I Liceum Ogólnokształcącego im. ONZ 
w Biłgoraju. Uczennica klasy II zdobyła tytuł laureatki LII Olimpia-
dy Historycznej, uzyskując 86 punktów i 11. miejsce w kraju. Ty-
tuł zapewnia jej 100 proc. z matury z historii oraz wstęp na kierun-
ki prawnicze i humanistyczne na uczelniach w całej Polsce. Opie-
kunem uczennicy był dr Arkadiusz Jastrzębski.

 DODATKI DLA RODZIN ZASTĘPCZYCH. Powiat biłgo-
rajski, za pośrednictwem Wojewody Lubelskiego, otrzymał z Fun-
duszu Pracy 40 784,10 zł na realizację programu „Dofinansowanie 
wynagrodzeń rodzin zastępczych zawodowych i prowadzących ro-
dzinne domy dziecka na lata 2024-2027”. W ramach programu wy-
płacone zostaną dodatki do wynagrodzeń w wysokości 1 tys. zł brut-
to dla osób pełniących funkcję rodzin zastępczych zawodowych.

S
towarzyszenie Historycz-
no-Eksploracyjne „Rejon 
IV” zaprasza na I Rozto-

czański Zlot Detektorystów. Od-
będzie się w sierpniu, w Centrum 
Geoturystycznym w Lipsku Pole-
siu. Właśnie ru-
szyły zapisy.

– Zaprasza-
my, chcemy pro-
pagować odpo-
wiedzialne, bez-
pieczne poszuki-
wanie śladów hi-
storii – mówi Jo-
anna Krzyszczuk 
ze Stowarzysze-
nia.

Poszukiwa-
nia terenowe, jak 
mówi, są bardzo 
popularne w ca-
łej Polsce. Spo-
łeczność detek-

torystów w naszym wojewódz-
twie szacuje na kilka tysięcy osób. 

Wpisowe dla osób z namio-
tem wynosi 300 zł, dla tych, któ-
rzy są z regionu i będą dojeżdżać 
– 250 zł. W programie m.in. po-

Rek lama

szukiwania, konkursy, w których 
będzie można wygrać wykrywa-
cze i inne nagrody, przejażdżki 
pojazdami militarnymi.

Zlot rozpocznie się 28 sierp-
nia, potrwa do 30 sierpnia. W spo-
rej części będzie wydarzeniem za-
mkniętym dla uczestników, na-
tomiast 29 sierpnia po południu 
– zaplanowano dzień otwarty. Go-
śćmi specjalnymi będą prowadzą-
cy program telewizyjny „Poszuki-
wacze Historii”. 

Będzie można obejrzeć wy-
stawy militariów z I i II wojny 
światowej, broń z epoki, odnale-
zione w trakcie zlotu przedmio-
ty, pojazdy historyczne należą-
ce do członków Fundacji. Będzie 
też m. in. prezentacja nowych wy-
krywaczy. 

Dodatkowymi atrakcjami 
będą: strzelnica laserowa, piz-
za przygotowywana na miej-
scu przez mistrza świata z Bra-
my Spotkań w Zamościu. Bę-
dzie też możliwość spróbowa-
nia własnych sił w poszukiwa-
niach wykrywaczem na polu te-
stowym. Zgłoszenia i pytania:  
sheriv@sheriv.info. mm

Podczas zlotu będzie 
możliwość spróbowa-
nia własnych sił w po-
szukiwaniach wykry-
waczem na polu testo-
wym.  Fot. z arch. TZ

-

-

-

-

-

-

-

-

-

T
egoroczny marzec w zlew-
ni strumienia Świerszcz w 
Roztoczańskim Parku Na-

rodowym był jednym z najcieplej-
szych i jednocześnie najsuchszych 
od początku pomiarów. 

Średnia temperatura w Zwie-
rzyńcu wyniosła 5,7 st. C., a suma 
opadów zaledwie 6,8 mm. Park in-
formuje, że sytuacja hydrologiczna 
na początku wiosny jest porówny-
walna z ostatnim okresem kryzyso-
wym z lat 2019-2020. Jeśli w kolej-
nych miesiącach nie pojawią się po-
nadnormatywne opady, letni deficyt 
wody może być jeszcze bardziej do-
tkliwy niż sześć lat temu.

Z marcowego raportu klimatycz-
no-hydrologicznego dla zlewni stru-
mienia Świerszcz wynika, że minio-
ny miesiąc był w Zwierzyńcu cieplej-
szy od normy o 3,1 st. C. i tylko o 0,1 

 
st. C. chłodniejszy od najcieplejsze-
go marca odnotowanego w 2024 r. 
Był to drugi najwyższy średni wynik 
temperatury od początku pomiarów 
prowadzonych od 1998 r. Przez cały 
miesiąc średnia dobowa temperatura 
nie spadła poniżej 0 st. C. Szczegól-
nie ciepły był okres od 9 do 16 mar-
ca, kiedy temperatura maksymalna 
każdego dnia przekraczała 15 st. C. 

Jeszcze bardziej niepokojące są 
dane dotyczące opadów. Marzec 
był już czwartym z rzędu miesią-
cem z niedoborem deszczu, a suma 
opadów wyniosła jedynie 6,8 mm, 
czyli 15 proc. średniej z wielolecia. 
Był to najniższy marcowy wynik od 
początku pomiarów. Odnotowano 
tylko trzy dni z opadem znaczą-
cym, czyli co najmniej 0,5 mm, a 
najwyższy opad dobowy, 2,5 mm, 
wystąpił dopiero 31 marca.  (ar) 

23 882 zł brutto mie-
sięcznie – tyle wynosić bę-
dzie nowe wynagrodzenie 
Marszałka Województwa 
Lubelskiego Jarosława 
Stawiarskiego, związa-
nego z Prawem i Sprawie-
dliwością. Decyzję o pod-
wyżce podjęli radni sejmi-
ku podczas sesji 16 kwietnia. Uchwa-
łę przyjęli jednogłośnie.

Na miesięczne uposażenie Jaro-
sława Stawiarskiego składa się: wyna-
grodzenie zasadnicze w wysokości 11 
900 zł, dodatek funkcyjny – 4 640 zł, 
dodatek specjalny – 4 962 zł oraz do-
datek za wieloletnią pracę wynoszą-
cy 2 380 zł (20 proc. pensji zasadni-
czej). Łącznie daje to 23 882 zł brutto. 

Nowa pensja jest wyż-
sza o około 700 zł od do-
tychczasowej i obowią-
zuje z wyrównaniem od 
1 stycznia 2026 roku. 
To kolejna podwyżka, 

poprzednią sejmik przy-
jął w październiku 2025 
roku, kiedy wynagrodze-

nie marszałka ustalono na poziomie 
23 175 zł brutto.

Dla porównania Prezydent RP 
Karol Nawrocki otrzymuje około 
30 tys. zł brutto miesięcznie, pre-
mier Donald Tusk – ponad 22,2 tys. 
zł brutto. Ale to i tak dużo mniej niż 
zarabia europoseł, którego uposa-
żenie w przeliczeniu wynosi około 
46,3 tys. zł brutto. her

Jarosław Stawiarski.
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N
ajpierw były czułe 
wiadomości, po-
tem opowieść o 

wojnie, rannym żołnie-
rzu i wspólnej przyszłości 
w Polsce. Finał tej inter-
netowej znajomości oka-
zał się brutalny – 61-let-
nia mieszkanka pow. za-
mojskiego została oszu-
kana i straciła 15 tys. zł. 

Do zamojskich po-
licjantów zgłosiła się 
mieszkanka powiatu, 
która poinformowała, 
że padła ofiarą oszusta 
podszywającego się pod 
amerykańskiego żołnie-
rza. Jak relacjonowała, 
kilka miesięcy temu po-
znała w Internecie męż-
czyznę, który twierdził, że służy 
w armii USA, bierze udział w mi-
sjach wojskowych, obecnie prze-
bywa w Syrii, a na stałe miesz-
ka w Stanach Zjednoczonych, 
gdzie samotnie wychowuje na-
stoletniego syna.

Z czasem internetowa znajo-
mość zaczęła się zacieśniać. Męż-
czyzna pisał o planach przejścia 
na emeryturę i zamieszkaniu w 

Za mundurem panny sznurem...

Polsce. W korespondencji pojawił 
się także jego rzekomy syn, który 
przekonywał kobietę, że marzy o 
rodzinie i wspólnym życiu. 

Później historia nabrała dra-
matyzmu. Kontakt na kilka dni 
się urwał, po czym „żołnierz” na-
pisał, że jego stanowisko zostało 
zbombardowane, on sam jest ran-
ny i przebywa w szpitalu. Wkrót-
ce poprosił 61-latkę o pomoc w 
przejściu na wcześniejszą eme-

ryturę. Przekonywał, że od-
powiednie podanie do „ge-
nerała” musi złożyć osoba 
z zewnątrz, bo tylko wte-
dy zostanie ono pozytyw-
nie rozpatrzone.

Kobieta uwierzyła w tę 
historię. Napisała wskazane 
pismo i wysłała je na poda-
ny adres. Po pewnym czasie 
otrzymała wiadomość, że 
sprawa została załatwiona 
pomyślnie, a pieniądze na-
leżne rzekomemu żołnie-
rzowi mają trafić na jej kon-
to. Założyła więc nowy ra-
chunek bankowy i przeka-
zała jego numer interneto-
wemu znajomemu.

Okazało się, że aby 
uruchomić wypłatę świad-

czenia, kobieta najpierw musi 
przelać 15 tys. zł. Chcąc pomóc, 
wykonała przelew w placówce 
pocztowej na wskazane konto. 
Później pojawiły się kolejne żą-
dania wpłat. Wtedy 61-latka zo-
rientowała się, że została oszu-
kana. Zerwała kontakt z rzeko-
mym żołnierzem i jego „synem”, 
a sprawę zgłosiła policji.  

 (ar) 

Mężczyzna twierdził, że służy w armii USA i bierze udział  
w misjach wojskowych.                               Fot. pixabay.com
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Mężczyzna został zatrzymany na te-
renie województwa łódzkiego. 

Fot. Policja

 

N
ocna „zabawa” na parkin-
gu w Biłgoraju zakończyła 
się policyjnym pościgiem i 

poważnymi konsekwencjami dla 
kierowcy. 23-latek, który drifto-
wał pod jednym z marketów, nie 
zatrzymał się do kontroli i próbo-
wał uciekać, został zatrzymany po 
krótkim pościgu. Teraz odpowie 
przed sądem, a już stracił prawo 
jazdy na trzy miesiące.

Do zdarzenia doszło w nocy 
z soboty na niedzielę (z 4 na 5 
kwietnia – w święta) około godz. 
1. Policjanci otrzymali zgłosze-
nie o hałasie i pisku opon na par-
kingu przy Alei Jana Pawła II. Na 
miejscu zauważyli Audi, z które-
go dobiegała głośna muzyka. Kie-
rowca ruszył z impetem, a wyjeż-

dżając na ulicę, celowo wprowa-
dził auto w poślizg.

Funkcjonariusze dali sygna-
ły do zatrzymania, jednak młody 
kierowca je zignorował i zaczął 
uciekać. Po krótkim pościgu zo-
stał zatrzymany. Za kierownicą 
siedział 23-letni mieszkaniec gmi-

ny Tereszpol. Był trzeźwy. W aucie 
znajdowały się jeszcze cztery oso-
by w wieku od 18 do 20 lat.

Kierowca został ukarany 
zgodnie w nowymi przepisa-
mi obowiązującymi od 30 mar-
ca, które jednoznacznie zaka-
zują driftu i innych niebezpiecz-

nych zachowań na dro-
gach publicznych. Wła-
śnie na ich podstawie 
23-latkowi zatrzyma-
no prawo jazdy na trzy 
miesiące. Odpowie tak-
że za niezatrzymanie 
się do kontroli drogo-
wej. Za to przestęp-
stwo grozi do 5 lat po-
zbawienia wolności.

  (ar) 
23-latek driftował pod jednym z marketów.  
 Fot. pixabay.com

 NOWY WICEPRZEWODNICZĄCY. Podczas ostatniej se-
sji Rady Powiatu w Biłgoraju radny Tomasz Bury został wybrany na 
wiceprzewodniczącego rady. W prezydium zastąpił Jolantę Ważną, 
której za dotychczasową pracę podziękowali przewodniczący rady, 
członkowie zarządu powiatu i radni.

 PRZEŁAJE nad zalewem Bojary w Biłgoraju. To tu odbyła 

się Powiatowa Licealiada w drużynowych i indywidualnych biegach 
przełajowych. W rywalizacji dziewcząt zwyciężyła reprezentacja I LO 
im. ONZ w Biłgoraju, a drugie miejsce – premiowane awansem do 
półfinału wojewódzkiego – zajęła drużyna Zespołu Szkół Budowla-
nych i Ogólnokształcących w Biłgoraju. W kategorii chłopców naj-
lepsi okazali się uczniowie ZSBiO, natomiast trzecie miejsce zaję-
ła drużyna I LO im. ONZ. W klasyfikacji indywidualnej dziewcząt 
zwyciężyła Diana Łukasik z I LO im. ONZ w Biłgoraju, a drugie 
miejsce zajęła Lena Szwed z tej samej szkoły.

 STYPENDIA DLA UCZNIÓW. W Sali Operowej Centrum 
Spotkania Kultur w Lublinie odbyła się gala wręczenia stypendiów 
w ramach programu „Lubelska kuźnia talentów 2025-2026”. Li-
sty gratulacyjne najzdolniejszym uczniom z województwa wręczyli 
marszałek województwa lubelskiego Jarosław Stawiarski oraz czło-
nek zarządu Marcin Szewczak. W gronie wyróżnionych znaleźli się 
uczniowie Zespołu Szkół Budowlanych i Ogólnokształcących w Bił-
goraju: Miłosz Czekirda, Agnieszka Dyjak, Aleksandra Dyniec, Szy-
mon Kukiełka, Gabriela Kuranty, Julia Obszańska, Karolina Pajor, 
Martyna Sobczak, Daria Szyderska, Patrycja Szyderska, Aleksan-
dra Wenek i Maja Łuszczak.

OBSZA   POTRZEBNI MUZYKANCI. 
GOK w Obszy wciąż prowadzi nabór do miejscowej orkiestry dę-
tej. Kandydaci nie muszą mieć własnych instrumentów. Orkiestra 
dysponuje m.in. trąbką, saksofonem, klarnetem, sakshornem, tubą 
i gitarą basową. Mile widziane są osoby z doświadczeniem, ale rów-
nie dobrze mogą zgłaszać się ci, którzy dopiero zaczynają naukę. Jak 
podkreśla kapelmistrz Michał Giza, liczą się chęci, dobry słuch i po-
czucie rytmu, resztę można wypracować na próbach. Zespół, pro-
wadzony przez niego od 2017 roku, liczy do 25 osób, a jego człon-
kowie mają od 12 do 70 lat.

TUROBIN   POMAGAJĄ HOSPICJUM. Ze-
spół Szkół w Turobinie włączył się w XVI edycję akcji charytatyw-
nej „Twój Dar Serca dla Hospicjum”. W ramach inicjatywy zorgani-
zowano zbiórkę oraz kiermasz. Dzięki zaangażowaniu społeczno-
ści szkolnej udało się zebrać środki na wsparcie podopiecznych Lu-
belskiego Hospicjum dla Dzieci im. Małego Księcia. Zebrane fun-
dusze zostaną przeznaczone m.in. na zakup leków, środków higie-
nicznych oraz sprzętu medycznego.

 NA OCZYSZCZALNIE. Trwa nabór wniosków o dofinan-
sowanie budowy przydomowych oczyszczalni ścieków dla miesz-
kańców gminy w 2026 r. Dokumenty można składać do 30 kwiet-
nia. Dofinansowanie wyniesie 50 proc. udokumentowanych kosz-
tów brutto budowy, zakupu i montażu oczyszczalni, ale nie więcej 
niż 4787,37 zł. Wzory dokumentów są dostępne na stronie gminy 
oraz w Urzędzie Miejskim w pokoju nr 9. Szczegółowe informacje 
można uzyskać pod nr. tel. 84 683 33 35 wew. 40.

 KONCERT NA SCENIE HDK. Hrubieszowski Dom Kul-
tury oraz Społeczne Ognisko Muzyczne w Hrubieszowie zapra-
szają na koncert „Chcę uwierzyć snom”. Wystąpią soliści Zespo-
łu Pieśni i Tańca Ziemi Hrubieszowskiej oraz absolwenci Lubel-
skiej Szkoły Jazzu i Muzyki Rozrywkowej w Lublinie. W progra-
mie znajdą się piosenki z bajek Disneya oraz znane przeboje mu-
sicalowe. Koncert odbędzie się 30 kwietnia o godz. 18 w HDK. 
Wstęp jest wolny.

 RAJD MOTOCYKLOWY WETERANÓW. 29 maja od-
będzie się 7. Rajd Motocyklowy Weteranów, ale już ruszyły zapisy. 
Start zaplanowano o godz. 8 przy 2. Hrubieszowskim Pułku Rozpo-
znawczym. Wydarzenie gromadzi co roku motocyklistów i sympa-
tyków jednośladów z różnych części kraju, a jego ideą jest integra-
cja środowiska weteranów oraz wspólne upamiętnienie służby żoł-
nierzy. Organizatorzy proszą o wcześniejsze potwierdzenie udzia-
łu – zgłoszenia przyjmowane są do końca kwietnia. Koordynatorem 
rajdu jest Janusz Szpytma.
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 PIENIĄDZE NA DROGI. Powiat Hrubieszowski otrzymał 
dofinansowanie z Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg na inwesty-
cje drogowe w Hrubieszowie. Dzięki tym środkom przebudowana 
zostanie ul. Marii Konopnickiej na odcinku ponad 800 m. W pla-
nach jest także budowa drogi dla pieszych przy  ul. Grotthusów na 
odcinku ok. 600 m. Powiat Hrubieszowski otrzymał na te zadania 
blisko 1,5 mln zł ze środków Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg.

 MISJA 112 W SZKOLE. Hrubieszowscy policjanci spotkali 
się z dziećmi i wychowawcami ze Szkoły Podstawowej nr 3 w Hru-
bieszowie w ramach kampanii „Misja 112 – jeden numer, tysiąc 
szans”. Akcja skierowana jest do dzieci i młodzieży z całego powia-
tu hrubieszowskiego i ma uczyć właściwych reakcji w sytuacjach 
zagrożenia życia lub zdrowia oraz odpowiedzialnego korzystania z 
numeru alarmowego 112. W ramach kampanii organizowany jest 
także konkurs plastyczny dla przedszkolaków oraz uczniów szkół 
podstawowych i ponadpodstawowych. 

 POLSKIE TRADYCJE W TAŃCU I ŚPIEWIE. Hrubie-
szowski Dom Kultury otrzymał 30 tys. zł dofinansowania z progra-
mu „Kultura ludowa i tradycyjna” Ministerstwa Kultury i Dziedzic-
twa Narodowego na realizację projektu „Polskie Tradycje w Tańcu 
i Śpiewie – obóz szkoleniowy ZpiTZH”. W ramach zadania człon-
kowie Zespołu Pieśni i Tańca Ziemi Hrubieszowskiej wezmą udział 
w pięciodniowym obozie szkoleniowym w Krasnobrodzie. Podczas 
wyjazdu będą doskonalić umiejętności taneczne i wokalne oraz pra-
cować nad repertuarem opartym na polskich tradycjach ludowych.

DOŁHOBYCZÓW  MŁODZIEŻ ZAPOBIEGA PO-
ŻAROM. W gminie Dołhobyczów odbyły się eliminacje gminne 
Ogólnopolskiego Turnieju Wiedzy Pożarniczej „Młodzież Zapobie-
ga Pożarom”. W grupie młodszej zwyciężyła Zuzanna Kulczyńska, 
a w starszej najlepszy okazał się Błażej Maksymiak. Oboje będą re-
prezentować gminę na etapie powiatowym. 

HORODŁO   MATEMATYCZNI LAUREACI. 
Uczniowie Szkoły Podstawowej w Horodle odnieśli sukces w Ogól-
nopolskim Konkursie Matematycznym LEON. W tegorocznych 
zmaganiach szkołę reprezentowała 22-osobowa grupa uczniów z 
klas IV-VIII, a aż czworo z nich zdobyło tytuł laureata. To Kacper 
Seweryn z klasy VI, Antoni Kosakowski z klasy VII, Julia Jerzyna 
z klasy VIII i Filip Wesołowski z klasy VI. 

MIRCZE   CZUJKI DLA MIESZKAŃCÓW. 
W ramach kampanii „Czujka na straży Twojego bezpieczeństwa!” 
mieszkańcom gminy Mircze przekazano 18 czujek dymu. Urządze-
nia trafiły do podopiecznych Gminnego Ośrodka Pomocy Społecz-
nej. W akcji uczestniczyli asp. Maciej Spisacki z KP PSP w Hrubie-
szowie, kierownik GOPS Katarzyna Górniak-Kudełka oraz zastęp-
ca wójta gminy Mircze Krzysztof Filipowicz. Kampania ma zwięk-
szać świadomość zagrożeń pożarowych i ryzyka zatrucia czadem.

WERBKOWICE  DROGOWA INWESTYCJA. Trwa-
ją końcowe prace przy budowie i przebudowie dróg w gminie Wer-
bkowice. Cały projekt ma zostać zakończony do 10 lipca. Inwesty-
cja obejmuje prawie 1,88 km dróg w Hostynnem, Terebiniu i Ma-
licach. Jej wartość to ponad 6,25 mln zł, z czego 5,51 mln zł stano-
wi dofinansowanie z Rządowego Funduszu Polski Ład. Wykonaw-
cą jest firma Sadex z Zamościa, a nadzór prowadzi Kawdrog. 

 MOTORYZACYJNY TURNIEJ. W Zespole Szkół im. Bar-

tosza Głowackiego w Krasnymstawie odbyły się eliminacje powia-
towe Ogólnopolskiego Młodzieżowego Turnieju Motoryzacyjnego. 
Najlepsza okazała się drużyna Zespołu Szkół Centrum Kształcenia 
Rolniczego w Siennicy Różanej i to ona awansowała do etapu wo-
jewódzkiego. Drugie miejsce zajęła reprezentacja Zespołu Szkół 
nr 2 im. Bartosza Głowackiego w Krasnymstawie, a trzecie – I Li-
ceum Ogólnokształcącego im. Władysława Jagiełły w Krasnymsta-
wie. W klasyfikacji indywidualnej zwyciężyła Natalia Wiśniewska z 
ZSCKR w Siennicy Różanej.

 POLICJANCI NA TURNIEJU. Policjanci odwiedzili uczest-
ników III Turnieju Szkół Podstawowych w Strzelectwie Wirtualnym, 
który odbył się w Zespole Szkół Centrum Kształcenia Rolniczego w 
Siennicy Różanej (gm. Krasnystaw). Funkcjonariusze prowadzili dzia-
łania profilaktyczne, promowali służbę w policji i informowali o zasa-
dach rekrutacji. Dodatkową atrakcją była obecność przewodników 
psów służbowych z Komendy Miejskiej Policji w Zamościu. W wy-
darzeniu uczestniczył Komendant Powiatowy Policji w Krasnymsta-
wie podinsp. Szymon Mroczek, który wręczał nagrody i wyróżnienia.

N
ie będziemy się tak ba-
wić – rzucił jeden z poli-
cjantów, szarpiąc za rękę 

wówczas 38-letniego Wojciecha 
Marczuka, rolnika z Wysokie-
go pod Zamościem. A do kole-
gi: „Dawaj go!”. Chwilę później 
powalili go, zakuli w kajdanki i 
prysnęli w twarz gazem. Mimo, 
że nie stawiał oporu. Potem w 
skarpetach wyprowadzili na 
śnieg i kazali wsiadać do radio-
wozu. Byli agresywni i wulgarni. 
Tłumaczyli, że szukają groźnego 
przestępcy.

Dziś ta interwencja, o któ-
rej pisaliśmy jako pierwsi, ma 
swój sądowy finał. Akt oskar-
żenia przeciwko dwóm funk-
cjonariuszom policji trafił 
do Sądu Rejonowego w Za-
mościu.

Prokuratura Rejonowa w 
Hrubieszowie zarzuca Prze-
mysławowi S. oraz Krystia-
nowi B. przekroczenie upraw-
nień oraz spowodowanie ob-
rażeń ciała podczas interwen-
cji wobec rolnika. To finał po-
nad czteroletniej batalii Woj-
ciecha Marczuka o sprawie-
dliwość, walki z policją i de-
cyzjami prokuratury, która 
początkowo umorzyła śledz-
two, uznając interwencję za 
prawidłową. 

  Policjant: „Nie 

Sprawa dotyczy wydarzeń, 
które rozegrały się 19 stycznia 
2022 r. w Wysokiem pod Zamo-
ściem. Tę kontrowersyjną inter-
wencję przeprowadzili dwaj po-
licjanci Komendy Miejskiej Po-
licji w Zamościu: Przemysław 
S. i Krystian B. Dodajmy, że ten 
ostatni był bohaterem głośnego 
zdarzenia w zamojskiej Galerii 
Twierdza dotyczącego awantu-
ry z klientem za brak masecz-
ki, podczas której użył gazu i 
paralizatora. Policjant wtedy 
dostał oficjalne podziękowania 
od przełożonych – za „wzorowo 
przeprowadzoną interwencję”.

Niedługo potem doszło do 
interwencji w domu rolnika, 
wieczorem i na oczach star-
szych, schorowanych rodziców. 
Policjanci przychodzili do jego 
domu (ktoś podał ich adres) i 
poszukiwali jakiegoś Radosła-
wa K., osoby podejrzewanej o 
przestępstwo. Pytali o tego czło-
wieka od czterech lat. Za każ-
dym razem gospodarz i jego ro-
dzice tłumaczyli, że nie znają 
tej osoby. Zawsze interwencje 
kończyły się spokojnie – po wy-
jaśnieniach gospodarza funkcjo-
nariusze odchodzili. Tym razem 
było inaczej.

  
„Czy pan Radosław?” – za-

pytali w progu. „Wojciech od 
urodzenia” – odpowiedział męż-
czyzna. Wyjaśnił, że to pomyłka 

 

Brutalna interwencja policji (cd.)
i zgodził się, by policjanci we-
szli do środka.

Gdy mundurowi zaczęli do-
magać się jego danych osobo-
wych, odmówił, bo wielokrot-
nie wcześniej podawał je poli-
cji w tej samej sprawie. Jego toż-
samość potwierdziła obecna na 
miejscu matka, okazując swój do-
wód osobisty. To nie wystarczyło.

Jak wynika z materiału do-
wodowego i aktu oskarżenia, 
funkcjonariusze „użyli wobec 
niego środków przymusu bez-

pośredniego: chwytów obez-
władniających, kajdanek oraz 
ręcznego miotacza gazu pie-
przowego”.

Mężczyzna został wypro-
wadzony z domu w skarpe-
tach, po śniegu, i przewieziony 
do Komendy Miejskiej Policji 
w Zamościu. Tam – jak twier-
dzi – pod presją przyjął mandat 
w wysokości 200 zł za odmo-
wę podania danych osobowych.

Jeszcze kilka miesięcy temu 
Prokuratura Rejonowa w Hru-
bieszowie uznała, że interwen-
cja policjantów została przepro-
wadzona prawidłowo i „wobec 
braku znamion czynu zabro-
nionego” umorzyła postępo-
wanie. Na tę decyzję zażalenie 
złożył pełnomocnik Wojciecha 
Marczuka. 

Zamojski Sąd Rejonowy nie 
miał wątpliwości – uchylił posta-
nowienie prokuratury w całości. 
Sąd podkreślił, że ustalenia śled-
czych były „wybiórcze i błędne”, 
a ocena zachowania policjantów 
– niepełna. Wskazał przy tym, że 
nie było podstaw do stosowania 
przemocy wobec mężczyzny. W 
efekcie śledczy, uwzględniając 
uwagi sądu, przedstawili funk-
cjonariuszom zarzuty i skierowa-
li do sądu akt oskarżenia. 

W akcie oskarżenia proku-
ratura wskazuje, że policjanci 

przekroczyli swoje uprawnie-
nia m.in. w trakcie czynności 
legitymowania. Jak podkreślo-
no, nie zakończyli jej w prawi-
dłowy sposób, mimo że tożsa-
mość Wojciecha Marczuka zo-
stała ustalona na podstawie do-
kumentu jego matki. Następ-
nie, zdaniem śledczych, bezpod-
stawnie dokonali zatrzymania, 
choć nie zachodziły przesłanki 
określone w przepisach. 

Kluczowe są także zarzuty 
dotyczące użycia siły. Według 

prokuratury „zastosowane 
środki przymusu bezpośred-
niego – w tym gaz pieprzowy 
i kajdanki – były nieuzasad-
nione i nieadekwatne do sy-
tuacji, a ich użycie naruszało 
zasadę proporcjonalności”. 

W wyniku interwencji 
mężczyzna doznał obrażeń 
ciała, m.in. otarć naskór-
ka głowy, tułowia i koń-
czyn oraz stłuczenia przed-
ramienia.

Prokuratura oskarżyła 
policjantów o przekrocze-
nie uprawnień tj. o czyn z 
art. 231 par. 1 kk, który jest 
zagrożony karą do 3 lat po-
zbawienia wolności. Dodat-
kowo odpowiadają także za 
spowodowanie uszczerbku 

na zdrowiu (at. 157 par 2 kk), 
za który grozi do 2 lat pozba-
wienia wolności. Łącznie grozi 
im do 3 lat więzienia. 

– Niedopuszczalne jest, 
aby osoba, która współdziała z 
funkcjonariuszami, wpuszcza 
ich do domu i nie stawia żad-
nego oporu, była potraktowa-
na tak brutalnie. Nikt nie za-
sługuje na to, żeby w XXI wie-
ku być wyprowadzanym w zi-
mie bez butów, w sytuacji, gdy 
nie stwarza zagrożenia dla funk-
cjonariuszy. To nieludzkie – ko-
mentuje adwokat Szymon Skor-
niewski, pełnomocnik Wojcie-
cha Marczuka. 

Obaj funkcjonariusze nie 
przyznali się do zarzucanych 
im czynów. W swoich wyja-
śnieniach wskazywali, że Woj-
ciech Marczuk nie wykonywał 
poleceń i odmawiał podania 
danych osobowych, co – ich 
zdaniem – uzasadniało zasto-
sowanie środków przymusu. 
Twierdzili także, że interwen-
cja przebiegała zgodnie z pro-
cedurami.

O tym, czy funkcjonariusze 
przekroczyli swoje uprawnienia 
i poniosą odpowiedzialność kar-
ną, zdecyduje teraz Sąd Rejono-
wy w Zamościu. Pierwsza roz-
prawa miała się odbyć 10 marca, 
jednak została odwołana. Nowy 
termin wyznaczono na 12 maja.

Oskarżeni funkcjonariusze 
wciąż pełnią służbę w policji.

 Jadwiga Hereta 

Policjanci powalili Wojciecha Mar-
czuka na podłogę, zakuli w kajdanki, 
prysnęli w twarz gazem i w skarpetach 
wyprowadzili na śnieg.  Fot. her

WWW
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 KIEDY AKCJE POBORU KRWI? Regionalne Centrum 
Krwiodawstwa i Krwiolecznictwa w Lublinie zaplanowało w Kra-
snymstawie akcje poboru krwi. Odbędą się w galerii KDK przy ul. 
Okrzei 10: 21 maja, 11 czerwca, 16 lipca, 20 sierpnia, 17 września, 
15 października, 19 listopada i 10 grudnia.

ŻÓŁKIEWKA  POLICJANCI W SZKOLE. Pod-
czas dni otwartych w Zespole Szkół w Żółkiewce policjantki spo-
tkały się z młodzieżą, by opowiedzieć o specyfice służby, wyma-
ganiach stawianych kandydatom i etapach rekrutacji do Policji. 
Uczniowie mogli także obejrzeć wykorzystywany na co dzień 
sprzęt, w tym urządzenie AlcoBlow i środki przymusu bezpo-
średniego. Spotkanie miało charakter informacyjny i promocyjny.

 MIASTECZKO RUCHU DROGOWEGO. Powiat Toma-
szowski kupił miasteczko ruchu drogowego, które trafiło do toma-
szowskiej policji. Będzie ono wykorzystywane podczas zajęć edu-
kacyjnych w przedszkolach i szkołach podstawowych, pomagając 
dzieciom w nauce zasad bezpiecznego poruszania się po drogach.

  STRAŻACKI TURNIEJ WIEDZY POŻARNICZEJ. W Ko-

mendzie Powiatowej Państwowej Straży Pożarnej w Tomaszowie 
Lub. przeprowadzono eliminacje powiatowe Ogólnopolskiego Tur-
nieju Wiedzy Pożarniczej z udziałem 29 uczestników. Zwycięzca-
mi w poszczególnych grupach wiekowych zostali: Dominik Buczak, 
Dawid Karasiewicz i Arkadiusz Krupa. Drugie miejsca zajęli: Daria 
Maryńczak, Julia Poleszczuk i Mateusz Tkaczyk, a trzecie: Nadia So-
buś, Magdalena Kostrubiec i Wiktoria Skiba. Zwycięzcy pierwszych 
miejsc będą reprezentować powiat w eliminacjach wojewódzkich.

 PROFILAKTYKA NOWOTWOROWA. W Zespole Szkół 
Techniczno-Motoryzacyjnych w Tomaszowie Lub. odbyło się spo-
tkanie poświęcone profilaktyce raka piersi i raka jąder. Gościem 
szkoły była Anna Gardecka, która mówiła o znaczeniu regularnych 
badań, wczesnego wykrywania chorób nowotworowych oraz obja-
wach, których nie wolno lekceważyć. W organizację spotkania włą-
czyło się Stowarzyszenie Kobiet po Leczeniu Raka Piersi „Toma-
szowskie Amazonki” z Tomaszowa Lubelskiego.

ŁASZCZÓW  WIOSENNE HARCE W GOK-U. Gmin-
ny Ośrodek Kultury w Łaszczowie zaprasza dzieci od 7. roku 
życia na zajęcia „Wiosenne Harce”, które odbędą się 27 kwiet-
nia o godz. 16.30. W programie m.in. tworzenie i puszczanie 
eko-latawców, ognisko z kiełbaskami, gry i zabawy na świeżym 
powietrzu, siatkówka, piłka nożna oraz zajęcia plastyczne.

KADECI ĆWICZYLI Z POLICJANTAMI. Policjanci z To-
maszowa Lub. przeprowadzili zajęcia z taktyki i technik interwencji 
dla młodzieży z LO im. Stanisława Kostki Starowieyskiego w Łasz-
czowie. Spotkanie odbyło się w ramach współpracy policji, Straży 
Granicznej i szkoły prowadzącej oddział o profilu mundurowym. 
Uczniowie zdobywali praktyczne umiejętności i poznawali specyfi-
kę służby w formacjach mundurowych.

ULHÓWEK   BRĄZ DLA TENISISTÓW 
STOŁOWYCH. 
Podczas Dru-
żynowych Mi-
strzostw Polski 
Osób z Niepeł-
nosprawnościa-
mi w tenisie sto-
łowym, rozegra-
nych w Drzonkowie, reprezentanci Integracyjnego Centrum Spor-
tu i Rehabilitacji „Start” w Ulhówku wywalczyli 3. miejsce. Brą-
zowy medal zdobyli Tomasz Słomiany i Patryk Saba, startujący 
pod opieką trenera Bartosza Kiciaka. 

 OLIMPIADA LINGWISTYKI MATEMATYCZNEJ. 
Ogromny sukces odniósł Aleksander Żuk, uczeń I Społecznego Li-
ceum Ogólnokształcącego im. Unii Europejskiej w Zamościu. Zajął 
II miejsce w XXIV Olimpiadzie Lingwistyki Matematycznej, zdoby-
wając tytuł laureata. Olimpiada została zorganizowana przez Uni-
wersytet Wrocławski oraz Fundację Matematyków Wrocławskich. 
Dzięki osiągniętemu wynikowi Aleksander Żuk będzie reprezento-
wał Polskę na olimpiadzie światowej.

T
rzy osoby zostały ranne 
w wypadku, do którego 
doszło w środę, 15 kwiet-

nia, na trasie między Frampolem 
a Starą Wsią. Najciężej poszko-
dowany 38-latek został prze-
transportowany śmigłowcem do 
szpitala w Lublinie.

Do zdarzenia doszło około 
godz. 10.30 na wysokości skrę-
tu na Radzięcin. Jak wynika ze 

Dramatyczny wypadek pod Frampolem. Trzy osoby ranne, jedna  

wstępnych ustaleń policjantów z 
KPP w Biłgoraju, 48-letni kierow-
ca Mercedesa, wyjeżdżając z drogi 
podporządkowanej od strony Ra-
dzięcina, nie ustąpił pierwszeń-
stwa przejazdu i zderzył się cię-
żarowym Manem, którym kiero-
wał 19-latek. W ciężarówce znaj-
dował się także 38-letni pasażer.

Siła uderzenia była na tyle 
duża, że uszkodzone zostały 

również bariera energochłon-
na i znaki.

Obaj kierowcy trafili do szpi-
tala. Byli trzeźwi. Najciężej ran-
nym był pasażer Mana, który zo-
stał przetransportowany Lotni-
czym Pogotowiem Ratunkowym 
do jednego z lubelskich szpitali.

Policjanci ustalają szczegó-
łowe okoliczności wypadku.

 her

Najciężej poszkodowany 38-latek został przetransporto-
wany śmigłowcem do szpitala w Lublinie.  Fot. Policja 
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Mężczyzna został odnaleziony nieprzytomny 
przez członka rodziny.  Fot. Policja 

anny 84-letni rowe-
rzysta potrzebował na-
tychmiastowej pomocy. 

Udzielił mu jej funkcjonariusz 
Nadbużańskiego Oddziału Stra-
ży Granicznej.

Wszystko działo się w ponie-
działek, 13 kwietnia około go-
dziny 12 w miejscowości Chy-
ża w gminie Zamość. 

– Na skrzyżowaniu z uli-
cą Braterstwa Broni kierujący 
Audi, wykonując manewr skrętu 
w lewo, nie ustąpił pierwszeń-
stwa przejazdu cykliście – infor-
muje Dorota Krukowska-Bubi-
ło, rzecznik zamojskiej policji. 

Akurat tamtędy przejeżdżał 
chorąży SG Przemysław Za-

84-latkowi

rzycki z Placówki Straży Gra-
nicznej w Hrebennem. Był na 
wolnym. Ułożył rannego w bez-
piecznej pozycji, zatamował 

krwawienie i monitorował jego 
stan do czasu przyjazdu służb 
ratunkowych. Zabezpieczył też 
miejsce zdarzenia. 

Rowerzysta trafił do szpita-
la. Jak się okazało, nie odniósł 
poważniejszych obrażeń i po ba-
daniach wrócił do domu.

45-letni kierowca Audi oraz 
rowerzysta byli trzeźwi. Policja 
ustala szczegółowe okoliczno-
ści zdarzenia.

 her

Rowerzysta trafił do szpitala. Nie odniósł 
poważniejszych obrażeń.  Fot. Policja
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W
2025 r. funkcjonariu-
sze lubelskiej Służ-
by Celno-Skarbowej 

przeprowadzili – zarówno na 
granicy państwa, jak i we-
wnątrz kraju – dziesiątki ty-
sięcy kontroli. Sprawdzali sa-
mochody osobowe, autokary, 
pociągi, przesyłki pocztowe 
i kurierskie, a także targowi-
ska. Ujawniali przemyt, likwi-
dowali nielegalną produkcję, 
zatrzymywali towary bez ak-
cyzy, podróbki i odpady prze-
wożone z naruszeniem prze-
pisów. Podsumowanie działań 
właśnie przedstawił Lubelski 
Urząd Celno-Skarbowy w Bia-
łej Podlaskiej.

W 2025 r. podczas prób prze-
mytu i kontroli prowadzonych na 
terenie kraju funkcjonariusze za-
trzymali m.in. ponad 840 tys. pa-
czek papierosów. Doszło np. do 
przejęcia dużego transportu pa-
pierosów. W ciężarówce w pow. 
bialskim znaleziono blisko 100 
tys. paczek o wartości rynkowej 
1,7 mln zł  oraz 3,4 tony suszu ty-
toniowego i tytoniu. 

Celnicy ujawnili też ponad 
8,9 tys. okazów i wyrobów z za-
grożonych wyginięciem roślin i 
zwierząt CITES. Były to głów-
nie medykamenty z wyciągiem z 
pławikonika morskiego, ale tak-
że galanteria ze skóry pytona, 
koralowce, muszle, krem z ikrą 
jesiotra czy żółw. Do tego do-
szło ponad 350 niezgłoszonych 
do kontroli przedmiotów o cha-
rakterze muzealnym, kolekcjo-
nerskim i zabytkowym. Wśród 
nich były przede wszystkim mo-
nety kolekcjonerskie, ale też od-

znaczenia wojskowe, fragmenty 
ceramiki pradziejowej, fragmen-
ty ciosów mamuta włochatego i 
malowidła sakralne.

Na liście znalazło się po-
nadto 258 tys. szt. towarów pi-
rackich i podrabianych. Były to 
m.in. odzież, obuwie, paski, to-
rebki, plecaki, portfele, okulary 
przeciwsłoneczne, farmaceuty-
ki, kosmetyki, środki ochrony ro-
ślin, zabawki, biżuteria, zegarki i 
sprzęt elektroniczny. Funkcjona-
riusze przejęli również 47,9 tys. 
szt. sterydów anabolicznych i far-
maceutyków, 3,6 tys. szt. oraz po-
nad 400 litrów środków odurza-
jących, substancji psychotropo-
wych i prekursorów do produkcji 
narkotyków.

W 2025 r. lubelska KAS za-
trzymała 9,4 tys. ton odpadów, 
z czego ponad 6,4 tys. ton pod-
czas przywozu do Polski i 3 tys. 
ton podczas wywozu z kraju. Do 
tego doszło blisko 620 litrów i 75 
kg środków ochrony roślin, po-
nad 730 kg i blisko 280 litrów 
gazów chłodniczych, 164 nie-
legalne automaty do gier hazar-
dowych oraz 13 ton produktów 
pochodzenia zwierzęcego ujaw-
nionych w ramach zwalczania 
zagrożeń epizootycznych, w 
tym ASF.

Część zatrzymanych rzeczy 
została zniszczona. W 2025 r. 
zniszczono m.in. blisko 1,3 mln 
paczek papierosów oraz prawie 
22 tony tytoniu i wyrobów tyto-
niowych, 4,6 tys. litrów alkoholu, 
205 automatów do gier hazardo-

wych oraz ponad 88,4 tony róż-
nych towarów (odzież, tekstylia, 
urządzenia elektroniczne, ko-
smetyki, farmaceutyki, zabawki, 
i in.). Część towarów trafiła nato-
miast na sprzedaż, co przyniosło 
1,5 mln zł. Były to m.in. pojazdy 
samochodowe, bursztyn, rowery 
elektryczne, hulajnogi, złom me-
talu, pellet.

Swoje zbiory wzbogaciły mu-
zea. KAS nieodpłatnie przekazała 
im 286 przedmiotów o charakte-
rze muzealnym i kolekcjonerskim 
oraz ponad 8 kg kamieni półszla-
chetnych. Do muzeów w Białej 
Podlaskiej, Puławach, Hrubieszo-
wie, Zamościu, Tomaszowie Lub. 
i Warszawie trafiły m.in. kilkaset 
monet z różnych wieków, medale, 
malowidła sakralne, skamieniałe 
szczątki wymarłych morskich or-
ganizmów – trylobity, cenne mine-

rały, kordziki paradne oraz imita-
cja rogu nosorożca włochatego z 
epoki lodowcowej. 

Do „najciekawszych” nale-
żał przemyt ponad 600 przed-
miotów kolekcjonerskich (mo-
net, banknotów, orderów, przypi-
nek) w Dołhobyczowie. Z kolei 
w Hrebennem funkcjonariusze 
udaremnili przemyt 166 monet 
kolekcjonerskich. Część z nich 
pochodziła z XV-XVII w. Były 
wśród nich: goldgulden Frydery-
ka III z Nördlingen bity między 
1440 a 1493 r., półgrosz koronny 
Jana Olbrachta z lat 1492-1501 
i półgrosz litewski Aleksandra 
Jagiellończyka z lat 1492-1506. 

W składzie celnym w powiecie 
chełmskim funkcjonariusze wy-
kryli ponad 4,5 tys. par podrabia-
nych butów sportowych ze zna-
kami znanego światowego produ-
centa. Gdyby były oryginalne, ich 
wartość wynosiłaby około 1,5 mln 
zł. Towar nielegalny był wymie-
szany z legalnym. W Obrokach 

podczas kontroli samochodu oso-
bowego funkcjonariusze znaleźli 
ponad 4,3 tys. par skarpet z pod-
robionymi znakami znanych firm 
modowych. W oryginalnej wersji 
byłyby warte kilkaset tys. zł. Za-
bezpieczyli też 17,6 tys. jednora-
zowych papierosów elektronicz-
nych i 16,8 tys. buteleczek z pły-
nami do e-papierosów. 

Szczególnie poważną sprawą 
było zatrzymanie blisko 1,5 tys. 
ton nielegalnie przemieszczanych 
odpadów na kolejowym przejściu 
granicznym w Dorohusku. Z do-
kumentów wynikało, że pociąg 
przewozi z Ukrainy złom stalowy. 
Oględziny wykazały jednak, że ła-

dunek stanowiła mieszanka prze-
różnych odpadów, m.in. filtrów 
oleju, zużytych opon, elementów 
mechanicznych z pozostałościami 
oleju, pianek montażowych i pod-
zespołów elektrycznych. Z kolei 
w Koroszczynie funkcjonariusze 
zatrzymali blisko 5 ton opon do 
cywilnych samolotów Boeing. W 
Hrebennem udaremniono prze-
myt ponad 220 kg niedozwolo-
nych czynników chłodniczych. 
Gazy były przewożone w specjal-
nie przystosowanych zbiornikach 
dwóch samochodów osobowych. 

Lubelska KAS współpraco-
wała też z innymi służbami przy 
rozbijaniu zorganizowanych grup 
przestępczych. Wspólnie z CBŚP 
z Radomia i Prokuraturą Okrę-
gową w Lublinie zlikwidowano 
grupę zajmującą się organizowa-
niem nielegalnych gier hazardo-
wych na terenie woj. lubelskiego, 
mazowieckiego i podkarpackie-
go. KAS uczestniczyła również w 
międzynarodowym śledztwie do-
tyczącym wyłudzeń VAT, w wyni-
ku którego rozbito zorganizowaną 
grupę przestępczą. Uszczuplenia 
podatkowe w wyniku oszustw w 
całej Europie oszacowano na pra-
wie 50 mln euro. Po jednej z kon-
troli spółka holdingowa wpłaciła 
około 73 mln zł zaległego podat-
ku CIT wraz z odsetkami. 

Nie brakowało też ujawnień 
gotówki. W Dorohusku funkcjo-
nariusze wykryli u podróżnego 
400 tys. dolarów, czyli około 1,4 
mln zł. Pieniądze przewoził w ba-
gażu podręcznym i nie zgłosił 
ich przy przekraczaniu granicy. 
Na poczet grożącej kary wpła-
cił 70 tys. zł. (ar), fot. KAS

Przemytnicy kontra celnicy 

59
-letni mieszkaniec 
powiatu zamojskie-
go najbliższe trzy 

miesiące spędzi w areszcie. Zo-
stał zatrzymany po tym, jak kie-
rował ciągnikiem rolniczym ma-
jąc ponad 2,5 promila alkoho-
lu, mimo dożywotniego zakazu 
prowadzenia pojazdów. Usłyszał 
też zarzuty gróźb karalnych oraz 
znęcania się nad rodziną.

Domowy oprawca w areszcie
Do zdarzenia doszło 2 kwiet-

nia na trasie Malewszczyzna – 
Hucisko. Funkcjonariusz Straży 
Ochrony Kolei, jadąc prywatnym 
samochodem, zauważył kierują-
cego ciągnikiem, który nie utrzy-
mywał prostego toru jazdy. Za-
trzymał pojazd i uniemożliwił 
dalszą jazdę, a następnie powia-
domił służby. 59-latek był agre-
sywny i groził mu pozbawieniem 

Najbliższe trzy miesiące 59-latek spędzi w aresz-
cie tymczasowym. Fot. Policja 

życia, trzymając w ręku 
siekierę.

Badanie alkomatem 
wykazało, że kierujący 
miał w organizmie po-
nad 2,5 promila alkoho-
lu. Dodatkowo okaza-
ło się, że posiada doży-
wotni sądowy zakaz pro-
wadzenia wszelkich po-
jazdów mechanicznych. 
Mężczyzna trafił do po-
licyjnej celi.

W toku dalszych 
czynności policjanci 
ustalili, że 59-latek od 
lat znęcał się nad rodzi-

ną – żoną i pełnoletnimi dziećmi. 
Według relacji bliskich, pod wpły-
wem alkoholu wszczynał awan-
tury, wyzywał domowników, po-
pychał i szarpał, a także groził 
im pozbawieniem życia i spale-
niem domu. 

Mężczyzna usłyszał zarzu-
ty znęcania się nad rodziną, kie-
rowania pojazdem w stanie nie-
trzeźwości pomimo dożywotnie-
go zakazu oraz kierowania gróźb 
karalnych wobec 30-latka, który 
dokonał obywatelskiego ujęcia. 
Najbliższe trzy miesiące 59-latek 
spędzi w areszcie tymczasowym.

 (ar)

Celnicy zatrzymali 164 nielegalne automaty do gier hazardowych. 

Część rzeczy, jak np. tytoń, została zniszczona.

Te monety usiłowano przemycić w Hrebennem.
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W
wieku 18 lat Angelika 
dowiedziała się, że ma 
raka wątroby. Od chwi-

li, gdy usłyszała diagnozę, z po-
mocą bliskich walczy z chorobą. 
W ostatnią sobotę w pomoc włą-
czyły się gwiazdy disco polo, wy-
stępując na imprezie charytatyw-
nej w Śniatyczach.

Niedawno badania u Angeliki 
wykazały obecność dużego guza 
oraz zmian w wątrobie i śledzio-
nie. Choroba jest bardzo powana 

Angelika walczy z rakiem
i wymaga natychmiastowego, in-
tensywnego leczenia onkologicz-
nego. Angelika zamiast cieszyć 
się młodością, musi każdego dnia 
mierzyć się z bólem, strachem i 
niepewnością o jutro.

Przed nią długa i trudna wal-
ka o życie: specjalistyczne tera-
pie, częste hospitalizacje, dojazdy 
do klinik, a także ogromne kosz-
ty leków i opieki medycznej, któ-
re przekraczają możliwości na-
szej rodziny. 

– Angelika to wrażliwa, peł-
na marzeń dziewczyna, która ma 
przed sobą całe życie. Dlatego 
prosimy – pomóżcie jej w tej wal-
ce! Każda złotówka, każdy gest 
wsparcia przybliża ją do szansy na 
powrót do zdrowia i normalnego 
życia – apelują bliscy dziewczyny.

Angelice pomaga rodzina, 
ale także przyjaciele. W sobotę 
18 kwietnia w remizie w Śniaty-
czach zorganizowali charytatyw-
ną dyskotekę. Wystąpili: Nokaut, 
Nika Disco i Coco Jumbo. Oprócz 
nich o klimat zadbają DJ Pepo, 
DJ Ernest, 4You i DJ Damex. Do-
chód został przekazany na lecze-
nie Angeliki.

Angelice można pomóc an-
gażując się w zbiórkę, prowadzo-
ną w Internecie. Licznik wskazu-
je już 73 122 zł. Wpłat dokonało 
ok. 850 osób. Celem jest nazbie-
raniem 100 tys. zł. Link do zbiór-
ki: pomagam.pl/MNYD79.  (ar) Przed Angeliką długa i trudna walka o życie. 

M
ozart, Einstein, New-
ton, Lionel Messi, Elon 
Musk – wszystkich łą-

czy to, że zaobserwowano u nich 
cechy autyzmu.

Osoby z autyzmem zwykle 
nie lubią nadmiaru bodźców, po-
trzebują bardziej dosłownych ko-
munikatów, bo zdarza się, że nie 
umieją odczytywać mimiki in-
nych, nie zawsze rozumieją prze-
nośnię, aluzje, żarty itd. 

Cześć z tych osób ma kłopo-
ty z kompetencjami społecznymi, 

np. z wyrażaniem empatii. Nie-
które z nich to prawdziwi geniu-
sze – miewają niezwykłą pamięć, 
potrafią w głowie dokonywać bar-
dzo  skomplikowanych obliczeń. 
Jedni odnajdują się w rzeczywi-
stości lepiej, inni – wcale. 

Autyzmu  nie da się „wyle-
czyć”, ale można osobę w spek-
trum spróbować poznać, zrozu-
mieć – i ułatwić jej funkcjonowa-
nie w świecie. Temu właśnie słu-
żą obchody Miesiąca Świadomo-
ści Autyzmu, organizowane przez 

Specjalny Ośrodek Szkolno-Wy-
chowawczy w Tomaszowie Lub. 

W ich ramach 15 kwietnia w 
kościele pw. NSPJ odprawiona zo-
stała okolicznościowa msza św. z 
oprawą, przygotowaną przez na-
uczycieli i rodziców, a potem w 
siedzibie Państwowej Szkoły Mu-
zycznej I stopnia odbył się koncert 
z tej okazji. 

Jak mówi Ewelina Mróz, dy-
rektor SOSW – osoby w spek-
trum autyzmu stanowią w blisko 
1/3 wszystkich uczniów tej pla-
cówki – jest ich 29.

–  Od początku kwietnia, w 
każdy wieczór – dzięki życzliwo-
ści władz Tomaszowa Lub. – na 
niebiesko (to kolor autyzmu) 
podświetlany jest budynek PSM 
– podkreśla pani dyrektor.   mm 

41
-letni Dariusz Niedź-
wiecki z Komodzian-
ki, strażak OSP i oj-

ciec, od blisko roku zmaga się ze 
skutkami ciężkiego wypadku.

Dariusz Niedźwiecki przez 
lata był jednym z tych, którzy ru-
szali na pomoc innym. Jako stra-
żak w gminie Frampol brał udział 
w akcjach ratunkowych, nierzad-
ko narażając własne życie. Dziś 
sam potrzebuje wsparcia.

16 kwietnia 2024 r. uległ po-
ważnemu wypadkowi w pracy 
– spadł z dachu.

– Lekarze mówili wprost: 
„Proszę przygotować się na naj-
gorsze”. Do dziś mam dreszcze, 
jak to wspominam – mówi jego 
żona, Ewelina.

Obrażenia były rozległe. Do-
szło m.in. do rozwarstwienia aor-
ty przy sercu, poważnego uszko-
dzenia kręgosłupa i rdzenia krę-

gowego oraz licznych złamań. Ko-
nieczne było wszczepienie stent-
graftu, a następnie skomplikowa-
na operacja kręgosłupa.

Ponad miesiąc spędził na od-
dziale intensywnej terapii. Był w 
śpiączce farmakologicznej, od-
dychał przy pomocy respiratora. 
Łącznie pół roku przebywał w szpi-
talu. W październiku 2024 r. opu-
ścił placówkę, jednak wózek inwa-
lidzki stał się jego codziennością.

– Najważniejsze, że żyje. Dziś 
jednak nie jest w stanie zrobić ani 

jednego kroku. Stracił czucie od 
klatki piersiowej w dół, bo rdzeń 
kręgowy został przerwany – mówi 
Ewelina.

Dariusz musi na nowo uczyć 
się podstawowych czynności. 
Dzięki intensywnej rehabilitacji 
potrafi już samodzielnie siedzieć 
i sprawniej poruszać się na wóz-
ku, jednak leczenie wymaga dal-
szych nakładów.

Rodzina początkowo radziła 
sobie samodzielnie, korzystając 
ze wsparcia bliskich, lokalnej spo-
łeczności, Koła Gospodyń Wiej-
skich i jednostki OSP. Z czasem 
jednak koszty zaczęły przewyż-
szać możliwości finansowe.

Zbiórkę prowadzi Fundacja 
Siepomaga. Do tej pory wspar-
cia udzieliło 291 osób, a na kon-
cie jest 43 283 zł. Link do zbiórki: 
www.siepomaga.pl/dariusz-nie-
dzwiecki.  (ar)

Dariusz musi na nowo uczyć się 
podstawowych czynności. 

 SPOTKANIE Z WIOSNĄ. 25 kwietnia odbędzie się rajd pie-
szy organizowany przez PTTK Oddział w Zamościu. Uczestnicy wy-
ruszą z Łosińca i przejdą trasą przez Siwą Dolinę na Roztoczu Środ-
kowym, gdzie zaplanowano metę oraz wspólne ognisko. Start około 
godz. 9.30, a zakończenie około godz. 12.30. W programie przewi-
dziano także konkursy krajoznawcze, piosenki turystycznej i spraw-
nościowe. Rajd poprowadzą przewodnicy PTTK. Uczestnicy obję-
ci są ubezpieczeniem, a powrót do Zamościa planowany jest w go-
dzinach popołudniowych.

 SUKCES W OLIMPIADZIE AGH. Jedenastu uczniów I 

LO w Zamościu wzięło udział w finale ogólnopolskiej Olimpia-
dy o Diamentowy Indeks AGH, rywalizując w matematyce i fi-
zyce. Tytuł laureata zdobyli: Wiktoria Szewczak (matematyka) 
oraz Michał Barczewski (fizyka), co daje im możliwość podję-
cia studiów na AGH poza standardową rekrutacją. Finalistami 
zostali: Oskar Lipiec, Oliwia Bielec (matematyka) oraz Ernest 
Przyczyna, Kajetan Typiak, Przemysław Curyło, Oliwia Bielec, 
Julia Kłos, Sebastian Sokołowski (fizyka). Uczniów przygotowy-
wali nauczyciele: Renata Czerwieniec i Andrzej Mazurkiewicz.

 STYPENDIA DLA UCZNIÓW SPOŁECZNIAKA. Ucznio-
wie Zamojskich Szkół Społecznych: Pola Litwajtis, Michalina Li-
twajtis, Oliwia Woś, Kacper Gontarz, Tomasz Gorajski i Miłosz 
Mazurkiewicz otrzymali Stypendium Marszałka Województwa Lu-
belskiego w ramach programu „Lubelskie wspiera uzdolnionych 
2025-2026”.

 JUBILEUSZOWE ŚRODY. W 2026 roku zamojskie kino 
obchodzi jubileusz 100-lecia działalności. Z tej okazji przygotowa-
no specjalną akcję „Jubileuszowe środy”. W każdą środę na jednej 
z sal wybierany jest tzw. szczęśliwy fotel, a widz, który na nim usią-
dzie, otrzyma jubileuszowy upominek. To forma podziękowania dla 
publiczności za lata wspólnej kinowej historii. Organizatorzy zapo-
wiadają kolejne wydarzenia związane z jubileuszem.

 DRUGI ETAP CYFROWEGO ARCHIWUM. Książnica Za-
mojska w Zamościu zaprasza 23 kwietnia o godz. 10 do swojej siedzi-
by przy ul. Kamiennej 20 na inaugurację II etapu projektu „Cyfrowe Ar-
chiwum Dzieci Zamojszczyzny”. Przedsięwzięcie, dofinansowane przez 
Ministerstwo Kultury i Dziedzictwa Narodowego w ramach programu 
„Kultura Cyfrowa”, jest kontynuacją działań rozpoczętych w 2024 roku. 
Podczas spotkania zostaną przedstawione plany na lata 2026-2027, a tak-
że podpisane umowy o współpracy z partnerami projektu.

 MŁODZI ROWERZYŚCI PO ELIMINACJACH.
W Zamościu i gminie Zamość odbyły się eliminacje gminne Ogól-
nopolskiego Turnieju Bezpieczeństwa w Ruchu Drogowym dla 
szkół podstawowych. W rywalizacji dla szkół z Zamościa, przepro-
wadzonej w Szkole Podstawowej nr 3 w Zamościu, w obu grupach 
wiekowych zwyciężyli uczniowie tej szkoły. Z kolei w eliminacjach 
dla szkół z gminy Zamość, które odbyły się w Szkole Podstawowej 
im. Marszałka Józefa Piłsudskiego w Żdanowie, w obu kategoriach 
triumfowali uczniowie tej placówki. Laureaci awansowali do eta-
pu powiatowego, który odbędzie się 25 kwietnia w Wojewódzkim 
Ośrodku Ruchu Drogowego w Zamościu.

 ROZBILI BANK. Uczniowie Zamojskich Szkół Społecznych 
odnieśli duży sukces w Olimpiadzie o Diamentowy Indeks Akade-
mii Górniczo-Hutniczej w Krakowie. Laureaci I i II stopnia znaleź-
li się w gronie najlepszych uczestników w kraju. Laureatami zosta-
li: Kacper Koper, Szymon Kościk (matematyka), Kacper Pokorzyń-
ski (matematyka i chemia),  Albert Ważny (fizyka), Aleksander Żuk 
(matematyka i fizyka). Ponadto tytuły laureatów III stopnia zdoby-
li: Mikołaj Czapla, Emilia Dybcio, Gabriel Filak, Tymon Magdziak, 
Stanisław Tułecki i Miłosz Wawrykiewicz, a finalistami zostali: Ka-
rol Kobieluch, Wiktor Obidziński i Dawid Parkitny.

  VICTORIA KOSTRUBIEC LAUREATKĄ. Sukces odnio-
sła Victoria Kostrubiec z III LO w Zamościu, która zdobyła tytuł 
laureatki LII Ogólnopolskiej Olimpiady Historycznej organizowa-
nej przez Polskie Towarzystwo Historyczne. To osiągnięcie daje jej 
wstęp na każdą uczelnię w Polsce. Opiekę merytoryczną nad uczen-
nicą sprawował nauczyciel historii Zbigniew Kordyaczny.

 UZDOLNIENI ZE STYPENDIAMI. Podczas gali progra-
mu „Lubelskie Wspiera Uzdolnionych 2025-2026” w Centrum Spo-
tkania Kultur w Lublinie wyróżniono uczennice II Liceum Ogól-
nokształcącego w Zamościu. Dyplomy wręczył Marszałek Woje-
wództwa Lubelskiego Jarosław Stawiarski. Stypendystkami zosta-
ły: Ewelina Helena Adamska (kl. 3f), Martyna Bednarczyk (kl. 4h), 
Julia Bździuch (kl. 4h), Natalia Mościbroda (kl. 4h), Zuzanna Ku-
bicka (kl. 1e), Maja Mikuła (kl. 1e), Daria Muzyczuk (kl. 3g) oraz 
Martyna Rak (kl. 1b). 
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Z
nana do niedawna zaledwie 
garstce osób historia pocho-
dzącego z Turobina oficera 

wywiadu i kontrwywiadu PRL Ta-
deusza Przywrzeja – to gotowy sce-
nariusz na sensacyjny film. Opo-
wiedział ją w swoim najnowszym 
podcaście „Łowcy szpiegów” To-
masz Awłasewicz, dziennikarz i 
ekspert od służb specjalnych.  

Tomasz Awłasewicz od lat 
bada tajemnice polskich służb spe-
cjalnych: penetruje archiwa, roz-
mawia z dawnymi oficerami wy-
wiadu i kontrwywiadu. Historia 
Tadeusza Przywrzeja – to – jego 
zdaniem – jeden z najdziwniej-
szych rozdziałów w historii pol-
skich służb specjalnych. Gdyby 
Przywrzej był kim innym – uwa-
ża – prawdopodobnie dostałby wy-
rok śmierci. 

  Z Turobina 
do Warszawy
Tadeusz przyszedł na świat w 

1936 r. w Turobinie. –  Z tego, co 
wiem, jego rodzina w międzywoj-
niu prowadziła w tej miejscowości 
aptekę – mówi Awłasewicz. 

Przyszły szpieg spędził w Turo-
binie wczesną młodość.

– Tadeusz Przywrzej miesz-
kał w Turobinie na ulicy De-
kerta. Jego dom stoi do dziś. I 
rzeczywiście jego rodzice pro-
wadzili punkt apteczny, zloka-
lizowany na ul. Narutowicza. 
Ten budynek również jeszcze 
istnieje. Natomiast na pewno 
tego punktu nie było już w 1959 
r. – dodaje Elżbieta Trumińska, 
dyrektorka Gminnej Biblioteki 
Publicznej w Turobinie. 

Więcej informacji o turobiń-
skich losach rodziny nie udało się 
odnaleźć. Kiedy Przywrzejowie 
wyprowadzili się z Turobina – nie 
wiadomo. Autor podcastu mówi, 
że na pewno już w l. 50. XX miesz-
kali w Warszawie. 

Tadeusz usiłował dostać się na 
studia medyczne – nie udało mu 
się. Przez następne kilka lat imał 
się różnych zajęć, w tym – staty-
stowania w filmach. Zagrał m.in. 
w „Prawdziwym końcu wielkiej 
wojny” J. Kawalerowicza (1957). 

Po wojsku – wstąpił do Milicji 
Obywatelskiej w Pruszkowie. Rok 
później był już w kontrwywiadzie. 
Pracując tam – skończył szkołę ofi-
cerską. Został funkcjonariuszem 
Departamentu I MSW, a więc wy-
wiadu. Zajmował się zbieraniem 
informacji o Stanach Zjednoczo-
nych, kontaktami i werbowaniem 
do współpracy amerykańskich na-
ukowców, którzy w tamtych cza-
sach przylatywali do Polski. Uda-
wał dziennikarza niewielkiej gaze-
ty, zajmującej się tematyką amery-
kańskiej Polonii. 

Tomaszowi Awłasewiczowi o 
kontaktach z Przywrzejem, któ-
ry wówczas posługiwał się nazwi-

 

Szpieg z Turobina
skiem Janicki – opowiadał m.in. 
amerykański historyk z polskimi 
korzeniami John Kulczycki, któ-
ry jako młody człowiek w Polsce, 
w ramach stypendium –  przez 1,5 
robił badania do swojej pracy dok-
torskiej, którą pisał na Uniwersyte-
cie Columbia. Szpieg, zaprzyjaź-
niwszy się ze swoją ofiarą – wypy-
tywał go m.in. o Zbigniewa Brze-
zińskiego – wówczas młodego pro-
fesora Uniwersytetu Columbia.

Przywrzej stosował wobec 
potencjalnych ofiar m.in. me-
todę „na książkę telefoniczną”. 
Polega na poproszeniu o do-
starczenie – za pieniądze – po-
zornie nieistotnych, ale jednak 
nie w pełni jawnych materiałów, 
np. wewnętrznej książki telefo-
nicznej firmy (stąd nazwa). To 
element „oswajania” ofiary i 
przygotowania jej do poważ-
niejszych działań – a także 
coś, czym można ją szanta-
żować w przyszłości, gdyby 
opierała się współpracy.

Kulczycki, jak opowia-
da w podcaście – nie zorien-
tował się, o co chodzi sympa-
tycznemu dziennikarzowi – aż 
wspomniał o jego dziwnych 
pytaniach znajomemu z ame-
rykańskiego konsulatu – i ten 
go ostrzegł. Zerwał kontakty z 
Przywrzejem.

Przywrzeja już wtedy cha-
rakteryzowała wysoka kultu-
ra osobista – która robiła wra-
żenia na każdym, kto się z nim 
zetknął. Także – jak ten opo-
wiada – na autorze podcastu.

Przełożeni jednak nie cenili Ta-
deusza Przywrzeja – w notatkach, 
do których dotarł Awłasewicz za-
rzucają mu brak samodzielności, 
samokrytyki, słabą znajomość jęz. 
angielskiego. Ale Tadeusz z tymi 
uwagami się nie zgadzał. Walczył 
o swoje, ale w końcu specjalna ko-
misja uznała, że nie nadaje się do 
pracy operacyjnej. 

Ostatecznie dostał jednak 
szansę: wiosną 1972 r. został funk-
cjonariusze kontrwywiadu, zajmu-
jącym się tropieniem amerykań-
skich szpiegów. Tu jednak także 
szybko uznano, że sobie nie radzi. 
Chciano go zdegradować, ale wy-
prosił kolejna szansę: obiecał, że 
udowodni, ile jest wart. Szansę do-
stał – dano mu dwa miesiące. Wte-
dy on… poprosił o zgodę na zagra-
niczny urlop.

9 listopada Tadeusz wsiadł do 
samolotu do Belgradu. Za granicą 
spędził 2 tygodnie, a po powrocie 
– umówił się na rozmowę z daw-
nym kolegą, płk. wywiadu Janem 
Słowikowskim. Ten pomóc mu 
w powrocie do służby jednak nie 
chciał – przypomniał Tadeuszowi 
o złych ocenach jego pracy. Wtedy 
Przywrzej sięgnął po szokujący ar-

gument: wyznał, że nawiązał pod-
czas urlopu kontakt z CIA.

Jego kolega początkowo są-
dził, że być może była to szersza 
gra kontrwywiadu. Ale okazało 
się, że to była… indywidualna, 
samowolna inicjatywa Tadeusza 
Przywrzeja. 

Kierownictwo polskiego 
kontrwywiadu było w szoku – 
ale o pomyłce czy konfabulacji 
nie było mowy: Jugosłowianie 
potwierdzili, że Przywrzej spo-
tkał się z Amerykanami. Ale nie 
byli w stanie stwierdzić, dlacze-
go to zrobił: grał na dwa fronty? 
Amerykanie go omamili? Pro-
wadził jakąś własną grę?

A potem rzecz się skompliko-
wała jeszcze bardziej: Przywrzej 
oznajmił, że do Belgradu poleciał 

na czyjeś polecenie. Opowiedział, 
że 1,5 roku wcześniej odwiedził 
go w domu pewien mężczyzna. 
Po ponad roku zjawił się ponow-
nie. Powiedział Tadeuszowi, że ten 
mógłby dostać nazwiska agentów 
CIA. W zamian chciał 300 tys. zł i 
trzech paszportów z prawem sta-
łego pobytu w Polsce lub w ZSRR. 

W Belgradzie – Tadeusz po 
dwóch dniach poszedł do amery-
kańskiej ambasady, spotkał się z 
konsulem. Podał hasło, wskaza-
ne przez nieznajomego rok wcze-
śniej. Konsul zabrał go na spotka-
nie z mężczyzną, którego nazywa-
no Wołodzią. Rozmawiali 40 mi-
nut, umówili się 17 listopada pod 
Teatrem Narodowym w Belgra-
dzie. Poszedł za nim, po kilkudzie-
sięciu minutach krążenia – wsie-
dli do auta i pojechali do jakiegoś 
budynku, gdzie czekał mężczyzna 
o imieniu John. Ten poczęstował 
Polaka żytniówką.

Widywali się przez kolejne 3 
dni, mężczyzna wypytywał go o 
różne kwestie, związane z pracą. 
Zaoferował pieniądze. Przywrzej, 
jak wynika z jego późniejszych ze-
znań – nie chciał pieniędzy dla sie-
bie, ale, naciskany – zgodził się na 
przejęcie pieniędzy na kupno fiata. 

Wyznanie Tadeusza Przywrze-
ja doprowadziło do rozpoczę-
cia wielopoziomowej gry, w któ-

rej polski kontrwywiad próbował 
wykorzystać go do dezinformacji 
Zachodu jako podwójnego agen-
ta. Jednak CIA, po wstępnym za-
interesowaniu, nagle zamilkła.

Listy wysyłane przez Przy-
wrzeja pod dyktando polskiego 
kontrwywiadu pozostawały bez 
odpowiedzi. Polskie służby uzna-
ły, że Amerykanie przejrzeli grę 
lub po prostu uznali Przywrzeja za 
niewiarygodnego. Został odsunię-
ty od operacji, a jego życie wypeł-
niła szara codzienność pracowni-
ka lotniska Okęcie, gdzie zatrud-
niono go jako kierowcę.  

Przez kolejne lata żył w za-
wieszeniu. Miał zakaz opuszcza-
nia kraju, problemy rodzinne (roz-

wiódł się) i poczucie zmarno-
wanego potencjału. Wszystko 
zmieniło się w połowie lat 80. 
Dzięki determinacji i praw-
dopodobnie splotowi szczę-
śliwych okoliczności, uda-
ło mu się uzyskać paszport i 
wyjechać z kraju.

Latem 1985 r. niespo-
dziewanie pojawił się przed 
bramą jednej z amerykań-
skich ambasad w Afry-
ce – w Algierii. To był mo-
ment, na który czekał kilka-
naście lat. Tym razem CIA 
nie zlekceważyła sygnału. 
Został objęty ochroną, a 
następnie przetransporto-
wany przez Frankfurt nad 
Menem i Monachium – do 
USA. Dla Amerykanów 

były oficer wywiadu PRL był ko-
palnią wiedzy o metodach pra-
cy, lokalach konspiracyjnych w 
Warszawie i psychologii pol-
skich oficerów.

Pobyt w USA nie był jed-
nak sielanką. Przywrzej prze-
szedł przez setki godzin przesłu-
chań. Pytano go o wszystko: od 
nazwisk kolegów z wydziału, po 
szczegóły techniczne systemów 
podsłuchowych montowanych w 
mieszkaniach amerykańskich dy-
plomatów.

Z materiałów wynika, że Ame-
rykanie traktowali go jako cen-
ne, choć trudne źródło. Wspar-
cie finansowe, jakie otrzymywał 
(część pieniędzy wysyłał rodzinie 
do Polski; były to ogromne jak na 
ówczesne czasy kwoty – po kilka 
tys. dolarów, które bliscy dostawali 
co kilka miesięcy) było dowodem 
na to, że jego informacje uważa-
no za cenne. 

W tym czasie Przywrzej w 
USA imał się różnych zajęć – pra-
cował jako kurier, instruktor na si-
łowni, tłumacz tekstów technicz-
nych, dotyczących wojskowości. 

W USA Przywrzej zaczęły nę-
kać narastające zaburzenia psy-
chiczne. Czuł się osaczony nie 
tylko przez amerykańskie służ-

by, które miały go kontrolować, 
śledzić – ale też obawiał się daw-
nych kolegów. 

Z materiałów, które zebrał 
autor podcastu wynika, że jego 
stan psychiczny mógł rzutować 
na postrzeganie rzeczywistości. 
I wtedy podjął najbardziej ryzy-
kowną decyzję w swoim życiu: 
w 1988 r. postanowił wrócić do 
Polski – mimo grożącej mu kary 
wieloletniego więzienia, a na-
wet śmierci za zdradę ojczyzny.

Powrót Przywrzeja na lotni-
sko Okęcie w 1988 r. to, jak pod-
kreśla autor podcastu, jeden z naj-
większych paradoksów w historii 
polskich służb. Zamiast natych-
miastowego aresztowania, proce-
su i surowego wyroku – Tadeusza 
Przywrzeja spotkało coś zgoła od-
miennego. 

Kluczem do zrozumienia tej 
sytuacji był prawdopodobnie jego 
stan psychiczny. Po wylądowaniu 
i przyznaniu się do współpracy z 
CIA, został poddany przesłucha-
niu i obserwacji. Polskie służby 
doszły jednak prawdopodobnie do 
wniosku, że mają do czynienia z 
człowiekiem chorym.

Z punktu widzenia prokura-
tury wojskowej i służb specjal-
nych, postawienie przed sądem 
osoby uznanej za niepoczytalną 
lub poważnie chorą psychicznie 
było bezcelowe i ryzykowne wi-
zerunkowo. Co więcej, uznanie 
go za chorego pozwalało służ-
bom „zamieść sprawę pod dy-
wan” bez konieczności przy-
znawania się do tego, jak wie-
le tajemnic mógł wyjawić Ame-
rykanom. W ten sposób choro-
ba stała się dla Przywrzeja swo-
istym immunitetem. Sam po la-
tach komentował to z gorzkim 
humorem mówiąc, że nikt zdro-
wy by nie wrócił.

Ostatnie lata życia Tadeusz 
Przywrzej spędził w Warszawie. 
Po powrocie nigdy nie pracował: 
miał duże oszczędności z USA, 
w czasach ogromnego kryzysu – 
stać go było na zakupy w Pewe-
xie. Gdy pieniądze się skończy-
ły – żył z emerytury. Do końca ży-
cia tęsknił za emocjami, jakie da-
wała służba i ubolewał nad tym, 
że polskie służby nie wykorzysta-
ły jego potencjału. 

Zmarł w zeszłym roku, w 
wieku 89 lat. Do ostatnich 
chwil, jak wspomina Tomasz 
Awłasewicz – chciał opowiadać 
o swoich losach. Jednak nie do-
czekał premiery podcastu, któ-
ry otwiera jego historia.

– Parę lat temu jeden z by-
łych przełożonych Tadeusza Przy-
wrzeja podzielił się ze mną cieka-
wym wspomnieniem. Mężczyzna 
ten powiedział mi, że gdy w 1972 
r. spytał Przywrzeja o przyczyny 
nawiązania kontaktu z Amery-
kanami ten, milcząc, dwukrotnie 
nakreślił ręką krzyż: najpierw na 
piersi, a następnie nad głową, su-
gerując, że albo czeka go medal i 
wieczna chwała, albo porażka i 
pogrzeb – mówi w podcaście To-
masz Awłasewicz.

Podcastu Tomasza Awłasewi-
cza „Łowcy szpiegów” dostępny 
jest w aplikacji Onet Audio. Nar-
ratorem, obok autora – jest Bo-
rys Szyc.

 mm, fot. pixabay.com
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kwietnia nauczyciele otrzy-
mali zwaloryzowaną pensję 
za kwiecień, a do 19 kwiet-

nia – powinni otrzymać wyrów-
nanie za okres od stycznia. 

Barbara Nowacka, szefowa 
MEN niedawno podpisała doku-
menty, na podstawie których na-
uczycielskie pensje w tym 
roku będą wyższe. To jed-
nak nie podwyżka, a walo-
ryzacja. Wynosi 3 proc. 

Zgodnie z Kartą Na-
uczyciela podwyższenie 
wynagrodzenia z wyrówna-
niem od 1 stycznia powin-
no nastąpić nie później niż 
w ciągu trzech miesięcy od 
dnia ogłoszenia ustawy bu-
dżetowej. Ustawa budżeto-
wa na 2026 r. została ogło-
szona w Dzienniku Ustaw 
20 stycznia, co oznacza, że 
ustawowe terminy mijają 
19 kwietnia. 

Ponieważ nauczyciele 
otrzymują wynagrodzenie 
z góry, już 1 kwietnia otrzymali 
zwaloryzowaną pensję za kwie-
cień, a wspomniany 19 kwietnia 
to ostateczny termin na wypłatę 
wyrównania za okres od stycz-
nia. Dodatkowo do końca marca 
pedagodzy powinni otrzymać do-
datkowe roczne wynagrodzenie, 
czyli tzw. trzynastkę za 2025 r.

Trzyprocentowy wzrost 
oznacza, że nauczyciele posia-
dający tytuł magistra i przygo-
towanie pedagogiczne zarobią 
od 155 zł do 186 zł brutto wię-
cej niż dotychczas. Po zmia-
nach minimalne stawki brutto 
ukształtują się na poziomie: 5 
308 zł dla nauczyciela początku-
jącego (wzrost o 155 zł), 5 469 
zł dla nauczyciela mianowane-
go (wzrost o 159 zł) oraz 6 397 
zł dla nauczyciela dyplomowa-
nego (wzrost o 186 zł). 

Waloryzacja, zdaniem środo-
wisk nauczycielskich, jest nie-
wystarczająca. Jeszcze w lutym, 
na etapie uzgodnień z minister-
stwem Związek Nauczycielstwa 
Polskiego domagał się wzrostu o 
15 proc., wskazując, że skumu-
lowana inflacja w latach 2016-

2025 wyniosła aż 63 proc., a do-
tychczasowe podwyżki nie zre-
kompensowały utraty wartości 
nabywczej płac. Przy wzroście 
płacy minimalnej w 2026 r. do 
poziomu 4 806 zł brutto, wyna-
grodzenie nauczyciela począt-
kującego będzie od niej wyż-
sze jedynie o 502 zł. Tymcza-
sem prognozowane przeciętne 
wynagrodzenie w gospodarce 
narodowej ma wynieść w tym 
roku 9 420 zł. 

ZNP alarmuje, że po du-
żych podwyżkach wyrównaw-
czych z 2024 r. (o 30-33 proc.), 
waloryzacja o 5 proc. w 2025 r. 
i obecne 3 proc. w 2026 r. i tak 
oznaczają dalsze pogłębianie 
kryzysu i brak zachęty dla mło-
dych do wyboru tego zawodu.

Resort edukacji oficjalnie od-
niósł się do tych uwag 13 mar-

ca. Wiceminister Henryk Kiepu-
ra poinformował, że postulat do-
tyczący 15-procentowego wzro-
stu nie może zostać uwzględnio-
ny, ponieważ nie jest możliwe za-
pewnienie w projekcie wzrostu 
stawek minimalnych wyższego 
niż wzrost wynagrodzenia śred-

niego. Choć ministerstwo 
przyznaje, że różnica między 
płacą nauczyciela początku-
jącego i mianowanego jest 
bardzo niewielka, zapowie-
działo jedynie enigmatycz-
nie przyszłe prace nad roz-
wiązaniem tego problemu. 

Małgorzata Nowosad-
Pełczyńska, szefowa za-
mojskich struktur ZNP 
mówi, że niewystarczają-
ce podwyżki płac to jedno. 
Drugie – to kwestia zapew-
niania etatów pracującym 
nauczycielom. 

– Znam takich, którzy 
mają nawet po 9 specjalno-
ści, a i tak mają problemy z 

zebraniem wystarczającej liczby 
godzin na etat – mówi. 

Niż demograficzny w naszym 
regionie, jak mówi – najbardziej 
dotyka przedszkola, ale wkrót-
ce przeniesie się także do szkół 
podstawowych. 

Problemem jest także to, 
że pracująca w szkołach obec-
nie kadra to głównie 45-55-lat-
kowie. Młodzi do zawodu się 
nie garną: i z powodu niskich 
zarobków, i dlatego, że dziś 
w szkole pracuje się trudno 
– chociażby z względu na to, 
że jest bardzo dużo uczniów 
z różnymi problemami, szcze-
gólnymi potrzebami. W dużych 
miastach już brakuje matema-
tyków, chemików czy fizyków. 
Ten problem wkrótce pojawi 
się i u nas.

  mm

Dobrowolna Zasadnicza Służba 
Wojskowa składa się z dwóch etapów.

Armia czeka
W

ojskowe Centrum Re-
krutacji w Zamościu 
prowadzi zapisy na 

IV turnus Dobrowolnej Za-
sadniczej Służby Wojskowej. 
Szkolenie odbędzie się od 4 do 
30 maja w 2. Hrubieszowskim 
Pułku Rozpoznawczym oraz 
18. Zamojskim Pułku Prze-
ciwlotniczym. Oferta jest skie-
rowana do osób, które chcą 
związać się z wojskiem albo 
zdobyć podstawowe umiejęt-
ności wojskowe.

Dobrowolna Zasadnicza 
Służba Wojskowa składa się 
z dwóch etapów. Pierwszy to 
27-dniowe szkolenie podstawo-
we, zakończone przysięgą woj-
skową. Drugi to szkolenie spe-

cjalistyczne w wybranej jednost-
ce, trwające do 11 miesięcy. Kan-
dydaci mogą wybrać termin i miej-
sce szkolenia, a z udziału można 
zrezygnować na każdym etapie.

Uczestnicy mają zapewnione 
wynagrodzenie, zakwaterowanie, 
wyżywienie, umundurowanie, 
ubezpieczenie i opiekę medyczną. 
Mogą też ubiegać się o dodatko-
we kwalifikacje, m.in. prawo jaz-
dy kat. C, C+E i D, uprawnienia 
operatorów maszyn, spawacza, 
kucharza, nurka czy skoczka spa-
dochronowego.

Aby zgłosić się do służby, trze-
ba złożyć wniosek przez portal 
rekrutacyjny Wojska Polskiego. 
Przed rozpoczęciem szkolenia 
kandydat przechodzi także kurs 

teoretyczny w formie e-learningu. 
Następnie należy zgłosić się do 
Wojskowego Centrum Rekrutacji 
w Zamościu przy ul. Koszary 9.

Do WCR trzeba zabrać do-
wód osobisty, prawo jazdy – je-
śli kandydat je posiada, oryginał 
świadectwa ukończenia ostatniej 
szkoły oraz książeczkę wojsko-
wą lub zdjęcie dowodowe. Cen-
trum jest czynne w poniedział-
ki w godz. 7:30-18 oraz od wtor-
ku do piątku w godz. 7.30-15.30. 
Telefon kontaktowy: 261 181 131, 
261 181 108, 261 181 120.  (ar) 

Rys. J. Lipiec

  W BIEGACH PRZEŁAJOWYCH. Bardzo dobrze spisali 
się uczniowie z Zamościa podczas półfinału wojewódzkiego igrzysk 
dzieci i młodzieży szkolnej w drużynowych i indywidualnych bie-
gach przełajowych w Tomaszowie Lub. Awans do finału wojewódz-
kiego wywalczył Kacper Sawoniewicz. W zawodach startowali tak-
że: Laura Wawryniuk, Liliana Buko, Agata Mazur, Maja Kuźma, 
Aleksandra Sabatowska, Nikola Mazur, Lena Jemioła, Zuzanna Ga-
lewska, Kacper Grzybowski, Hubert Darda, Tymon Symonowicz, 
Wojciech Wszoła, Filip Bratko, Krzysztof Czerniak, Mikołaj Błasz-
czyk, Piotr Czerniak, Nikola Dłubis, Lena Drewniak, Jagoda Jad-
czuk, Maja Łuczka, Gabriela Marcyniuk, Łucja Pysiewicz, Alek-
sandra Puk, Pola Borys, Bartosz Sołdaczuk, Filip Kubicki, Szy-
mon Kobylarz, Marcel Liminowicz, Franciszek Ożóg, Filip Bata-
lia i Maciej Misiarz. Opiekunami byli Sławomir Moździoch, Maroš 
Smolak i Rafał Malec.

 STYPENDYŚCI Z NORWIDA. Podczas gali programu „Lu-

belskie wspiera uzdolnionych 2025-2026” w Centrum Spotkania 
Kultur w Lublinie wyróżniono uczniów III Liceum Ogólnokształ-
cącego im. Cypriana Kamila Norwida w Zamościu. Stypendysta-
mi zostali: Julia Korona z klasy 1B, Karolina Guzek z klasy 3B, 
Aleksandra Guzek z klasy 3A, Karolina Guzik z klasy 4E, Karo-
lina Morokiszka z klasy 1EF, Mateusz Czekirda z klasy 2AB, Pa-
trycja Koperska z klasy 1B, Karolina Bondyra z klasy 1EF, Adrian-
na Bondyra z klasy 1A, Amelia Kowalewska z klasy 4E i Bartosz 
Rzemieniak z klasy 4A.

  KONKURS O DZIECIACH ZAMOJSZCZYZNY. W Lu-
belskim Samorządowym Centrum Doskonalenia Nauczycieli w Za-
mościu odbył się finał XV Wojewódzkiego Konkursu Historycznego 
„Dzieci Zamojszczyzny. Róża Zamoyska – w upamiętnieniu Anio-
ła Dobroci”. Laureatami zostali uczniowie szkół ze Szczebrzeszy-
na i Zamościa. I miejsce zdobyła Szkoła Podstawowa im. Róży Za-
moyskiej w Szczebrzeszynie, II – SP nr 7 w Zamościu, a III – SP 
nr 3 im. Elizy Orzeszkowej w Zamościu. W wydarzeniu uczestni-
czyli m.in. Marek Kudela – zastępca prezydenta Zamościa, Jolan-
ta Maciąg – wizytator Kuratorium Oświaty w Lublinie Delegatury 
w Zamościu, Tadeusz Nowogrodzki – prezes Zarządu Okręgowe-
go Środowiska Dzieci Zamojszczyzny oraz Artur Gontarz – kie-
rownik LSCDN Oddział w Zamościu.

 MECZ SZACHOWY. 3 maja w Młodzieżowym Domu 
Kultury w Zamościu odbędzie się Międzykontynentalny Mecz 
Szachowy Polska (Zamość) – Afryka (Tanzania, Uganda, Zim-
babwe). Początek zaplanowano na godz. 10. Zamość reprezen-
tować będą zawodnicy Zamojskiego Klubu Szachowego: Igor 
Osmoliński, Kacper Pokorzyński, Miłosz Wawrykiewicz, Woj-
ciech Wojciechowski, Mateusz Bartkowski, Jakub Sołodziński, 
Hubert Długosz, Bartosz Paszt, Martyna Bartkowska i Diana 
Pasieczna. W drużynie gości zagrają: Cleophas Charles, Shinje 
Mnengeya, Robert Ainebyona, Ahmad Abdalla Ahmad, Anna 
Sanga, Devotha Pius, Ronald Kahoka, Celeb Mabvurambudzi i 
Nyasha Phineas. Pomysłodawcą wydarzenia jest prezes Zamoj-
skiego Klubu Szachowego Andrzej Czochra.

NIEDZIELISKA  ZBIÓRKA KSIĄŻEK. Mieszkań-
cy Niedzielisk włączyli się w zbiórkę książek na cele charytatywne. 
Organizatorzy zachęcają do przejrzenia domowych biblioteczek i 
przekazania książek, które mogą jeszcze posłużyć innym. Dary moż-
na przynosić do sklepu w OSP w Niedzieliskach do 13 maja.

RADECZNICA  RAJD ROWEROWY BRYGA-
DY RR. 26 kwietnia odbędzie się II Rajd Rowerowy Brygady RR. 
Uczestnicy wystartują z wyspy na jeziorze w Gaju Gruszczańskim, 
a meta z ogniskiem zaplanowana jest w Zakłodziu. Do wyboru są 
trzy trasy: do Batorza (ok. 72 km), do Nielisza (ok. 55 km) oraz do 
Trzęsin (ok. 40 km). Udział w rajdzie jest bezpłatny, obowiązują za-
pisy do 23 kwietnia – zgłoszenia należy przesyłać na adres: rowero-
wa@gminaradecznica.pl. Limit uczestników wynosi 150 osób.

SZCZEBRZESZYN  DYKTANDO O ZŁOTE PIÓRO. 
W Szkole Podstawowej nr 1 w Szczebrzeszynie odbyło się I Dyk-
tando o Złote Pióro Burmistrza. W konkursie wzięli udział ucznio-
wie szkół podstawowych z terenu gminy Szczebrzeszyn, rywalizu-
jąc w dwóch kategoriach wiekowych: klasy IV-VI i VII-VIII. Laure-
aci trzech pierwszych miejsc w obu grupach otrzymali eleganckie 
zestawy piór Parkera. Przyznano też trzy wyróżnienia dla uczniów, 
którzy osiągnęli bardzo dobre wyniki.

 Przygotowała red. Jadwiga Hereta – tel. 607 566 887.
W tym tygodniu dyżur pełni red. Małgorzata Mazur –  

tel. 500 037 512.
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P
ierwszy etap rekrutacji 
do klas pierwszych szkół 
podstawowych w Zamo-

ściu już się zakończył. Choć 
część oddziałów została za-
pełniona, w szkołach nadal są 
wolne miejsca. Na kolejny rok 
szkolny miasto przygotowa-
ło 495 miejsc, a przyjęto tylko 
433 dzieci. Zostały więc jesz-
cze miejsca dla 62 pierwszaków.

Już wiadomo, że w porówna-
niu rok do roku będzie o 3 klasy 
mniej, a patrząc na demografię, 
dzieci z każdym rokiem będzie uby-
wać. Taka tendencja jest w całym 
kraju. Miasta, także Zamość będą 
zmuszone do zamykania szkół i 
przedszkoli, albo do łączenia ich 
w zespoły szkolno-przedszkolne.

Coraz mniej dzieci
Od września naukę w pierw-

szych klasach w Zamościu 
rozpocznie mniej dzieci niż 
ostatnio. W roku szkolnym 
2026/2027 pierwszaki będą 
uczyć się w 20 oddziałach w 8 
szkołach. Dla porównania, te-
raz takich klas jest 23.

Najwięcej oddziałów – po 
3 – powstanie w szkołach pod-
stawowych nr 3, 4, 6, 7 i 8. Po 
2 klasy utworzą szkoły nr 2 i 9, 
a 1 – szkoła nr 10. W tej ostat-
niej wciąż jest najwięcej wolnych 
miejsc. Sporo uczniów może 
jeszcze przyjąć także „czwórka”. 
Z kolei w szkołach nr 7 i 8 zo-
stały już tylko pojedyncze miej-
sca, a w „trójce” – zaledwie kilka.

Miasto zapowiada postę-
powanie uzupełniające, któ-
re potrwa od 11 maja do koń-
ca sierpnia.

Mniejsze zainteresowanie 
szkołami to efekt dramatycz-
nie wręcz pikującej demogra-
fii, którą coraz mocniej widać 
w Zamościu. Czasy przepeł-
nionych klas dawno minęły. 

– Miasto Zamość, mając 
na uwadze zapewnienie kom-
fortu nauczania na pierwszym 
etapie edukacji, w klasach 
I-III, wyraża zgodę na utrzy-
mywanie oddziałów o mniej-
szej liczebności. Średnia licz-

ba uczniów w oddziale w roku 
szkolnym 2025/2026 wynosi 
21,6 – mówi Monika Żur, dy-
rektor wydziału oświaty Urzę-
du Miasta. 

Do klas pierwszych tra-
fiają dzieci urodzone w 2019 
roku, a także starsze, które 
miały odroczenie obowiązku 
szkolnego. Możliwe jest rów-
nież wcześniejsze rozpoczę-
cie nauki przez dzieci z 2020 
roku – jeśli uczęszczały do 
przedszkola lub posiadają od-
powiednią opinię poradni psy-
chologiczno-pedagogicznej.

Problem jest jednak znacznie 
szerszy niż tylko tegoroczna re-
krutacja. Dane pokazują, że licz-
ba urodzeń w Zamościu systema-
tycznie spada od lat. Szczególnie 
wyraźny spadek nastąpił w 2022 
roku – to właśnie te dzieci trafią 
do szkół za kilka lat.

Na zdjęciu maluchy z SP nr 4, która może przyjąć jeszcze sporo dzieci.

Już dziś widać skutki tego 
trendu. W przedszkolach miej-
skich jest mniej dzieci, a w 
przyszłości może być ich jesz-
cze mniej – szacuje się, że w 
2027 roku liczba dzieci w wie-
ku przedszkolnym spadnie na-
wet o około 500 w porównaniu 
do obecnego poziomu.

To oznacza nie tylko mniej 
uczniów w szkołach, ale też 
poważne wyzwania organiza-
cyjne i finansowe. Utrzyma-
nie miejskiej oświaty kosztuje 
dziś Zamość blisko 100 mln zł 
rocznie, a przy malejącej licz-
bie dzieci coraz trudniej bę-
dzie efektywnie wykorzysty-
wać budynki i kadrę.

W perspektywie najbliż-
szych lat może to oznaczać ko-
nieczność zmian w sieci placó-
wek – łączenia szkół i przed-
szkoli lub ich reorganizacji.

 her

S
zefowa resortu edukacji 
Barbara Nowacka ogło-
siła zmiany w programie 

nauczania. Od 1 września edu-
kacja zdrowotna, w tym roku 
szkolnym fakultatywna – sta-
nie się przedmiotem obowiąz-
kowym. 

Zmiany obejmą uczniów od 
IV do VIII klasy szkoły podsta-
wowej. Przedmiot ten będzie 
nauczany obowiązkowo także 
przez dwa lata w szkołach po-
nadpodstawowych. 

Reforma jest odpowiedzią 
na postulaty środowisk me-
dycznych – chodzi o przeka-
zanie uczniom kompleksowej 
wiedzy o dobrostanie fizycz-
nym i psychicznym. Barba-

ra Nowacka podkreśliła, 
że decyzja mogła zapaść 
wcześniej, jednak proces 
opóźniło prezydenckie 
weto do ustawy „Kom-
pas Jutra”, która stanowi-
ła fundament pod plano-
wane zmiany. Prezydent 
swój sprzeciw uzasadnił 
obawami o indoktrynację 
i koniecznością ochrony 
praw rodziców. Minister-
stwo Edukacji Narodowej 
zapowiedziało wówczas 
wdrożenie zmian planem 
B – poprzez rozporządze-
nia, aby reforma weszła w 
życie od 1 września 2026 
r. I tak też wprowadza re-
formę edukacji.

Zgodnie z zapowiedziami, 
edukacja zdrowotna będzie 
konstrukcją dwumodułową. 
Moduł obowiązkowy obejmie 
zagadnienia z zakresu higie-
ny, aktywności fizycznej, odży-
wiania oraz zdrowia psychicz-

nego. Nad merytorycz-
ną stroną programu czu-
wa powołany w minister-
stwie zespół ekspertów, 
w skład którego wcho-
dzą lekarze, nauczycie-
le i specjaliści.

Będzie też kompo-
nent nadobowiązkowy. 
Dotyczy wiedzy o zdro-
wiu seksualnym i ma 
stanowić ok. 1/10 ca-
łego programu (praw-
dopodobnie jedna lub 
dwie godz. w roku). To 
ta część nowego przed-
miotu, której sprzeci-
wiły się poprzednio Ko-
ściół i środowiska pra-
wicowe.

O udziale w fakultatyw-
nych zajęciach dotyczących 
zdrowia seksualnego decydo-
wać będą rodzice, a w przy-
padku uczniów pełnoletnich 
w szkołach ponadpodstawo-
wych – oni sami. 

Szefowa resortu edukacji 
zaznaczyła, że takie rozwią-
zanie respektuje obawy czę-
ści środowisk, chcących decy-
dować o źródłach wiedzy swo-
ich dzieci. Jednocześnie Bar-
bara Nowacka zaapelowała do 
opiekunów, by nie rezygnowa-
li z tych zajęć, wskazując, że 
rzetelna wiedza od nauczyciela 
jest kluczowa dla bezpieczeń-
stwa i zdrowia młodych ludzi.

Jak zapowiedziała szefo-
wa resortu edukacji – program 
zajęć ma być ułożony tak, aby 
był bezpieczny i czytelny dla 
uczniów. Podkreśliła, że o jego 
ostatecznym kształcie nie będą 
decydować politycy, a wykwali-
fikowani specjaliści.  mm

Zgodnie z zapowiedziami, edukacja 
zdrowotna będzie konstrukcją dwu-
modułową.  Fot. pixabay.com
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C
hodzi o decyzję Rady Po-
wiatu Hrubieszowskie-
go, która zdecydowała 

wydzierżawić część świadczeń 
podstawowej opieki zdrowotnej 
szpitala w Hrubieszowie prywat-
nej spółce. Po konferencji praso-
wej posła Tomasza Zielińskiego 
i radnego powiatowego Dariu-
sza Gałeckiego (byłego dyrekto-
ra SP ZOZ w Hrubieszowie) oraz 
ostrej odpowiedzi na łamach TZ 
obecnego dyrektora placówki Ar-
kadiusza Bratkowskiego, sprawa 
ma swój ciąg dalszy.

Przed przychodnią POZ przy 
ul. Piłsudskiego politycy związa-
ni z Prawem i Sprawiedliwością, 
ponownie zorganizowali kon-
ferencję prasową. Uczestniczy-
li w niej: poseł Tomasz Zieliń-
ski, radny Dariusz Gałecki oraz 
Anna Kusiak, radna sejmiku wo-
jewództwa lubelskiego. Towarzy-
szyła im grupa mieszkańców, któ-
rzy rozwinęli transparent „Ratu-
jemy przychodnię w Hrubieszo-
wie przed prywatyzacją”.

Władze powiatu i dyrekcja 
szpitala tłumaczyły, że chodzi nie 
o sprzedaż, lecz o dzierżawę czę-
ści świadczeń POZ – z wyłącze-
niem nocnej i świątecznej opieki 
zdrowotnej – w związku z drama-
tycznymi brakami kadrowymi. W 
przychodni pracuje dwóch leka-
rzy rodzinnych – jeden ma prawie 
70 lat, drugi 81 lat. Dyrektor SP 
ZOZ Arkadiusz Bratkowski pod-

 

Awantura w szpitalu (cd.)
kreślał, że „nie ma mowy o sprze-
daży”, a ewentualna umowa bę-
dzie transparentna i realizowana 
w ramach NFZ. 

Po awanturze na listopado-
wej sesji, radni uchwały nie pod-
jęli. Do sprawy wrócili pod koniec 
marca. Punkt ten został wprowa-
dzony do porządku obrad (przez 
starostę hrubieszowskiego Józefa 
Kuropatwę z PSL) i ostatecznie 
przegłosowany. To oznacza, że od 
1 września POZ w Hrubieszowie 
oraz ośrodki zdrowia w Teratynie 
i Mirczu mogą zostać wydzierża-

wione prywatnym podmiotom, 
które wciąż będą świadczyć usłu-
gi na NFZ. 

Po sesji ruszyła lawina oskar-
żeń (pisaliśmy o tym w wydaniu 
TZ z 7 kwietnia). Politycy PiS 
powtórzyli swoje zarzuty o „sko-
ku na kasę” czy „prywatyzowa-
nia szpitala”, ale także odnie-
śli się do ostrych słów Arkadiu-

sza Bratkowskiego, który na ła-
mach TZ twierdził, że obaj poli-
tycy „kłamią”.

– To typowo polityczny 
atak, by odstraszyć lekarzy. To 
tylko uderza w szpital i bije w 
pacjentów, którym należy się 
jak najlepszy dostęp do opie-
ki medycznej. A działania tych 
dwóch panów to celowa de-
strukcja – mówił nam Arka-
diusz Bratkowski.

– To jest granda! Te trzy pla-
cówki przynoszą około 1,5 mln 
zł zysku rocznie dla szpitala, któ-

ry i tak jest na minusie. Jaki go-
spodarz oddaje coś, co przynosi 
zysk? Jak nazwalibyśmy przed-
siębiorcę, który oddaje dochodo-
wą część swojej firmy? Budzi to 
nasze ogromne wątpliwości. Nie 
dajmy oddać w prywatne ręce 
tego, co jest publiczne – apelował 
poseł Tomasz Zieliński. 

I ogłosił akcję zbierania pod-
pisów pod wnioskiem o uchyle-
nie uchwały.

– Zarzuca się nam kłamstwo, 
natomiast pan dyrektor stosuje 
manipulację, mówiąc, że będzie 
to dzierżawa. To nieprawda. Dy-
rektor Bratkowski chce wydzier-
żawić powierzchnię budynku pod 
działalność prywatnej spółki, któ-
ra przejmie kontrakt, czyli wszyst-
kie przychody, które do tej pory 
były przychodem szpitala. Szpital 
zostanie tylko z pomieszczeniami. 
To jest pozbycie się działalności, 
która przynosi zysk – podkreślał z 
kolei radny Dariusz Gałecki. – W 
tym szpitalu tylko trzy obszary 
przynoszą dochód: POZ, ambu-
latoryjna opieka specjalistyczna 
i pogotowie ratunkowe. Te zyski 
pozwalały utrzymywać pozosta-
łe oddziały. Tak nie postępuje do-
bry gospodarz. To działanie pro-
wadzące do wyprowadzenia pie-
niędzy ze szpitala.

Kilka dni później doszło do 
nowego, zaskakującego ruchu. 
Bo oto Dariusz Gałecki jako dy-
rektor szpitala w Tomaszowie 
Lub. oficjalnie zadeklarował go-
towość przejęcia tych świadczeń. 
Ogłosił to w obecności nie tylko 
posła Tomasa Zielińskiego, ale 
też Henryka Karwana, starosty 
tomaszowskiego, któremu szpi-
tal podlega. 

„W związku z podjętą uchwa-
łą Rady Powiatu Hrubieszowskie-
go z dnia 26 marca 2026 roku w 
sprawie nadania Statutu Samo-
dzielnego Publicznego Zespołu 

Opieki Zdrowotnej w Hrubie-
szowie, powodującym zaprze-
stanie wykonywania świadczeń 
zdrowotnych w zakresie dzien-
nej Podstawowej Opieki Zdro-
wotnej przy SP ZOZ w Hrubie-
szowie, deklarujemy gotowość do 
wykonywania tych świadczeń w 
ramach publicznej ochrony zdro-
wia przez Samodzielny Publiczny 
Zespół Opieki Zdrowotnej w To-
maszowie Lubelskim” – czytamy 
w piśmie skierowanym do dyrek-
tora SP ZOZ w Hrubieszowie.  

Co zrobi dyrekcja szpitala w 
Hrubieszowie? 

– Będziemy uruchamiać proce-
durę, która wyłoni podmiot niepu-
bliczny zainteresowany wydzierża-
wieniem przychodni. Nie ma żad-
nej sprzedaży majątku. Mówimy 
o dzierżawie około 200 mkw., to 
są gołe pomieszczenia. Podmiot 
musiałby je wyposażyć, spełnić 
wszystkie wymogi i dopiero roz-
począć działalność. I co najważ-
niejsze – ma zapewnić podstawo-
wą opiekę zdrowotną mieszkań-
com, ale stałą, nie „z doskoku”. 
Naszym priorytetem jest to, żeby 
mieszkańcy ziemi hrubieszowskiej 
mieli gwarancję stałej opieki zdro-
wotnej, żeby czuli się bezpiecznie. 
Dodam, że otworzyliśmy dodatko-
wo poradnie przy szpitalu: onkolo-
giczną, urologiczną, kardiologicz-
ną i ortopedyczną – podkreśla Ar-
kadiusz Bratkowski. – To politycz-
na gra. Niech pan Gałecki pilnu-
je swojego szpitala. Niech zadba 
o tomaszowski szpital, a nie bę-
dzie mieszał w hrubieszowskim, 
bo tutaj wiele złego dokonał. 

I uspokaja mieszkańców, tłu-
macząc, że jeśli znajdzie się pod-
miot, który wydzierżawi przy-
chodnię POZ, mieszkańcy nadal 
będą mieli zapewnioną bezpłat-
ną opiekę. 

 Jadwiga Hereta 

Dariusz Gałecki (drugi z lewej), dyrektor tomaszowskie-
go SP ZOZ podkreśla, że kierowana przez niego placów-
ka jest przygotowana do przejęcia zadania.

B
iłgoraj pozyskał kolejne duże środki 
na inwestycje. Miasto otrzyma po-
nad 53 mln zł dofinansowania na 

przebudowę czterech ulic oraz moderniza-
cję miejskiej oczyszczalni ścieków. Łącz-
na wartość tych zadań to blisko 93 mln zł.

Ponad 6,19 mln zł z Rządowego Fundu-
szu Rozwoju Dróg trafi na dwie inwestycje 
drogowe. Pierwsza z nich dotyczy przebudo-
wy ul. Zwierzynieckiej. Wartość tej inwesty-
cji to ok. 1,7 mln zł, a dofinansowanie wy-
nosi ponad 1 mln zł. W planie są nowa na-
wierzchnia, chodnik, oświetlenie, kanaliza-
cja deszczowa oraz rozwiązania poprawia-
jące bezpieczeństwo pieszych. Zakończe-
nie prac przewidziano na listopad 2026 r.

Drugie zadanie obejmuje budowę ul. 
Willowej, Słowiczej i Relaksowej. To więk-
sza inwestycja, warta ponad 8,6 mln zł, z 
dofinansowaniem przekraczającym 5,1 mln 
zł. W jej ramach powstaną nowy układ dro-
gowy o długości ok. 0,9 km, a także chod-
niki, oświetlenie LED, kanalizacja deszczo-
wa i infrastruktura poprawiająca bezpie-
czeństwo mieszkańców. Termin zakończe-
nia prac wyznaczono na październik 2027 r.

Jeszcze większym przedsięwzięciem 
będzie przebudowa i rozbudowa Miej-

skiej Oczyszczalni Ścieków. Miasto otrzy-
mało na ten cel niemal 47 mln zł dofinan-
sowania z Narodowego Funduszu Ochro-
ny Środowiska i Gospodarki Wodnej w 
ramach programu Fundusze Europejskie 
na Infrastrukturę, Klimat, Środowisko 
2021-2027. Całkowita wartość inwesty-
cji wynosi ponad 82,3 mln zł.

Modernizacja oczyszczalni ma zo-
stać przeprowadzona etapowo i obejmie 
kompleksową przebudowę oraz rozbu-
dowę infrastruktury, zarówno w części 
mechanicznej, jak i biologicznej. Pro-
jekt zakłada zwiększenie efektywności 
oczyszczania ścieków, poprawę bezpie-
czeństwa środowiskowego oraz wdro-
żenie rozwiązań energooszczędnych, w 
tym instalacji fotowoltaicznych. Waż-
nym elementem będzie też uporządko-
wanie gospodarki osadowej oraz wyko-
rzystanie biogazu.

Miasto podkreśla, że to jedna z najważ-
niejszych inwestycji komunalnych w Biłgo-
raju. Samorząd podziękował także parla-
mentarzystom za wsparcie przy przygoto-
waniu i złożeniu wniosku o dofinansowa-
nie, w szczególności minister Małgorzacie 
Gromadzkiej. (ar) 

P
rezydent Zamościa Rafał Zwolak pod-
pisał właśnie z wojewodą lubelskim 
Krzysztofem Komorskim umowy na 

dofinansowanie przebudowy ul. Koszary i ul. 
Peowiaków. Łączna wartość tych zadań to bli-
sko 30 mln zł. Wsparcie pochodzi z Rządowego 
Funduszu Rozwoju Dróg. 

Największe zadanie dotyczy przebudo-
wy ul. Peowiaków. Wartość inwestycji to 
około 20 mln zł, z czego ponad 11,6 mln 
zł stanowi dofinansowanie. Ulica zostanie 
przebudowana kompleksowo: od infrastruk-
tury podziemnej, przez chodniki i ścieżkę 
rowerową, po zatoki autobusowe i miejsca 
parkingowe. Najważniejszą zmianą będzie 
budowa ronda na skrzyżowaniu ul. Peowia-
ków z ul. Przemysłową. Miasto właśnie ogło-
siło przetarg, który ma wyłonić wykonaw-
cę. Termin składania ofert – do 24 kwietnia. 

Druga inwestycja to przebudowa ul. Ko-
szary. Jej wartość to ponad 8,2 mln zł, z czego 5 
mln zł to dofinansowanie. Zakres prac obejmu-
je przebudowę blisko 900 m drogi: od wjazdu z 
ul. Piłsudskiego do jednostki wojskowej, a także 
odcinki prowadzące do ul. Kamiennej i Zespołu 
Szkół Społecznych. Powstaną m.in. nowa kon-
strukcja jezdni, chodniki (po innej stronie niż 

obecnie), zjazdy do posesji, nowe miejsca par-
kingowe i nowe oświetlenie LED.

Postępowanie przetargowe na przebudo-
wę ul. Koszary już jest na ukończeniu. Zgłosiło 
się pięć firm. Najniższą ofertę – 5 mln zł – złożył 
Zakład Budowlano-Transportowy „Drogmost” 
z Mokrego. Przedsiębiorstwo Robót Drogowych 
z Zamościa zaproponowało 5,3 mln zł, a WOD-
BUD z Kraśnika – 5,7 mln zł. Wyższe oferty zło-
żyły PBI Infrastruktura z Kraśnika – 6,5 mln zł 
oraz Przedsiębiorstwo Wielobranżowe „Sadex” 
Janusza Sadlika z Sitna – 6,9 mln zł. Wszyst-
kie firmy zadeklarowały 84 miesiące gwaran-
cji, czyli 7 lat. 

Jeśli procedura przetargowa zakończy się bez 
przeszkód i miasto ogłosi wybór oferenta, prace 
na ulicy Koszary ruszą już w najbliższym czasie.

Podpisanie umów to część większego pro-
gramu. W całym województwie lubelskim z Rzą-
dowego Funduszu Rozwoju Dróg trafi w tym 
roku ponad 270 mln zł. To jedna z najwyższych 
kwot w kraju. W Zamościu podpisano jedne z 
kluczowych umów w regionie. Do samorządów 
z powiatów: biłgorajskiego, hrubieszowskiego, 
tomaszowskiego i zamojskiego trafi prawie 100 
mln zł, które pozwolą na budowę i przebudowę 
dróg o łącznej wartości 150 mln zł. her
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L
ider węgierskiej opozycji 
i zwycięzca wyborów Pe-
ter Magyar nie pozostawił 

wątpliwości w sprawie Zbignie-
wa Ziobry i posła wybranego w 
naszym regionie Marcina Ro-
manowskiego. Politycy, którzy 
przebywają na Węgrzech i ko-
rzystają z ochrony politycznej, 
według jego zapowiedzi nie po-
winni czuć się tam bezpiecznie.

– Niech nie idą do IKEI po 
nowe meble, bo długo tu nie 
zostaną. Węgry nie będą miej-
scem schronienia dla między-
narodowych przestępców – po-
wiedział Magyar. – Mogę tylko 
zasugerować panom Ziobrze i 
Romanowskiemu, że powinni 
wrócić do domu i oczyścić swo-
je nazwiska.

Nie wykluczył też scenariu-
sza siłowego. – Jeżeli nie wyje-
chali, zostaną poddani ekstra-
dycji – zaznaczył, przypomina-
jąc, że jako były minister i wi-

Czarne chmury nad Romanowskim 
ceminister sprawiedliwości 
doskonale znają polski sys-
tem sądowy.

Marcin Romanowski uzy-
skał mandat poselski z nasze-
go regionu. Zaufany współ-
pracownik Zbigniewa Ziobry 
startował z list Zjednoczonej 
Prawicy jako przedstawiciel 
Suwerennej Polski. W ostat-
nich wyborach zdobył 17,3 
tys. głosów. 

Polityk był jednak luź-
no związany z regionem. To 
tzw. spadochroniarz – sześć 
lat wcześniej przegrał wybo-
ry w naszym okręgu (uzyskał 
7,4 tys. głosów), po czym za-
meldował się w Biłgoraju (pro-
kuratura wskazywała też na wy-
najem domu w Gilowie) i zaczął 
intensywnie budować tu swoją 
rozpoznawalność.

Obiecywał m.in. powstanie 
centrum informatycznego w 
zamojskim sądzie i setki miejsc 
pracy. Z Funduszu Sprawiedli-
wości finansował wozy dla OSP, 
sprzęt, wydarzenia lokalne, a 

nawet wyposażenie dla kół 
gospodyń wiejskich. Bywał 
na potańcówkach, m.in. w 
Izbicy, gdzie razem z posłem 
Januszem Kowalskim publi-
kował nagrania w mediach 
społecznościowych pod na-
zwą „Izbica Dance”. 

Warto dodać, że Roma-
nowski jest numerariuszem 
Opus Dei – organizacji ko-
ścielnej budzącej kontro-
wersje, której przypisuje się 
w niektórych krajach znacz-
ne wpływy w sferze polityki 
i biznesu.

Przypomnijmy, że Sąd 
Okręgowy w Warszawie wy-

dał Europejski Nakaz Areszto-
wania wobec Marcina Roma-
nowskiego. Uwzględnił tym sa-
mym wniosek prokuratury zło-
żony po uchyleniu poprzedniego 

ENA (w grudniu zeszłego roku) 
wobec posła. Polityk jest podej-
rzany o udział w zorganizowa-
nej grupie przestępczej i defrau-
dację ponad 100 mln zł z Fun-
duszu Sprawiedliwości w latach 
2019-2023, gdy był wicemini-
strem sprawiedliwości i nadzo-
rował ten fundusz.

Po klęsce Viktora Orbana 
głos w sprawie zabrał także sam 
Romanowski.

„Moja indywidualna sytu-
acja jest absolutnie trzeciorzęd-
na. Oczywiście ta hołota od Tu-
ska i Giertycha zieje nienawi-
ścią i żądzą zemsty, więc nie 
mam najmniejszego zamiaru im 
pomagać ani informować o ja-
kichkolwiek przyszłych działa-
niach. Nie ujawnię też szajce 13 
grudnia nowego adresu” – na-
pisał w mediach społecznościo-
wych polityk.

Jeśli zapowiedzi nowego li-
dera Węgier się potwierdzą, za-
równo Romanowski, jak i Zio-
bro, mogą wkrótce stanąć przed 
koniecznością powrotu do Pol-
ski, już nie jako politycy, ale 
jako osoby ścigane przez wy-
miar sprawiedliwości.

 her
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Marcin Romanowski uzyskał mandat 
poselski z naszego regionu.
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Brutalna zbrodnia i surowa kara

Nasze notowania: w ostatnim 
tygodniu – 3,2 prom. alkoholu 
(tydzień wcześniej – 3)

Na dru-

-

-

-

 BaRometR opiLstwA© -

-

-

. 

MANDATY I PUNKTY 

Policjanci hrubieszowskiej dro-
gówki ukarali dwoje kierowców, 
którzy wyprzedzali w miejscach, 
gdzie jest to zabronione. Oba wy-
kroczenia zarejestrował policyj-
ny wideorejestrator. 30-letnia oby-
watelka Ukrainy wyprzedzała Ci-
troenem na oznakowanym przej-
ściu dla pieszych. Dostała mandat 
(1500 zł) i 15 punktów karnych. 
Z kolei 21-letni Ukrainiec w Moj-
sławicach wyprzedzał na skrzyżo-
waniu. Tu skończyło się na 1000 zł 
oraz 10 punktach karnych.

Oskarżeni nie mieli 
w zasadzie nic na 

usprawiedliwienie swoich 
czynów. Mętnie tłumaczyli się 

młodym wiekiem. Zaklinali się, 
że nie mieli zamiaru popełnić 
morderstwa. Zamojski sąd ich 

wysłuchał, bo wysłuchać musiał, 
ale to niczego nie zmieniło.

rzywiązano ich za ręce do 
słupków wbitych w ziemię 
na wysokość 1,5 metra. 

Obecny w miejscu kaźni proku-
rator odczytał wyrok. Skazańcom 
zawiązano oczy. Strzelcy z sek-
cji egzekucyjnej wykonali swój 
obowiązek.

Kary śmierci nie ma w Polsce 
od kilkudziesięciu lat. Niektórzy 
domagają się przywrócenia jej dla 
sprawców najcięższych zbrodni. 
Natomiast przeciwnicy twierdzą, 
że drakońskie kary nie powstrzy-
mują przestępców przed łama-
niem prawa. Prawda zapewne 
leży pośrodku.

Tamta zima przypominała te-
goroczną. Siarczyste mrozy, in-
tensywne opady śniegu i nieprze-
jezdne drogi. Ludzie z utęsknie-
niem czekali na wiosnę.

22 lutego 1925 roku rodzi-
na Stanisława Jaszki mieszka-
jąca w miejscowości Szyszków 
(powiat biłgorajski) szykowała 
się na spoczynek. Naszykowali 
ciepłe pierzyny, żeby w nocy nie 
zmarznąć. Naraz rozległ się ru-
mor przy drzwiach do mieszka-
nia. W pierwszej chwili pomyśle-
li, że otworzył je silny podmuch 
wiatru. Mylili się.

Było ich czterech. Zamasko-
wani, z karabinami w garści. Za-
żądali pieniędzy, złota i wszyst-
kich cennych przedmiotów.

– Tylko migiem, bo nam się 
spieszy! – dodali. 

Widok broni wymierzonej 
w domowników powstrzymy-
wał ich przed stawianiem opo-
ru. W milczeniu wydali bandy-
tom gotówkę, a po krótkim na-
myśle również złoty medalik od 
chrztu jednej z córek. Łup nie 
zadowolił opryszków. 

– Albo oddajecie wszystko, 
albo was zabijemy. Zaczniemy 
od dzieciaków – zagroził ich przy-
wódca, sądząc po głosie i sylwetce 
bardzo młody mężczyzna.

Ponieważ gospodarze tłuma-
czyli się, że nic więcej wartościo-
wego nie mają, bandyci zaczęli 
plądrować mieszkanie. Jeden z do-
mowników, mąż najstarszej cór-
ki Jaszków, korzystając z zamie-
szania wymknął się z domu, żeby 
sprowadzić pomoc. Niestety, za-
uważyli go przez okno. Wybiegli 
za nim i zaczęli strzelać. Jedna z 

kul ugodziła go w plecy. Mężczy-
zna zginął na miejscu.

Niespodziewana sytuacja 
zmusiła bandytów do odwrotu. 
Pospiesznie się oddalili. Nazajutrz 
Jaszkowie powiadomili policję o 
napadzie i zabójstwie.

Takie doniesienia nie były w 
tamtych czasach zaskakujące. 
Powiat biłgorajski zalewała fala 
bandytyzmu. Niemal codziennie 
dochodziło do rabunków i mor-
derstw. Szajki działały w różnych 
konfiguracjach osobowych. Gdy 
jedne się rozpadały, w ich miejsce 
powstawały nowe. Bandyci prze-
chodzili z jednej do drugiej, ni-
czym piłkarze z klubu do klubu. 
Nawet policji trudno było się w 
tym rozeznać. Walka z bandycką 
plagą przebiegała opornie.

Jednak w tym przypadku poli-
cja szybko wytypowała sprawców 
zbrodni w Szyszkowie. Mimo iż 
mieli maski na twarzach, Jaszko-
wie podali policji, że byli to mło-
dzi, pewni siebie mężczyźni, naj-
wyraźniej mieszkający na stałe 
gdzieś w okolicy. Dodatkowo po-
licja zabezpieczyła łuski po kulach 
z karabinu rosyjskiego.

Tropy te zaprowadziły funk-
cjonariuszy do niejakiego Kazi-
mierza Lufki z miejscowości Po-
tok Górny, o którym wiedzie-
li, że posiada broń palną tego 
typu. Przyszli do niego nocą i 
wyciągnęli go z łóżka. W trak-
cie rewizji znaleziono karabin 
ze śladami niedawnego używa-
nia i część przedmiotów zrabo-
wanych Jaszkom. Lufka trafił 
do aresztu.

– No, a teraz gadaj, kto z tobą 
był. Jeśli powiesz, może nie zadyn-
dasz – powiedzieli policjanci pod-
czas przesłuchania.

Chociaż bandyta nie wydał 
wspólników, ci wkrótce do niego 
dołączyli. Policja drogą wywia-
dów ustaliła z kim Lufka się spo-

tykał. Oprócz niego w stan oskar-
żenia o napad rabunkowy i udział 
w zabójstwie postawiono Woj-
ciecha Szymańskiego, Zygmun-
ta Wróbla i Michała Ozgę. Byli to 
młodzi mężczyźni (18-21 lat) za-
mieszkali w pobliskich miejsco-
wościach. Wcale nie pochodzili z 
biednych rodzin. 

W śledztwie wyszło na jaw, że 
ta czwórka miała na koncie szereg 
zbrojnych napadów, których dopu-
ścili się na przełomie 1924 i 1925 
roku. Za kraty trafili także pase-
rzy, którzy kupowali od nich łupy. 

Zapadła decyzja, aby Lufka, 
Szymański, Wróbel i Ozga odpo-
wiadali w sądzie doraźnym. Była 
to dla nich bardzo zła wiado-
mość. Wyroki w postępowaniu 
doraźnym zapadały szybko (nie-
rzadko po krótkiej, formalnej 
rozprawie, na podstawie wnio-
sku prokuratora) i prawie za-
wsze brzmiały „winny”. Za za-
bójstwo i liczne napady rabun-
kowe należało się spodziewać 
wyroku śmierci dla sprawców.

Oskarżeni nie mieli w zasa-
dzie nic na usprawiedliwienie 
swoich czynów. Mętnie tłumaczy-
li się młodym wiekiem. Zaklinali 
się, że nie mieli zamiaru popełnić 
morderstwa. Zamojski sąd ich wy-
słuchał, bo wysłuchać musiał, ale 
to niczego nie zmieniło. Po krót-
kiej naradzie skazano Lufkę, Szy-
mańskiego i Wróbla na karę śmier-
ci przez rozstrzelanie, zaś Ozgę na 
bezterminowe ciężkie więzienie. 

Szymański został ułaskawiony 
przez prezydenta RP Stanisława 
Wojciechowskiego i trafił na doży-
wocie do celi. Na Lufce i Wróblu 
wykonano wyroki śmierci.

 Mariusz Gadomski
Zmieniono personalia.

58-letni mieszkaniec gm. To-
maszów Lubelski odpowie przed 
sądem za jazdę w stanie nietrzeź-
wości. Do zatrzymania doszło w 
Rogóźnie na ul. Józefowskiej. Po-

Szymański został ułaskawiony przez prezydenta RP Stanisława 
Wojciechowskiego i trafił na dożywocie do celi.  Fot. pixabay.com

jednym z przysklepowych parkingów 
przy ul. Traugutta. 59-letni kierowca 
Nissana, mieszkaniec gm. Krynice, 
wjeżdżając na parking, nie zauwa-
żył idącej przed samochodem kobiety 
i potrącił ją. 61-letnia mieszkanka gm. 
Tomaszów Lub. została przewiezio-
na karetką do szpitala. Kierowca był 
trzeźwy. Policjanci wyjaśniają szcze-
gółowe okoliczności zdarzenia.

48-letni kierowca Mercedesa co-
fając uszkodził zaparkowaną Dacię 
i odjechał. Do zdarzenia doszło w 
Telatynie. Policjanci szybko ustali-
li sprawcę. Okazało się, że mieszka-
niec gm. Ulhówek miał ponad 2,5 
prom. alkoholu. Na dodatek złamał 
sądowy zakaz prowadzenia pojaz-
dów. Mężczyzna wkrótce ponownie 
stanie przed sądem. her

Szczęśliwie zakończyły się poszu-
kiwania 59-letniej mieszkanki gm. 
Tomaszów Lub. Wyszła z domu w 
niedzielę, 12 kwietnia, przed połu-
dniem i nie poinformowała niko-
go, dokąd się udaje. W poszukiwa-
niach uczestniczyli m.in. przewodnik 
z psem tropiącym z komendy w Za-
mościu, strażacy z dronem oraz funkcjonariusze Straży Granicznej z kame-
rą termowizyjną. Po dobie poszukiwań kobietę odnaleźli dzielnicowi w rejo-
nie kompleksu leśnego, kilka kilometrów od jej domu. 59-latka została prze-
wieziona do szpitala. Jej życiu nie zagraża niebezpieczeństwo.  Fot. Policja

49-letni właściciel  posesji  w 
Trzeszczanach podpalił trawy, 
tłumacząc, że „może robić na swo-
im, co chce”. Był pod wyraźnym 
wpływem alkoholu. Do zdarzenia 
doszło w poniedziałek, 13 kwiet-
nia. Na miejsce skierowano po-
licjantów oraz strażaków z OSP 
Trzeszczany i PSP w Hrubieszo-
wie. Ogień objął około 15 arów. 
Udało się go opanować. Policjan-
ci sprawdzają, czy ogień nie zagra-
żał pobliskim domom. 

W rowie melioracyjnym na wysoko-
ści ul. Północnej w Zamościu pojawiła 
się plama nieznanej substancji na po-
wierzchni wody. Inspektorzy WIOŚ po-
brali próbki wody do badań. Strażacy 
rozstawili dwie zapory sorpcyjne, aby 
zatrzymać i zebrać substancję. Usunię-
to około 100 litrów zanieczyszczenia. 
W działaniach pomogła spółka MZK 
Zamość, która dostarczyła specjalny 
zbiornik do magazynowania zebranej 
substancji. W akcji brało udział sześć 
zastępów straży pożarnej – z JRG Za-
mość oraz OSP Bortatycze. 

licjanci kontrolowali tam kierow-
ców przekraczających dozwoloną 
prędkość. Zatrzymali 58-latka, któ-
ry skodą jechał 86 km/h przy ogra-
niczeniu do 60 km/h. Mundurowi 
wyczuli od niego alkohol – 58-latek 
miał 2,5 promila. Policjanci zatrzy-
mali mu prawo jazdy, a samochód 
odholowali na parking strzeżony. 

Do groźnego zdarzenia doszło 
15 kwietnia w Tomaszowie Lub. na 
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23:55 OKUP ***
sensacyjny, USA 1996

02:05 
02:50 

03:35 
04:10 
04:45 

07:30 

20:15 
20:30 

21:00 

21:20 

22:20 
23:20 

00:30 

01:35 PLUTON ****
dramat wojenny, USA 1986

03:45 
04:45 

04:35 
05:30 
06:25 

06:55 
07:30 
11:40 

12:15 

12:20 

12:30 
13:15 
14:05 
14:35 

15:05 

16:00 

16:35 
17:20 
18:15 
18:50 
19:25 
19:55 
20:05 

20:40 

21:15 
22:15 
22:45 
00:25 

01:05 ETER **
dramat, 

03:10 
04:00 

06:00 

08:30 

09:30 

11:35 

14:40 

15:50 
16:15 
16:20 

16:30 

17:00 
18:00 

18:50 
19:15 
19:30 
19:40 
19:55 
20:30 
21:30 

obyczajowy, Wielka Brytania/
USA 2016

01:20 

02:25 OSTATNI MOHIKANIN ***
przygodowy, USA 1992

04:50 

05:40 

05:40 
05:55 

06:50 

07:45 
11:20 

11:25 
13:40 

15:45 
16:50 
17:55 
19:00 
19:35 
19:45 
19:55 
20:15 
20:50 

21:30 

komedia, Polska 2022
00:45 

01:50 
03:35 
03:50 

04:40 

05:05 

05:25 
05:55 

08:45 

11:55 

14:00 
15:00 
16:00 

18:00 
19:00 

20:00 

komedia, USA 2017

komedia przygodowa, USA 2022

01:15 

02:10 

03:00 

03:45 

04:20 

07:30 
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25.04.2026

26.04.2026

04:55 

05:15 

05:35 

05:50 

06:20 

07:00 

07:40 

08:05 

08:20 

08:55 

09:55 

10:55 

11:55 NEVADA SMITH ***
western, USA 1966

14:15 

14:25 

15:00 

16:05 

17:00 

17:20 

17:35 

18:05 

18:40 

19:30 

19:55 

20:05 

20:15 

20:25 

05:00 

05:25 

06:20 

06:55 

07:00 

08:00 

08:30 

08:55 

10:00 

10:55 

11:55 

12:00 

12:15 

12:45 

13:05 

14:05 

14:35 

16:05 

17:00 

17:20 

17:35 

18:40 

19:30 

sensacyjny, Wielka Brytania/

USA 2021

00:20 MECHANIK: CZAS 

       ZEMSTY **
sensacyjny, USA 2005

02:05 ZIMNA WOJNA ****
dramat, Wielka Brytania/Polska/

Francja 2018

03:40 

05:10 

06:25 

07:30 

11:35 

12:15 

13:05 

14:00 

14:35 

15:15 

16:20 

17:20 

18:15 

18:45 

19:00 

19:25 

20:30 

22:50 

komedia, USA 2018

01:55 SPRZYMIERZENI ***
wojenny, USA 2016

04:00 

06:00 

08:00 

11:55 

13:00 KUNG FU PANDA 3 ***
animowany, Chiny/USA 2016

obyczajowy, Wielka Brytania/

USA 2016

17:30 

18:50 

19:15 

19:30 

19:45 

19:55 

22:00 FUKS 2 **
komedia sensacyjna, Polska 

2022

sensacyjny, USA/Niemcy 2008

02:40 CICHA NOC **
komediodramat, Wielka Bryta-

nia 2021

04:40 

05:25 

05:40 

05:55 

06:50 

07:45 

11:25 

13:15 SHREK FOREVER ***
komedia, USA 2010

15:15 

15:20 

16:30 

19:00 

19:30 

19:40 

19:45 

22:25 CO WIECIE O SWOICH 

       DZIADKACH? **
komedia, USA 2017

s-f, USA 1998

02:30 

03:20 

03:35 

05:15 

05:20 

06:10 

07:05 

07:50 GOONIES ****
przygodowy, USA 1985

10:15 

11:20 

12:30 

15:35 

16:35 

17:45 NOWE PRZYGODY 

       ALADYNA **
przygodowy, Francja/Belgia 

2015

20:00 LARA CROFT: TOMB 

       RAIDER **
przygodowy, USA/Wielka Bryta-

nia/Niemcy/Japonia 2001

22:15 CICHE MIEJSCE 2 ***
horror, USA 2020

00:10 SUPER 8 ***
przygodowy, USA 2011

02:25 

03:15 

03:50 

04:25 

07:30 

19:55 

20:05 

20:15 

20:25 

21:25 

22:25 

22:50 TULIPANOWA 

dramat obyczajowy, Wielka Bry-

tania/USA 2017

sensacyjny, Wielka Brytania/

USA 2021

03:30 MECHANIK: CZAS 

       ZEMSTY *
sensacyjny, USA 2005

05:10 

04:40 

06:25 

07:30 

11:10 

11:15 

11:50 

14:00 

14:35 

15:15 

17:05 

19:50 

20:20 

21:20 

22:25 HIT MAN ***
komedia sensacyjna, USA 2023

00:30 

komedia, USA 2018

03:40 

06:00 

08:00 

animowany, USA 2011

12:10 SHREK ****
animowany, USA 2001

14:00 

16:10 

17:30 

18:50 

19:15 

19:22 

19:35 

19:55 

komedia romantyczna, USA/Ja-

ponia 2012

komedia, USA 2014

03:35 

04:50 

05:40 

05:40 

05:55 

06:50 

07:45 

11:30 

12:35 

13:15 

15:45 

16:50 GALIMATIAS, CZYLI 

       KOGEL MOGEL 2 ***
komedia, Polska 1989

19:00 

19:30 

19:40 

19:45 

       KOGEL MOGEL 4 **
komedia, Polska 2021

23:30 JOHN WICK II ***
sensacyjny, 

kong/Kanada 2017

02:00 

02:40 

03:30 

03:45 

04:35 

05:05 

05:10 

06:00 

06:55 

07:40 PIMI Z KRAINY 

przygodowy, 

09:35 

14:50 

17:50 LARA CROFT: TOMB 

       RAIDER **
przygodowy, USA/Wielka Bryta-

nia/Niemcy/Japonia 2001

20:00 TENET ***
s-f, USA/Wielka Brytania/Ka-

nada 2020

sensacyjny, USA 1998

sensacyjny, USA 2021

04:05 

04:40 

07:30 

eprasa.pl 6f7ae0e819



www.tygodnikzamojski.pl21 KWIETNIA 2026 r.18

 

każdy wybór nieuchronnie przy-
bliżają cię do niej. Krok po kro-
ku. Dzień po dniu. Noc po nocy.

Czyż to nie jest niezwykle 
fascynujące? Że wszystko ma 
znaczenie? I to, że jakiś pilot 

28 lat wcześniej zginął nad pu-
stynią Mojave lecąc z trzykrot-
ną prędkością dźwięku rozpala-
jąc tym samym Twoją miłość do 
latania; i to, że niezwykle waż-
ny minister jednym podpisem 
zniweczył twoje plany zostania 
co najmniej generałem, likwi-

tężne drzewa i przerzucać je, jak-
by to były zwykłe zapałki.

Świat pełen dźwięków, ja-
kie usłyszeć można tylko o świ-
cie siedząc na myśliwskiej ambo-
nie lub poczuć w płucach, kiedy 

pocisk opusz-
cza lufę sztu-
cera z ogłusza-
jącym hukiem, 
którego echo 
potem jeszcze 
długo odbija 
się od drzew. I 
świat pełen za-
pachów. Aro-
m a t u  ż y w i -
cy, woni wie-
czornych mgieł 
nad polami i za-
pachu benzy-
ny w warszta-
cie samochodo-
wym, gdzie za-
wsze panował 
ożywczy chłód. 
U w i e l b i a ł e ś 
przesiadywać 
tam godzinami 
w upalne, letnie dni.

A jaki był jej świat? Tego 
wtedy nie wiedziałeś. Nie mo-
głeś wiedzieć. Nie miałeś prze-
cież pojęcia o jej istnieniu. Nie 
mogłeś mieć. No bo niby, skąd? 
Ale nie wiedziałeś również, że 
każdy twój krok, każda decyzja i 

CZY PAMIĘTASZ, CO 
ROBIŁEŚ TAMTEGO DNIA, 
KIEDY SIĘ ZAKOCHAŁEŚ?. 
Urodziłeś się gdzieś tutaj, ona 
gdzieś tam. Jakieś pięćset ki-
lometrów w przestrzeni i trzy 
lata różnicy w czasie. Ty dora-
stałeś w leśniczówce zagubio-
nej pośród dolnośląskich lasów, 
ona zaś w nie tak dużym mie-
ście. Wtedy jeszcze wojewódz-
kim. Biegun zimna, jak twier-
dzą niektórzy. 

Nic was nie łączyło. Może 
tylko to, że ty chodziłeś do wiej-
skiej szkółki polną drogą, zbie-
rając po drodze chabry dla pani 
wychowawczyni, których jednak 
nigdy nie ośmieliłeś się podaro-
wać, bo na koniec zawsze brakło 
ci odwagi. Ona natomiast miesz-
kała przy cichej i spokojnej uli-
cy. Ulicy Chabrowej. Wtedy tylko 
tyle mieliście ze sobą wspólnego.

Byłeś szczęściarzem. Twój 
świat był dokładnie taki, o jakim 
marzy większość małych chłop-
ców. Świat, który sprawia, że 
często oczy wychodzą im z or-
bit. Świat pełen fascynujących 
maszyn, potrafiących niczym gi-
gantyczne autoboty wyrywać po-

 (cz. I)

dując szkoły wojskowe. I jesz-
cze, że nie przyjęli cię na jakieś 
tam śmiertelnie nudne zarzą-
dzanie, które kompletnie cię nie 
pociągało. Złożyłeś papiery tyl-
ko dlatego, że wszyscy składa-

li. Tak napraw-
dę tamta komi-
sja egzamina-
cyjna zrobiła 
ci wielką przy-
sługę. Powinie-
neś być im za 
to dozgonnie 
wdzięczny!

Nie zdawa-
łeś sobie rów-
nież sprawy, że 
ona też wybrała 
Warszawę. Że 
też studiuje. Że 
mieszka raptem 
parę ulic od cie-
bie. Może na-
wet wasze dro-
gi przecięły się 
gdzieś na Mar-
szałkowskiej? 
Albo na No-

wym Świecie. Chociaż najbar-
dziej prawdopodobne, że mogło 
to być w okolicach Placu Naru-
towicza. A może kiedyś otarłeś 
się o nią w miejskim autobusie, 
albo ona oparła swoją dłoń na 
twoim ramieniu w metrze py-
tając, czy ty też wysiadasz na 

tej stacji? Stałeś jak ten baran 
w drzwiach, bo zaczytałeś się w 
jakiejś książce.

ALBO TAMTA DZIEW-
CZYNA Z CZYTELNI W BI-
BLIOTECE NARODOWEJ? 
CZYŻ TO CZASEM NIE BYŁA 
ONA? Siedziała kilka biurek 
przed tobą, rzucając ukradkiem 
zaciekawione spojrzenia. Tak, 
w twoją stronę. Nie mogłeś się 
skupić i przez to zawaliłeś nie-
zwykle ważny egzamin. Zdaje 
się, że to było z mechaniki pły-
nów. A może aerodynamika? 
Jednak nie miałeś jej tego wcale 
za złe. Nie za ten jej łobuzerski 
uśmiech. Wlał przecież tyle cie-
pła do twojego serca, że później 
wracając wieczorem przez Pola 
Mokotowskie wciąż czułeś się 
kimś wyjątkowym. Oddychałeś 
pełną piersią. Nigdy wcześniej 
nie zdawałeś sobie sprawy, że po-
wietrze może mieć tak odurzają-
cy smak. Ale najdziwniejsze mia-
ło się dopiero wydarzyć! Jeszcze 
o tym też nie wiedziałeś.

Tamten dzień był jak wiele 
poprzednich dni. Nic szczególne-
go, nic niezwykłego, nic ekscytu-
jącego. Zwykła studencka ruty-
na. Poranny sprint bez śniadania 
na jakieś kolokwium, później ja-
kieś wykłady, ćwiczenia i labora-
toria. W międzyczasie wciągną-
łeś hambuksa przy budce na Pla-
cu Politechniki. Z prażoną cebul-
ką. Ommmommmm! Potem jesz-
cze biblioteka, ksero, znowu ko-
lokwium i tak w kółko.

 Łukasz
Cd. za tydzień

Siedziała kilka biurek przed tobą, rzucając ukradkiem zaciekawione spojrzenia.

„Poznajmy się” to stała rubryka, w której osoby samotne mogą 
zamieścić swój anons. Do oferty należy dołączyć imię, nazwisko, 
adres do korespondencji, znaczek i kopertę. Te dane pozostaną 
do wyłącznej wiadomości redakcji. Anonse przyjmujemy rów-
nież na adres e-mail: sekretariattz@onet.pl. Nasza redakcja nie 
informuje o adresach ani o imionach i nazwiskach osób przysy-
łających anonse. Pośredniczymy wyłącznie w przekazywaniu li-
stów. Informacja o przetwarzaniu danych osobowych znajduje się 
na stronie internetowej Tygodnika Zamojskiego w zakładce „Po-
lityka prywatności”.

PO MYZNAJ

człowieka poważnie myślącego 
o życiu we dwoje, poważnego, 
spokojnego i niekaranego. Mój 
cel – to stały związek, oparty 
na wzajemnym zaufaniu, zro-
zumieniu i szacunku. Więcej 
o mnie na spotkaniu. Godło: 
„Serce za serce” (20645)

Samotny, szczupły i wraż-
liwy kawaler, 50 plus, zmoto-
ryzowany. Lubię przebywanie 
na łonie natury i krótki wy-
cieczki. Mieszkam sam i bar-
dzo dokucza mi samotność, 

Chętnie poznam prawnie 
wolnego pana 70 plus, bez na-
łogów i zobowiązań, najchęt-
niej z autem, lubiącego przy-
rodę, zieleń, zacisze domowe, 
a czasem wspólne wyciecz-
ki we dwoje, niezależnego fi-
nansowo, lubiącego porządek 
i czystość. Jestem wolną i sa-
motną emerytką bez nałogów, 
średniego wzrostu, domator-
ką lubiącą zajęcia domowe, 
z własnym domem na ładnej 
działce, gdzie jest dużo ziele-
ni. Nie szukam przygód, lecz 

dlatego chciałbym poprzez TZ 
poznać panią o dobrym sercu, 
z którą mógłbym się zaprzyjaź-
nić i założyć rodzinę na dalsze 
życie. Pani może mieć dziec-
ko. Proszę o poważne oferty. 
Godło: „Optymista” (20646)

Atrakcyjny mężczyzna 60 
plus,  o wzroście 180 cm,
uczciwy, zadbany, lubiący ład 
i porządek. Największą war-
tością jest dla mnie inny czło-
wiek. Mieszkam blisko Za-
mościa we własnym domu. 
Chciałbym poznać samotną i 
uczciwą kobietę o dobrym ser-
cu, pragnącą stworzyć w przy-
szłości poważny i trwały zwią-
zek na dobre i złe, w zdrowiu 
i chorobie... Nie musisz być 
piękna czy bogata, ważne byś 
pragnęła wzajemnej miłości 
i szacunku. Godło: „Być ra-
zem” (20647)

Niezależny pod każdym 
względem, wolny i wysoki 
mężczyzna, 60 plus, szpa-
kowate włosy. Posiadam wy-
kształcenie wyższe i prowa-
dzę własną firmę. Lubię dobrą 

muzykę, taniec, film i dobrą 
książkę. Interesuję się również 
sportem i polityką. Samotność 
dokucza mi coraz bardziej, 
dlatego bardzo chciałabym po-
znać miłą i sympatyczną ko-
bietę, o miłej aparycji, równie 
samotną jak ja i w stosownym 
wieku, z którą mógłbym się 
zaprzyjaźnić, a w przyszłości 
stworzyć trwały i udany zwią-
zek. Proszę napisz do mnie, a 
kto wie, co się zdarzy. Proszę 
o poważne oferty. Godło: „Po-
znajmy się wreszcie” (20648)

Przystojny i wysoki kawa-
ler, 40 plus, szczupły, bez na-
łogów i zobowiązań, lecz cią-
gle samotny. Jestem zmotory-
zowany i niezależny finanso-
wo (pracuję zawodowo). Po-
znam dziewczynę z poczuciem 
humoru, w zbliżonym wieku, 
bez zobowiązań oraz poważnie 
myślącą o stałym związku, a w 
przyszłości o założeniu szczę-
śliwej rodziny. Mile widziane 
oferty z okolic Zamościa, a nu-
mer telefonu przyspieszy kon-
takt. Godło: „Poznajmy się na 
wiosnę” (20649)

Atrakcyjny i kulturalny 
mężczyzna, niezależny miesz-
kaniowo i finansowo, pozna 
uczciwą i sympatyczną ko-
bietę, w wieku 50-55 lat, z 
którą mógłby się zaprzyjaź-
nić, a w przyszłości stworzyć 
stał i udany związek. Nie lu-
bię kłamstwa i obłudy i szu-
kam kobiety o podobnych 
walorach. Czekam na poważ-
ne oferty od pań, które marzą 
o związku z mężczyzną, któ-
ry potrafi docenić i poszano-
wać swoją kobietę. Proszę o 
poważne oferty, a numer te-
lefonu przyspieszy kontakt. 
Godło: „Czekam na Ciebie” 
(20650)

62-letnia, samotna kobieta 
o miłej aparycji i szczupłej syl-
wetce pozna spokojnego pana 
bez nałogów, w wieku 60-68 
lat, do stałego związku, opar-
tego na wzajemnym zrozumie-
niu, miłości i wierności. Pro-
szę o poważne oferty z nume-
rem telefonu, który przyspie-
szy kontakt, gdyż nie szukam 
przygód. Godło: „Czekam na 
ciebie” (20651)
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O

Wystawa Leszka Wygachiewicza w RPN

Ekstremalne makro

Prace powstały z wykorzystaniem techniki focus 
stackingu.  Fot. Leszek Wygachiewicz

C
ztery nowe rezerwaty 
przyrody oficjalnie tra-
fiły na mapę wojewódz-

twa lubelskiego. 9 kwietnia Re-
gionalna Dyrekcja Ochrony Śro-
dowiska w Lublinie podpisała 
zarządzenia powołujące na Za-
mojszczyźnie rezerwaty przyro-
dy: Zabytów, Dołhodęby i Boro-
wa Góra.

Wszystkie znajdują się na 
gruntach Skarbu Państwa zarzą-
dzanych przez Lasy Państwowe, 
a ich utworzenie oznacza obję-
cie ochroną miejsc o wyjątkowej 
wartości przyrodniczej.

Największy z nowych rezer-
watów w tej części regionu to 
Zabytów w gm. Skierbieszów. 
Obejmuje blisko 80 ha lessowe-
go zbocza opadającego ku doli-
nie rzeki Wolicy. To teren szcze-
gólny, bo właśnie tutaj buk osią-
ga północno-wschodnią grani-
cę swojego zasięgu. W drzewo-
stanie dominują ponadstuletnie 
okazy tego gatunku, a towarzy-
szą im graby, lipy, klony i wią-
zy. W runie spotkać można ty-

przyrody

powe dla żyznych lasów rośli-
ny, ale też rzadkie storczyki, w 
tym żłobika koralowego – gatu-
nek notowany na Lubelszczyź-
nie sporadycznie. Obszar leży w 
granicach Skierbieszowskiego 
Parku Krajobrazowego i prze-
cinają go liczne wąwozy, które 
dodatkowo podnoszą jego war-
tość krajobrazową.

Dołhodęby to pierwszy rezer-
wat na terenie Nadleśnictwa Mir-
cze. Powstał w gm. Dołhobyczów 
i obejmuje ponad 50 ha lasów, w 
których dominują nawet 140-let-
nie dęby szypułkowe. Chroniony 

będzie tu grąd subkontynental-
ny w odmianie wołyńskiej – sie-
dlisko uznawane za unikatowe 
w skali kraju. To również ważna 
ostoja zwierząt: w okolicy noto-
wano m.in. orlika krzykliwego, 
muchołówki oraz rzadkie gatun-
ki nietoperzy. W podszycie i ru-
nie pojawiają się storczyki oraz 
charakterystyczne dla takich la-
sów zawilce i kopytnik.

Najmniejszy z nowych re-
zerwatów – Borowa Góra w gm. 

Tomaszów Lubelski – ma zale-
dwie 3,3 ha, ale jego znaczenie 
jest nieproporcjonalnie duże. 
To fragment Grzędy Sokalskiej 
z ciepłolubnymi murawami roz-
wijającymi się na kredowych rę-
dzinach. Takie warunki sprzyja-
ją roślinom rzadkim i chronio-
nym, zwłaszcza storczykom.

Występuje tu jedna z najlicz-
niejszych w regionie populacji 
storczyka purpurowego, a tak-
że obuwik pospolity, kukawka 
czy buławnik wielkokwiatowy. 
Teren przecina niewielki wąwóz, 
a część siedlisk wymaga aktyw-

nej ochrony, by nie 
zarosły drzewami.

Czwarty z pod-
pisanych rezerwa-
tów – Grabowy 
Las im. Floriana 
Święsa – powstał 
w powiecie kra-
śnickim i stał się 
setnym rezerwa-
tem w wojewódz-
twie lubelskim. 
Chroni rozległy 

system wąwozów i zboczy po-
rośniętych lasami grądowymi. 

Nowe rezerwaty pokazu-
ją różnorodność przyrodniczą 
regionu – od wilgotnych la-
sów liściastych po suche, na-
słonecznione murawy. Ich po-
wołanie ma nie tylko zabezpie-
czyć cenne siedliska, ale też 
zatrzymać procesy degradacji, 
takie jak zarastanie czy presja 
człowieka.

 (ar) 

Najmniejszy z nowych rezerwatów – Borowa Góra 
w gm. Tomaszów Lubelski – ma zaledwie 3,3 ha.

K
amery termowizyjne 
rozmieszczone wzdłuż 
granicy rejestrują ruch, 

który może oznaczać próbę jej 
nielegalnego przekroczenia. 
Tym razem jednak funkcjona-
riusze Nadbużańskiego Od-
działu Straży Granicznej zo-
baczyli coś, co wprawiło ich 
w osłupie-
nie.

Na noc-
nym nagra-
niu, jakie 
niedawno 
udostęp-
nił NOSG 
n a  s w o -
im profi-
lu na Fa-
cebooku, 
widać kil-
ka sylwetek przemykających 
wśród traw. Po kilku sekun-
dach okazało się, że to zają-
ce. Nagle dwa z nich stają na 
tylnych łapach. Przez moment 
jakby się mierzą wzrokiem, po 
czym zaczyna się dynamiczna 
wymiana ciosów. 

Na nagraniu widać, jak 
zwierzęta uderzają się przedni-
mi łapami, podskakują, okrąża-
ją, znów atakują. Pojedynek był 
szybki, gwałtowny i zaskakują-
co „zacięty”.

Pogranicznikom udało się 
uwiecznić naturalne zacho-
wanie zwierząt – tzw. parkoty, 
czyli okres godowy zajęcy. W 
tym czasie samce – w myśliw-
skiej gwarze nazywane „ga-

Podczas rutynowej obserwacji granicy 

chami” – rywalizują o wzglę-
dy samicy. 

Takie widowiska można 
obserwować głównie wczesną 
wiosną, od lutego do kwiet-
nia, gdy dni robią się dłuższe, 
a przyroda 
b u d z i 
się do 

życia. To właśnie wtedy hor-
mony robią swoje, a spokojne 
na co dzień zwierzęta zmie-
niają się w zdeterminowanych 
rywali.

Jeszcze kilkanaście lat 
temu zobaczenie takiej sceny 
było rzadkością. Populacja za-
jęcy w Polsce drastycznie spa-
dła: z kilku milionów w latach 
70. do kilkuset tysięcy na po-
czątku XXI wieku. Wpływ mia-
ły m.in. intensywne rolnictwo, 
zanik naturalnych kryjówek, 
ruch drogowy i choroby.

Dopiero w ostatnich latach 
liczebność zaczęła się powoli 
odbudowywać. I właśnie dla-
tego takie nagrania znów za-
czynają się pojawiać. her

Pogranicznikom udało się uwiecznić naturalne zacho-
wanie zwierząt – tzw. parkoty, czyli okres godowy zajęcy.

a naszym nagraniu uchwycony zo-
stał jeden z najbardziej skrytych 
mieszkańców lasu – ryś – pochwa-

liło się Nadleśnictwo Józefów.
Ryś to gatunek bardzo płochliwy, pro-

wadzący samotniczy tryb życia. Najczę-
ściej porusza się bezszelestnie i unika 
kontaktu z człowiekiem, tym bardziej wy-
jątkowe jest więc nagranie, które udało 
się zarejestrować w marcu, czyli w okre-
sie godowym, kiedy rysie są bardziej ak-
tywne i mobilne. Ryś prowadzi głównie 

nocny tryb życia. To dlatego nazywany 
jest duchem lasu. 

– Obecność rysia świadczy o tym, że 
dany teren zapewnia mu odpowiednie wa-
runki do życia – przede wszystkim spokój, 
schronienie oraz bazę pokarmową. Nie 
jest to gatunek, który utrzyma się w silnie 
przekształconym i intensywnie użytkowa-
nym środowisku. Tym bardziej cieszy każ-
dy taki kadr – to znak, że nasze lasy są waż-
nym miejscem dla dzikiej przyrody – pod-
kreślają pracownicy Nadleśnictwa.

Na całym Roztoczu, czyli na obszarze 
od Kraśnika do granicy z Ukrainą, żyje 
zaledwie 8-10 rysi. Takie szacunki podał 
w 2024 r. Przemysław Stachyra z Rozto-
czańskiego Parku Narodowego. Na tere-
nie samego parku w ub. r. przemieszcza-
ły się trzy rysie: samiec, samica i młode 
z poprzedniego roku.

Lasy Nadleśnictwa Józefów w większo-
ści znajdują się w sąsiednim kompleksie le-
śnym Puszczy Solskiej. Rysie są tu równie 
nieliczne. Jednak wschodnie i południowe 
krańce Polski to i tak jedne z niewielu w kra-
ju miejsc stałego występowania rysia. W ca-
łym kraju jego populacja szacowana jest za-
ledwie na około 200 osobników. (ar) (ar) 

Na nagraniu uchwycony został jeden z naj-
bardziej skrytych mieszkańców lasu – ryś.
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 W Biurze Wystaw Arty-
stycznych Galerii Zamoj-

skiej w Zamościu prezentowa-
na jest wystawa prac dyplomo-
wych uczniów Państwowego Li-
ceum Sztuk Plastycznych im. B. 
Moranda. Ekspozycja to podsu-
mowanie artystycznej drogi te-
gorocznych absolwentów. Prace 
pokazują: Karina Czugała, Łu-
kasz Ćmiel, Gaia Ćwikła, Na-
talia Flejszer, Dominika Frą-
cek, Zuzanna Głąb, Natalia Jo-
nasz, Magdalena Korona, Ju-
dyta Kuduk, Aleksandra Kul-
pik, Wiktoria Łosiewicz, Bła-
żej Małyszek, Paula Margolt, 
Lena Markowska, Wiktoria Ma-
zurek, Martyna Mojsym, Maja 
Myśliwiec, Lena Płaczkiewicz, 
Julia Repeć, Karolina Sitnik, 
Anna Stelmaszczuk, Aleksan-
dra Szewczuk, Gabriela Szyn-
karczuk, Roksana Watrak, Mi-
lena Wiatrowska oraz Zuzan-
na Wiatrowska. Wystawę moż-
na oglądać do końca miesiąca.

 Również w BWA Galerii 
Zamojskiej dostępna jest 

wystawa rzeźby i rysunku Kon-
rada Makowskiego. Artysta, ab-
solwent zamojskiego „Plastyka” 
oraz warszawskiej ASP, obec-
nie prowadzi w „Plastyku” za-
jęcia ze snycerstwa. Ekspozycja 
będzie czynna przez najbliższe 
dwa miesiące.

 Książnica Zamojska za-
prasza 23 kwietnia o godz. 

16 na odczyt „Pani wielce mą-
dra i poważna – Gryzelda Kon-
stancja Wiśniowiecka”. Prelek-
cję w ramach cyklu „Czwartki 
u Stanisława” wygłosi Justy-
na Bartkowska, która przybli-
ży losy tej wpływowej postaci 
historycznej i spróbuje oddzie-
lić fakty od mitów. 

 W Mediatece w Zamoj-
skiej Akademii Kultury 

24 kwietnia o godz. 16 zostanie 
udostępniona wystawa fotogra-
fii „PRIPYAT A Time Machine”. 
Autor zdjęć, Oleksandr Syrota 
wykorzystuje technologię roz-
szerzonej rzeczywistości (AR), 
by przybliżyć historię opuszczo-
nego miasta. To pierwsza pre-
zentacja tego cyklu w Polsce.

 Zamojski Dom Kultu-
ry zaprasza 28 kwietnia 

o godz. 18 na koncert z oka-

Sztuka, historia i muzyczne legendy
zji Międzynarodowego Dnia 
Tańca. Na scenie zaprezentują 
się Klub Sportowy Erka, Szko-
ła Tango con Pedro oraz Ze-
spół Pieśni i Tańca Zamojsz-
czyzna. Bilety w cenie 25 zł są 
do nabycia w sekretariacie ZDK 
oraz online.

 W Galerii Fotografii ZAK 
w Zamościu prezentowa-

na jest wystawa fotografii To-
masza Sobczaka pt. „Kształt 
Ciała”. Artysta, legitymujący się 
tytułem EFIAP, traktuje ciało w 
sposób geometryczny, poszuku-
jąc w nim interesujących form i 
materii. Galeria działa pod pa-
tronatem Fotoklubu RP.

 W Zamojskim Domu Kul-
tury można oglądać wysta-

wę „Poszukując światła” przy-

gotowaną przez Zamojską Gru-
pę Fotograficzną Grupę Twór-
czą. Autorami prac są: Hen-
ryk Andrzejewski, Aleksan-
dra Baranowicz, Mariusz Bli-
charz, Bogdan Cabaj, Mirosław 
Chmiel, Beata Gałan-Smól, 
Wiesław Jabłoński, Janusz Ka-
pecki, Waldemar Kasprowicz, 
Krystyna Kot, Małgorzata Ła-
stówka, Ewa Marszalec, Sylwe-
ster Murawa, Stanisław Orłow-
ski, Alina Ostasz, Nicole Rogal-
ski, Robert Rusinek, Katarzy-
na Sachajko oraz Artur Wąsik. 
Ekspozycja czynna do 15 maja.

 W Biłgorajskim Centrum 
Kultury w Biłgoraju do-

stępna jest wystawa „Różnie 
będzie”, prezentująca dorobek 
grupy „Pociąg do sztuki” pra-
cującej pod kierunkiem Renaty 

Mireckiej. Na ekspozycję skła-
dają się prace rysunkowe i ma-
larskie osób dorosłych, skupio-
ne wokół tematów drzew i mo-
tywów biłgorajskich. Wystawa 
czynna do 3 maja, wstęp wolny.

 Sala widowiskowa BCK 
w Biłgoraju stanie się 25 

kwietnia o godz. 17 miejscem 
koncertu z okazji Międzynaro-
dowego Dnia Tańca. Wystąpią: 
Zespół Folklorystyczny Rozto-
cze z Tomaszowa Lub., grupy 
NOVA i Jump Młodszy z MDK 
Biłgoraj, Miłośnicy Tańca z 
Frampola, grupy baletowe oraz 
grupa Pokolenia z BCK, a tak-
że tancerze JUMP z Janowa Lu-
belskiego. Wstęp wolny.

W Muzeum Ziemi Bił-
gorajskiej w Biłgoraju 

prezentowana jest wystawa 
Agnieszki Rzeźniak pt. „Las 
pełen opowieści”. Artystka in-
spiruje się przyrodą Roztocza. 
Druga z dostępnych ekspozycji 
to „Ślady obecności” autorstwa 
Radka Teterycza, prezentująca 
toczone w drewnie rzeźby będą-
ce zapisem emocji twórcy. Prace 
można oglądać do 26 czerwca.

 Muzeum Regionalne w To-
maszowie Lubelskim za-

prasza 24 kwietnia o godz. 16 
na prezentację publikacji dr. 
Grzegorza Figla i Marzeny Ga-
łeckiej poświęconej archiwal-
nym fotografiom szkolnictwa w 
powiecie tomaszowskim z 1931 
roku. Wstęp wolny.

 W Muzeum Zamojskim 
w Zamościu trwa wysta-

wa „Salvador Dalí. Boska ko-

media”. Ekspozycja obejmuje 
cykl 100 grafik światowej sła-
wy artysty, stanowiących inter-
pretację dzieła Dantego Alighie-
ri „Boska komedia”. Za koncep-
cję graficzną odpowiada Kin-
ga Kołodziejczyk, a kuratorką 
wystawy jest Natalia Szczerba.

 Muzeum Fortyfikacji i 
Broni Arsenał w Zamościu 

zaprasza 25 kwietnia o godz. 14 
na otwarcie wystawy „Kobiety 
oręża polskiego”. Ekspozycja 
przybliża sylwetki dwunastu 
bohaterek i ukazuje wkład ko-
biet w polskie dziedzictwo woj-
skowe od XVII w. po współcze-
sność. Kuratorką wystawy jest 
Kinga Kołodziejczyk, a teksty 
przygotowali dr Tomasz Lesz-
kowicz i Mateusz Napieralski.

 W „Arsenale” dostęp-
na jest również wystawa 

„Likwidacja Twierdzy Zamość. 
Przemiany miasta i fortyfika-
cji 1866-1939”, przygotowana 
przez Andrzeja Maziarza i An-
drzeja Urbańskiego. 

 Mała Galeria Hrubie-
szowskiego Domu Kultu-

ry prezentuje wystawę malar-
stwa Teresy Chomik-Kazarian 
pt. „Cztery pory roku – Zima”. 

Krasnostawski Dom Kul-
tury w Krasnymstawie za-

prasza 24 kwietnia o godz. 18 
na koncert „Klenczon – Legen-
da”. Zespół Piramidy w skła-
dzie: Piotr Kajetan Matczuk i 
Radosław Laskowski wykona 
największe przeboje Krzyszto-
fa Klenczona. Bilety kosztu-
ją 50 zł.

 W Muzeum Regionalnym 
w Krasnymstawie do 26 

kwietnia można oglądać wysta-
wę twórczości ludowej poświę-
coną pająkom i pisankom. Eks-
ponaty dokumentują dziedzic-
two wpisane na Krajową Listę 
Niematerialnego Dziedzictwa 
Kulturowego.

 Zamojska Orkiestra Sym-
foniczna im. Karola Na-

mysłowskiego zaprasza 24 
kwietnia na koncert „Brahms i 
polska fantazja”. W sali wido-
wiskowej ZDK wystąpi piani-
sta Alessandro Marano, a orkie-
strę poprowadzi dyrygent Tade-
usz Wicherek. 

 mm

Muzeum Fortyfikacji i Broni Arsenał w Zamościu za-
prasza na otwarcie wystawy „Kobiety oręża polskiego”.
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Zenek Martyniuk 

Gwiazdą jarmarku bę-
dzie Zenon Martyniuk. 

orcelanę z kolekcji Piotra 
Marca – zatytułowaną „Na 
słodko z Chodzieży” – moż-

na oglądać w Muzeum Regional-
nym im. dr. Janusza Petera w To-
maszowie Lub. 

Czego tu nie ma! Są kosze na 
nóżkach i talerzyki na cukierki, 
spodki, patery do ciast, kosz na 
owoce, garnitury do ciast, kom-
potierki, salaterki z miseczkami, 

Deser z Piotrem Marcem 
etażerki, konfiturówki, zestaw i 
filiżanki telewizyjne, garnitur na 
owoce. Słowem wszystkie elemen-
ty zastawy, na których domowni-
kom i gościom można podać co-
dzienny albo najbardziej wykwint-
ny deser. 

Fragment kolekcji prezen-
towany w tomaszowskim mu-
zeum jest oczywiście znacznie 
bogatszy, bo reprezentuje 24 fa-

sony, m.in. Regina, Ro-
man, Laura, Iwona, Ali-
cja, Karol, Iza, Ira, Elż-
bieta, Gracja czołowych 
polskich projektantów. 

Kolekcja porcelany Piotra 
Marca jest największą 
prywatną kolekcją por-
celany i porcelity z Cho-
dzieży w Polsce. 

Wystawie towarzyszy kata-
log. – Ponieważ deser od zawsze 
kojarzył się z przyjemnością, tak-
że jego oprawa wizualna bardzo 
często miała sprawiać radość. 
Garnitury deserowe zdobiono 
więc chętnie motywami kwiato-
wymi, owocowymi, ornamental-
nymi, a niekiedy scenkami rodza-
jowymi (…). Prezentowane na 
wystawie wyroby porcelany cho-
dzieskiej wpisują się w tę tradycję 
(…) – napisał w nim dr inż. Ma-
rek Kruczek.

Jak podkreśla Piotr Marzec, 
opracowanie wystawy nie byłoby 
możliwe, gdyby nie pomoc wielu 
osób, które były związane z fabry-
ką w Chodzieży.  (ar) 

Porcelanę z kolekcji Piotra Marca moż-
na oglądać w Muzeum Regionalnym.
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amość i Skierbieszów 
wróciły na chwilę do 
epoki napoleońskiej. Re-

alizowano tu pierwsze zdjęcia – 
w tym sceny pościgów – do no-
wej ekranizacji „Szatana z siód-
mej klasy”, klasycznej powieści 
Kornela Makuszyńskiego.

– Dzisiaj mieliśmy świetne 
próby jeździeckie – konie, tem-
po, emocje… wszystko zaczyna 
nabierać prawdziwego filmowe-
go rytmu. A już jutro ruszamy 
ze zdjęciami do filmu „Szatan z 
siódmej klasy”. Najpierw zaczy-
namy w Skierbieszowskim Par-
ku Krajobrazowym. W czwar-
tek przenosimy się do Zamo-
ścia. Będzie się działo: pości-
gi, adrenalina i wielka przygo-
da. To dopiero początek czegoś 
naprawdę wyjątkowego – infor-
mował 13 kwietnia reżyser Ma-
riusz Pujszo, zaangażowany w 
przygotowanie produkcji. 

Zdjęcia do filmu realizo-
wano w Zamościu, w rejonie 
Bramy Szczebrzeskiej, oraz 
w Skierbieszowie, na terenie 
Skierbieszowskiego Parku Kra-
jobrazowego. To właśnie tam 
powstawały widowiskowe sce-
ny otwierające film, osadzone 
w realiach epoki napoleońskiej. 
Widzowie mają zobaczyć m.in. 
uciekające wozy ze skarbami 

Napoleona, pościgi kawalerii, 
starcia z Kozakami i dramatycz-
ne momenty odwrotu Wielkiej 
Armii z Moskwy w 1812 r.

Nowa ekranizacja jest inspi-
rowana znaną powieścią Korne-
la Makuszyńskiego, ale twór-
cy zapowiadają, że historia zy-
ska współczesny wymiar. Obok 
przygodowo-detektywistycznej 
osi fabuły pojawić ma się tak-
że rozbudowany wątek jednej 

z największych historycznych 
zagadek Europy – zaginionych 
skarbów Napoleona. To właśnie 
tajemnica z czasów wojen na-
poleońskich była jednym z naj-
ważniejszych motywów także w 
literackim oryginale.

G ł ó w n y 
plan zdjęcio-
wy ma ruszyć 
20 sierpnia na 
Dolnym Śląsku 
i  potrwać do 
końca września.

Jak podkre-
ślają realizato-
rzy, nowy „Szatan z siódmej 
klasy” ma być kinem przygo-
dowym z dużym rozmachem, 

skierowanym do młodego wi-
dza, ale zachowującym naj-
ważniejsze elementy znane z 
książki. W centrum opowieści 
ponownie znajdzie się Adaś 
Cisowski – błyskotliwy uczeń, 
który dzięki sprytowi, dedukcji 

i znajomości historii wpada na 
trop zagadki ukrytego skarbu.

Reżyserem filmu jest Kor-
dian Piwowarski, twórca filmów 
i projektów audiowizualnych, 
współpracujący także przy pro-
dukcjach serialowych. W jego 
dorobku wymieniane są m.in. 
„Jaskinia Filozofów”, a także 
współpraca przy serialach „Na 
dobre i na złe” oraz „Swaci”. 
Za przygotowanie i organizację 
zdjęć odpowiada również Ma-
riusz Pujszo.

W roli Adasia Cisowskie-
go pojawia się Hugo Tarres, a 
w obsadzie wymienia się także 
Oliwię Bieniuk. Premiera filmu 
planowana jest na 2027 r.

Nowa produkcja będzie trze-
cią ekranizacją słynnej powie-
ści. Pierwsza, czarno-biała wer-
sja powstała w 1960 r. w reży-
serii Marii Kaniewskiej. Druga 
trafiła do kin w 2006 r. i wyre-
żyserował ją Kazimierz Tarnas. 
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Mimo upływu lat Stanisława Kondras za-
chowuje dobrą formę oraz pogodę ducha. 

o piękna uroczystość dla 
par małżeńskich, które 
przeżyły ze sobą pół wie-

ku i więcej. W zdrowiu i choro-

bie, w codzienności i trudnych 
chwilach – zawsze razem. Czte-
ry pary małżeńskie znów sta-
nęły w sali ślubów zamojskie-

go ratusza, tyle że z bagażem 
wspólnego życia.

Uroczystość Złotych Go-
dów odbyła się w czwartek (9 
kwietnia) w USC w Zamościu.

– Jestem niezmiernie szczę-
śliwy, że to właśnie mi przypadł 
w udziale zaszczyt, aby dzi-
siaj Państwu gratulować i ży-
czyć wszystkiego najlepszego 
na kolejne lata wspólnego ży-

Uroczystość Złotych Godów odbyła się w Sali Ślubów USC w Zamościu.

cia – mówił Rafał Zwolak, pre-
zydent Zamościa.

Prezydent wręczył jubila-
tom Medale za Długoletnie Po-
życie Małżeńskie – odznacze-
nia przyznawane przez Prezy-
denta RP. Były recital, poczę-
stunek i symboliczna lampka 
szampana. 

Bohaterami uroczystości 
byli: Barbara i Henryk Ba-

ranowie, Ma-
ria i Zbigniew 
Litwajtisowie, 
Alina i Leszek 
Wa ł a s z y k o -
wie, Marian-
na i Władysław 
Wojdowie. Pod-
czas uroczysto-
ści towarzyszy-
ły im rodziny i 
najbliżsi. her

Nowy „Szatan z siód-
mej klasy” ma być ki-
nem przygodowym z 
dużym rozmachem. 
 Fot. Mariusz Pujszo

Zdjęcia realizowano m.in. 
w rejonie Bramy Szczebrze-
skiej.  Fot. UM Zamość
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W
marcu w Bełżcu, na te-
renie, po którym po-
prowadzi nowa S17, 

zakończyły się ratownicze ba-
dania wykopaliskowe. Prace na 
stanowisku archeologicznym nr 
32 były bezpośrednim wynikiem 
odkryć, jakich dokonano je-
sienią 2025 r., 
podczas budo-
wy drogi eks-
presowej S17 
na odcinku 
od końca ob-
wodnicy mia-
sta Tomaszów 
Lub. do Hre-
bennego. Po 
wstrzymaniu 
robót drogo-
wych przez 
D e l e g a t u rę 
Wo j e w ó d z -
kiego Urzędu 
Ochrony Za-
bytków w Za-
mościu, do ak-
cji wkroczy-
li archeolodzy.

B a d a n i a 
na zlecenie lu-
belskiego od-
działu Gene-
ralnej Dyrek-
cji Dróg Kra-
jowych i Auto-
strad przepro-
wadziła firma 
archeologicz-

na prowadzona przez Igora Ma-
ciszewskiego, a całym procesem 
badawczym kierował dr Józef 
Niedźwiedź. Na obszarze obej-
mującym około 45 arów arche-
olodzy zidentyfikowali 53 obiek-
ty ziemne oraz zabezpieczyli nie-
mal 870 zabytków ruchomych.

Najstarsze ślady bytności 
człowieka w tym miejscu sięgają 
neolitu i są datowane na III tysiąc-
lecie p.n.e. Pozostałości te należą 
do ludności kultury pucharów lej-
kowatych. Wśród 32 obiektów go-
spodarczych z tego okresu odna-
leziono przedmioty, takie jak gli-

(1926-2026)

Odeszli

działobitnia położona ok. pół kilometra 
od dawnych murów twierdzy Zamość. 
Gdy w 1918 roku Polska odzyskała nie-
podległość, obiekt był wykorzystywany 
przez wojsko. 

W czasie II wojny światowej był miej-
scem kaźni tysięcy ludzi. Niemcy stwo-
rzyli tu początkowo obóz przejściowy dla 
aresztowanej inteligencji zamojskiej i lu-
dzi związanych z ruchem oporu. Potem 
Rotunda była miejscem licznych, maso-
wych egzekucji ludności Zamojszczyzny. 

Jako narzędzie niemieckiego terroru 
działała do 22 lipca 1944 roku. Podobnie 
jak w wielu innych miejscach, hitlerowcy 

również tu zacierali śla-
dy dokonanych zbrodni; 
prochy spalonych ofiar 
zrzucano do fosy, bie-
gnącej wokół Rotundy. 
Szacuje się, że w latach 
1942-44 pozbawiono tu 
życia ok. 8 tys. ludzi, w 
tym dzieci.

Po wojnie w Rotun-
dzie utworzono Mauzo-
leum Martyrologii Za-
mojszczyzny. Dziś obiekt 
jest dostępny dla zwie-
dzających bezpłatnie – la-
tem od godz. 7 do zmierz-
chu, zimą od 10 do 16. 
 her

M
iasto Zamość pozyskało ponad 
236 tys. zł dofinansowania z Mi-
nisterstwo Kultury i Dziedzic-

twa Narodowego na remont kolejnych 
mogił na terenie Rotundy Zamojskiej. 
Środki pochodzą z programu „Groby i 
cmentarze wojenne w kraju”.

To znaczące wsparcie, bowiem dota-
cja pokryje około 70 proc. kosztów zapla-
nowanych prac, których łączna wartość 
przekracza 336 tys. zł. 

Jak podkreśla miasto, projekt z Zamo-
ścia znalazł się w gronie 51 przedsięwzięć 
dofinansowanych w całym kraju, a przy-
znana kwota jest trzecią najwyższą w Pol-
sce. Umowę na przekazanie 
środków podpisał pod koniec 
marca prezydent Rafał Zwo-
lak. Tegoroczne zadanie bę-
dzie już piątym etapem prac 
prowadzonych przy cmenta-
rzu wojennym na Rotundzie. 

Zamojska Rotunda, to nie 
tylko unikatowy zabytek, ale 
także ważne miejsce na tu-
rystycznej mapie Zamościa. 
Szacuje się, że zwiedza ją 
rocznie ok. 25 tys. osób. To 
miejsce szczególne, przypo-
minające o tragicznej histo-
rii mieszkańców Zamojsz-
czyzny. Obiekt był  budowa-
ny w latach 1825-1831 jako 

Z 
m

Rokitnie 

23 marca 

ce  Michowie  Uchaniach oraz 
Ratoszynie

Jadwinowie

Krasnobrodzie

Klemensowie

kach

belskim

Lublinie

 mm

niany ciężarek tkacki, fragmenty 
naczyń – w tym charakterystycz-
ną flaszę z kryzą, liczne narzę-
dzia. Odkryto także m.in. drapa-
cze, tzw. pazur na wiórowcu wy-
konany z krzemienia wołyńskie-
go, fragmenty gładzonej siekiery 
czworościennej, ostrze kamien-
nego toporka.

Teren ten był, jak się okazuje, 
atrakcyjny dla osadników również 
w późniejszych wiekach. Świad-
czą o tym znaleziska z wczesnej 
epoki brązu, łączone z kulturą 
mierzanowicką (ok. 1900-1700 
lat p.n.e.) oraz kulturą trzciniec-
ką (ok. 1700-1500 lat p.n.e.). 

Z tego okre-
su pochodzą 
ułamki cera-
miki oraz na-
rzędzia krze-
mienne i ka-
m i e n n e ,  w 
tym krzemien-
ny skrobacz, 
trzonek gro-
tu, a także ele-
menty służą-
ce do obróbki 
ziarna – roz-
cieracz i frag-
ment podsta-
wy żarna.

W s z y s t -
kie artefakty 
po zakończe-
niu niezbęd-
nych analiz i 
sporządzeniu 
pełnej doku-
mentacji – tra-
fią do Muzeum 
Regionalnego 
w Tomaszowie 
Lub.

 mm, fot. J. 
Niedźwiedź

W czasie II wojny światowej Ro-
tunda była miejscem kaźni ty-
sięcy ludzi.

Prace na stanowisku archeologicznym nr 32 były bezpośrednim wynikiem odkryć, jakich dokonano jesienią 2025 r.

Ks. Władysław 
Lachowski.

– Nie ulega wątpliwości, że odsłonię-
ta została krawędź wieloboku – bo taki 
kształt miała obudowa studni. Są to so-
lidne elementy konstrukcyjne, choć w wy-
niku upływu czasu i różnych prac prowa-
dzonych na rynku uszkodzone – powie-
dział Wiesław Koman, przedstawiciel Wo-
jewódzkiego Urzędu Ochrony Zabytków 
Delegatury w Zamościu. 

Najprawdopodobniej obudowa miała 
kształt ośmioboku. Nie jest wykluczone 
kolejne poszerzenie wykopu celem odsło-
nięcia pełnego obrysu studni.  

Komitet Społeczny im. Bogumiły 
Sawy zabiega o odtworzenie studni sto-
jącej przez około 350 lat przed kamienicą 
Pod św. Kazimierzem. Regionalistka Bo-
gumiła Sawa uczyniła na ten cel zapis te-
stamentowy. Pojawił się także pomysł wy-
konania przeszklenia nad odkrytymi fun-
damentami, a także rekonstrukcji studni. 

  (ar)

race w poszerzanym wyko-
pie archeologicznym przy 
kamienicy Pod św. Kazi-

mierzem na Rynku Wielkim w Za-
mościu przyniosło niemal sensa-
cyjne odkrycie.

Archeolog Artur Witkowski od-
słonił fundamenty dawnej studni – a 
dokładnie pozostałości kamiennej 
obudowy o wielobocznym kształ-
cie. To rozpocznie analizę konstruk-
cji cembrowiny (bardzo dobrze widocznej 
w wykopie), która otacza wlot studni (za-
chowany, do dzisiaj jest w nim woda) oraz 
fundamentów jej obudowy.   

Znalezisko datowane jest na XVIII 
wiek. Odkopane relikty to najprawdopo-
dobniej pozostałości studni wystawionej 
około 1770 roku, za czasów IX ordynata 
Ordynacji Zamojskiej Jana Jakuba Zamoy-
skiego w miejscu obiektu znacznie starsze-
go, pamiętającego powstanie miasta.  

Prace archeologiczne finansowane 
przez samorząd ruszyły pod koniec mar-
ca. Są efektem współpracy między mia-
stem a Komitetem Społecznym im. Bogu-
miły Sawy. W pierwszym etapie odkryto 
fragment cembrowiny od strony zewnętrz-
nej. Zapadła decyzja o rozszerzeniu prac 
w kierunku południowym. 

Odkryte 16-17 kwietnia fundamenty 
są osadzone dość głęboko, około metra 
poniżej współczesnej powierzchni rynku.

Odkrycie na Rynku Wielkim

Archeolog Artur Witkowski odsłonił fundamenty daw-
nej studni – a dokładnie pozostałości kamiennej obu-
dowy o wielobocznym kształcie.
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Pakt miał dać 
gwarancje 

bezpieczeństwa krajom 
członkowskim na wypadek 

agresji militarnej ze 
strony ZSRR i państw 

komunistycznych oraz działać 
odstraszająco wobec wszelkich 

planów napaści zbrojnej na 
Europę Zachodnią.
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nakłucie żyły udowej i wprowa-
dzają do serca specjalny implant 
tzw. klips. Pod kontrolą zaawan-
sowanych technik obrazowania 
– fluoroskopii i echokardiogra-
fii przezprzełykowej – klips łą-
czy płatki zastawki i poprawia 
jej pracę. W pierwszym zabiegu 
w Zamościu zastosowano dwa 
klipsy, co przyniosło wyraźną 
poprawę parametrów krążenia 
i znaczące ograniczenie niedo-
mykalności.

– Wprowadzenie procedury Mi-
traClip w naszym szpitalu to ważny 
krok w kierunku rozwoju nowocze-
snej, małoinwazyjnej kardiochirur-
gii. Dzięki temu możemy zaofero-
wać skuteczne leczenie pacjentom, 
którzy dotychczas mieli ograniczo-
ne możliwości terapeutyczne – pod-
kreśla dr n. med. Janusz Gozdek.

Zabieg jest szczególnie istot-
ny dla osób, które ze względu na 
stan zdrowia nie kwalifikują się 
do klasycznej operacji kardiochi-
rurgicznej.

W
samodzielnym Pu-
blicznym Szpitalu 
Wojewódzkim im. Pa-

pieża Jana Pawła II w Zamościu 
wykonano pierwszy w histo-
rii placówki zabieg przezskór-
nej naprawy zastawki mitralnej 
z użyciem systemu MitraClip. 
To przełom nie tylko dla szpita-
la, ale i dla pacjentów z regio-
nu, którzy dotąd często musie-
li szukać takiego leczenia w du-
żych ośrodkach w kraju. 

Zabieg przeprowadzono 27 
marca w Oddziale Kardiochi-
rurgii. Jak podkreślają lekarze, 
to ważny krok w rozwoju nowo-
czesnych, małoinwazyjnych me-
tod leczenia chorób serca.

Procedura MitraClip pozwa-
la naprawić niedomykalność za-
stawki mitralnej bez operacji na 
otwartym sercu. Zamiast tego 
lekarze wykonują niewielkie 

Operacja była efektem pra-
cy wielodyscyplinarnego zespo-
łu. Operatorami byli dr n. med. 
Janusz Gozdek, dr n. med. Seba-
stian Raczkiewicz oraz lek. Da-
riusz Plewik.

Nadzór echokardiograficzny 
zapewniali dr hab. n. med. Doro-
ta Nowosielecka i dr n. med. Ma-
ciej Stąpór. W skład zespołu ane-
stezjologicznego weszli lek. Zbi-
gniew Kosior oraz pielęgniarka 
Agnieszka Krukowska. Instru-
mentariuszkami były Magda Flak 
i Elżbieta Mucha.

Metoda MitraClip jest reko-
mendowana przez Europejskie 
Towarzystwo Kardiologiczne, 
szczególnie u pacjentów z wtórną 
niedomykalnością zastawki mi-
tralnej, często związaną z choro-
bą niedokrwienną serca. U odpo-
wiednio dobranych chorych sta-
nowi jedną z preferowanych me-
tod leczenia, a w wielu przypad-
kach – bezpieczną alternatywę 
dla operacji.

Szpital zapowiada, że to nie 
koniec rozwoju małoinwazyjnych 
technik leczenia serca. W planach 
jest rozszerzenie oferty m.in. o 
przezskórne leczenie wad zastaw-
ki trójdzielnej.

Lekarze zachęcają również 
kardiologów do kierowania pa-
cjentów z niedomykalnością za-
stawki mitralnej do poradni kar-
diochirurgicznej w Zamościu. 
Każdy przypadek ma być anali-
zowany indywidualnie, by dobrać 
najbezpieczniejszą i najskutecz-
niejszą metodę leczenia.  her

 Fot. 

Operacja była efektem pracy wielodyscyplinarnego zespołu. 

F
undacja Parasol Rozto-
cza, działająca przy to-
maszowskich firmach 

Romana Raka – z  Fundacją Ro-
nalda McDonalda współpracuje 
już od 6 lat. Dzięki tej współpra-
cy – udało się przebadać w ra-
mach profilaktyki  ok. 700 dzie-
ci z Tomaszowa Lub. i okolic.

Ostatnia, szósta odsłona ak-
cji – odbyła się 8 kwietnia. Tego 
dnia ponad 70 małych pacjentów 
zostało objętych przesiewowymi 
badaniami USG w ramach Ogól-
nopolskiego Programu Badań 
Profilaktycznych „NIE nowotwo-
rom u dzieci”. Badania przepro-
wadzili doświadczeni eksperci w 
dziedzinie radiologii.

– Bezpłatne badania USG to 
niezwykle cenna inicjatywa, któ-
ra daje szansę na wczesne wykry-
cie niepokojących zmian oraz lep-
szą ocenę prawidłowego rozwo-
ju dziecka. To nie tylko konkretne 
liczby, ale przede wszystkim realne 
wsparcie dla rodzin – więcej spo-
koju dla rodziców, więcej uśmie-
chu dla dzieci i większa szansa na 

szybkie rozpoznanie ewentualnych 
nieprawidłowości czy odstępstw od 
normy – podkreślają przedstawicie-
le Parasola Roztocza.

Podobna akcja odbyła się w 
Krasnymstawie 9 kwietnia. Spe-
cjalistyczny ambulans, wyposa-
żony w nowoczesny sprzęt dia-
gnostyczny, stacjonował na par-
kingu przy Dworku Starościń-

skim. Z bezpłatnych konsultacji 
skorzystała grupa 70 dzieci do 6. 
roku życia. Każde za odwagę wy-
kazaną podczas badania otrzyma-
ło upominek.

Inicjatorem przedsięwzięcia 
był Sebastian Kwass, lokalny fran-
czyzobiorca McDonald’s, który do 
współpracy zaprosił Miasto Kra-
snystaw. Nad sprawnym przebie-
giem akcji czuwali pracownicy 
UM Krasnystaw z Wydziału Pro-
mocji i Komunikacji Społecznej 
oraz Wydziału Organizacyjnego i 
Archiwum Zakładowego, a tak-
że przedstawiciele Centrum In-
tegracji Społecznej.

– Jako samorząd chcemy 
dbać o nasze społeczeństwo i 
wspierać jego rozwój już od naj-
młodszych lat. Dlatego angażo-
wanie się w tego typu inicjatywy 
traktujemy nie tylko jako obo-
wiązek, ale przede wszystkim 
jako inwestycję w bezpieczną 
przyszłość naszych mieszkań-
ców – podkreśla burmistrz Da-
niel Miciuła.

Partnerami merytoryczny-
mi i technicznymi wydarzenia 
były m.in. ALAB laboratoria, 
Centrum Medyczne WUM oraz 
MAN Polska. 

 mm
Ostatnia, szósta odsłona akcji – od-
była się 8 kwietnia. 

 Fot. P
arasol R

oztocza P
lanując wyjazd do sana-
torium po 1 maja, trzeba 
przygotować portfel na 

większe wydatki. Choć Narodo-
wy Fundusz Zdrowia finansuje 
sam proces leczenia, zabiegi oraz 
opiekę medyczną, to koszty za-
kwaterowania i wyżywienia spo-
czywają na barkach pacjentów. 
Zgodnie z obowiązującymi prze-
pisami, od 1 maja zaczyna się se-
zon wysoki, w którym stawki ule-
gną sezonowemu podwyższeniu.

Największą różnicę odczują 
osoby decydujące się na pokój jed-

noosobowy z łazienką – cena za 
21-dniowy pobyt wzrośnie z do-
tychczasowych 684,60 zł do 858,90 
zł. Podrożeją również inne standar-
dy: za miejsce w pokoju dwuoso-
bowym z pełnym węzłem sanitar-
nym trzeba będzie zapłacić 573,30 
zł (zamiast 409,50 zł), a za „jedyn-
kę” bez łazienki 697,20 zł. Sezon 
wysoki z wyższymi opłatami po-
trwa do końca września.

Obecnie średni czas oczekiwa-
nia na wyjazd do sanatorium to ok. 
8 miesięcy.

 juliam

13
kwietnia weszły w ży-
cie istotne zmiany w 
przepisach dotyczą-

cych kontroli zwolnień lekar-
skich oraz funkcjonowania pio-
nu orzecznictwa medycznego 
w Zakładzie Ubezpieczeń Spo-
łecznych.

Nowelizacja przepisów ja-
sno określa, jakie aktywności nie 
skutkują utratą prawa do zasiłku. 
Choć nadal obowiązuje zakaz pra-
cy zarobkowej oraz podejmowa-
nia działań opóźniających powrót 
do zdrowia, wprowadzono pojęcie 
tzw. czynności incydentalnych. 

Są to wyjątkowe, pojedyncze 
działania wymuszone istotnymi 
okolicznościa-
mi, jak np. pod-
pisanie pilnego 
dokumentu w 
firmie, jeśli nikt 
inny nie ma do 
tego uprawnień; 
odebranie waż-
nego maila. Waż-
ne jest jednak, 
że takie działa-
nie nie może od-
bywać się na po-
lecenie praco-
dawcy.

Małgorza-
ta Korba, rzecz-
niczka ZUS w województwie lu-
belskim wyjaśnia, że chorzy mogą 
także bez obaw wykonywać pod-
stawowe zadania życiowe. 

– Podczas zwolnienia lekar-
skiego wolno wykonywać zwy-
kłe czynności dnia codziennego, 
np. wyjść do apteki, do lekarza, 
na rehabilitację, po zakupy w po-
bliskim sklepie czy odprowadzić 
dziecko do przedszkola, gdy nie 
ma innej osoby, która mogłaby 
się tym zająć – wylicza.

Do tych dozwolonych aktyw-
ności zalicza się również załatwie-
nie niecierpiącej zwłoki sprawy 
urzędowej.

Równocześnie ZUS zyskuje 
szersze narzędzia do weryfikacji 
sposobu wykorzystywania zwol-
nień. Pracownicy przeprowadza-
jący kontrolę będą mieli prawo 

do legitymowania sprawdzanej 
osoby oraz wstępu do miejsca, 
w którym odbywa się kontro-
la – może to być miejsce poby-
tu, pracy lub prowadzenia dzia-
łalności. Nowe przepisy pozwa-
lają im również na odbieranie 
oficjalnych wyjaśnień od ubez-
pieczonego, jego pracodawcy, a 
nawet lekarza wystawiającego 
zwolnienie.

Zmieniają się zasady za-
trudniania kadry medycznej 
wewnątrz instytucji. Dotych-
czas lekarze orzecznicy musie-
li być zatrudnieni na etat, teraz 
dopuszczalne będą także umo-
wy o świadczenie usług. Roz-
szerza się również krąg osób 
uprawnionych do orzekania.

Jak zaznacza dr Marta Sa-
palska, zastępca głównego le-
karza orzecznika Oddziału 
ZUS w Lublinie, w placów-
kach będą mogli pracować nie 
tylko lekarze specjaliści, ale 
także osoby w trakcie specja-
lizacji lub posiadające co naj-
mniej pięcioletnie doświadcze-
nie zawodowe. 

– Zmienią się również zasa-
dy ustalania wynagrodzenia ka-
dry medycznej. Ma to zwięk-
szyć atrakcyjność zatrudnienia w 
orzecznictwie i usprawnić wyda-
wanie orzeczeń – dodaje dr Mar-
ta Sapalska.

Dodatkowo do zespołu 
orzeczniczego będą mogli być do-
łączeni fizjoterapeuci, jeśli spra-
wa będzie dotyczyć rehabilitacji 
narządu ruchu oraz pielęgniar-
ki – do oceny niezdolności do sa-
modzielnej egzystencji. 

 oprac. juliam

Dotychczas lekarze orzecznicy musieli być zatrudnieni 
na etat, teraz dopuszczalne będą także umowy o świad-
czenie usług.                                        Fot. pixabay.com 
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OBWIESZCZENIE

OBWIESZCZENIE STAROSTY HRUBIESZOWSKIEGO
Na podstawie art. 11f ust. 3 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczegól-

nych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (t.j. Dz. 
U. z 2024 r. poz. 311) oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępo-
wania administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2025 r. poz. 1691) zawiadamiam, że na wniosek 
Wójta Gminy Werbkowice, ul. Zamojska 1, 22-550 Werbkowice została wydana w dniu 
17.04.2026 r. decyzja nr 5/D/2026 znak: AB.6740.1.11.2025 o zezwoleniu na reali-
zację inwestycji drogowej pod nazwą: „Budowa drogi gminnej nr 111278L w miej-
scowości Podhorce” znajdującej się na terenie gminy Werbkowice. Niniejszej decy-
zji nadano rygor natychmiastowej wykonalności.

Z treścią decyzji strony mogą zapoznać się w siedzibie Wydziału Architektury  
i Budownictwa Starostwa Powiatowego w Hrubieszowie przy ul. Narutowicza 34  w 
pokoju nr 8 od poniedziałku do piątku w godzinach od 7.30 do 15.30. 

Od decyzji służy stronom odwołanie do Wojewody Lubelskiego w terminie 14 dni od 
dnia publicznego ogłoszenia tj. od 21.04.2026 r. za pośrednictwem organu który wydal 
decyzję. Zgodnie z art.49 § 2 Kpa „(…) Zawiadomienie uważa się za dokonane po upły-
wie czternastu dni od dnia, w którym nastąpiło publiczne obwieszczenie, inne publiczne 
ogłoszenie lub udostępnienie pisma w Biuletynie Informacji Publicznej.”

ogłasza przetarg nieograniczony ofertowy na wykonanie malowania klatek schodo-

wych wraz z wiatrołapami i zejściami do piwnic w blokach mieszkalnych Spółdziel-

ni Mieszkaniowej w Tomaszowie Lub. i Wspólnoty Mieszkaniowej Piłsudskiego 5.

Oferty należy składać w biurze Spółdzielni Mieszkaniowej ul. Kościuszki 21, do 

dnia 6.05.2026 r. do godz. 10:00. Przystępujący do przetargu winni wpłacić wa-

dium do dnia 06.05.2026 r. do godz. 9:00.

Całość oferty musi spełniać wymagania określone w Specyfikacji istotnych wa-

runków zamówienia, którą można pobrać ze strony internetowej https://smtoma-

szow.pl/category/przetargi/.

Bliższych informacji udziela Dział Techniczny pod nr tel. 84 665 99 25 

lub e-mail: biuro@smtomaszow.pl.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

OGŁOSZENIE
SPÓŁDZIELNIA MIESZKANIOWA 
w Tomaszowie Lubelskim, ul. Kościuszki 21

umzamosc.bip.lubelskie.pl

W Ó J T  G M I N Y  M I R C Z E
 ogłasza że dnia 26 maja 2026 roku o godzinie 11 w pokoju nr 209 Urzędu Gminy Mircze przy ul. Kryłowskiej 20 odbędzie 

się drugi przetarg ustny nieograniczony na sprzedaż nieruchomości gruntowej niezabudowanej, położonej w miejscowości Małków, 
stanowiącej własność Gminy Mircze, oznaczonej nr działki 261 o pow. 17300 m2 (R IIIa – 17000 m2 , S-RIIIa – 300 m2 ), objętej księgą wieczystą 
KW Nr ZA1H/00075597/8.

Nieruchomość przeznaczona na przetarg nie jest obciążona ograniczonymi prawami rzeczowymi i nie ma przeszkód prawnych do 
rozporządzania nią. Wyżej wymieniona nieruchomość w miejscowym planie zagospodarowania przestrzennego gminy oznaczona jest symbolem 
RP – teren upraw polowych – zachowanie istniejącej kolonijnej i rozproszonej zabudowy. 

Cena wywoławcza - 83 678,00 zł, wadium 10% ceny wywoławczej – 8 367,80 zł. 
Wadium do przetargu w podanej wyżej wysokości należy wnieść w pieniądzu (PLN), przelewem środków pieniężnych lub gotówką na 

rachunek Gminy Mircze Powiatowy Bank Spółdzielczy w Zamościu o/Mircze Nr 90 9603 1016 2001 0000 0185 0003 w terminie do dnia 22 
maja 2026 roku włącznie. Za termin wniesienia wadium uważa się dzień wpływu wadium na wskazany rachunek. Kwota wadium zostanie 
zaliczona na poczet ceny w dniu zapłaty pełnej należności.  

Gmina Mircze nie odpowiada za wady ukryte zbywanej nieruchomości, w tym także za nieujawniony w Powiatowym Zasobie Geodezyjnym i 
Kartograficznym przebieg podziemnych mediów. Sprzedaż nieruchomości następuje w granicach i wg użytków ujawnionych w operacie ewidencji 
gruntów prowadzonym przez Starostwo Powiatowe w Hrubieszowie.

Przed przystąpieniem do przetargu uczestnik zobowiązany jest zapoznać się z przedmiotem przetargu, gdyż granice nabywanej 
nieruchomości nie będą wznawiane geodezyjnie na koszt Gminy. Sprzedaż nieruchomości następuje wg danych ewidencyjnych. 

Jeżeli osoba, ustalona na nabywcę nieruchomości nie przystąpi bez usprawiedliwienia do zawarcia umowy sprzedaży w formie aktu 
notarialnego, w miejscu i terminie, podanym w zawiadomieniu – organizator przetargu może odstąpić od zawarcia tej umowy, a wpłacone 
wadium nie podlega zwrotowi.

Wójt zastrzega sobie prawo do odwołania przetargu z ważnych powodów.
Ogłoszenie o przetargu, wykaz w/w nieruchomości przeznaczonej do sprzedaży oraz regulamin przeprowadzania przetargów oraz rokowań na 

zbycie i udostępnianie nieruchomości stanowiących własność Gminy Mircze (określający warunki dla uczestników przetargu) znajduje się na stronie 
internetowej www.mircze.pl, w biuletynie informacji publicznej – www.ugmircze.bip.lubelskie.pl i na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Gminy Mircze. 

Informuje się, że na sprzedaż w/w nieruchomości był przeprowadzony pierwszy przetarg ustny nieograniczony w dniu 11.03.2026 roku, 
który zakończył się wynikiem negatywnym.

Bliższych informacji udziela Referat Promocji, Rozwoju Gospodarczego i Rolnictwa- pokój nr 208, telefonicznie 84 651-90-04 wew. 
38 w godzinach pracy urzędu 7.30-15.30.           

Mircze, dnia 20.04.2026 r. 
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721-247-434

SPRZEDA

SPRZEDAM SKODA ROOM-

NA POMOCNIKA Z MIESZKA-

Sahryń 63
P.P.H.U „FASOLEX”

0
1
8
4
8
J
0

Bezpłatne czyszczenie i sortowanie optyczne

Nasz punkt skupu Kopyłów – tel. 691 697 420

Skup każdego rodzaju fasoli i grochu polnego Odbiór również od rolnika 
 Tel: 84-611-62-94, 601-708-911  Email: biuro@fasolex.pl

SKUP FASOLI 

Tel. 503 142 481
FHU Jarosław Kozar –  MIRCZE

Przebieranie sortownikiem 
optycznym

Przelew w dniu odbioru!

0
1
7
4
4
L
0

SKUP FASOLI

508 773 836

22-652 Telatyn
Łykoszyn 70 0

2
0

9
1

J0

ü fasola bezpośrednio z pola
ü skup mokrej fasoli
ü usługowe przebieranie fasoli
ü suszenie fasoli

b ś dnio z pola

Nowość: Skup grochu polnego

Punkty skupu 
fasoli:

Hostynne-Kolonia 23 – tel. 693 458 129

Ulhówek - tel. 694 894 234
Posadów - tel. 793 813 794
Nabróż - tel. 600 295 537

782-071-417

AgriProduct

z przebieraniem na sortowniku optycznym

Żaneta Górnik
Łykoszyn 33 Askup fasoli

02850J0

Szybkie terminy płatności!

Nie pobieramy opłaty za przebieranie przy sprzedaży!

STUDNI GŁĘBINOWYCH  
POMP CIEPŁA

tel. 512 230 195 
   793 500 384

ODWIERTY
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TOMASZÓW LUB.

GOZDÓW 183 a, 
22-550 Werbkowice (dawny POM)

ALEKSANDER KUŚMIRZ FERMA DROBIU ŁABUNIE           

l!brojlery czerwone   l!brojlery

l!indyki   l!kaczki   l!perliczki 

l!zielononóżki

Prowadzimy zapisy na kurczęta i kury nioski:

ul. Parkowa 16     tel. 503 332 104, 508 082 476

MOŻLIWOŚĆ

 DOWOZU

TOMASZÓW LUB.

https://tygodnikzamojski.pl/dodajogloszenie
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Uczestnicy „Biegu Cichych Bohaterów”.

Natomiast Matylda Bień, 
Hrubieszowianka i była za-
wodniczka ZKKK, podczas 
studiów reprezentująca war-

szawski klub Masters Dojo 
WASW Piotr Moczydłowski, 
została mistrzynią Polski, a 

Dwie imprezy i dwa udane starty zawodników  

Podczas Mistrzostw 
Polski Kyokushin 
IKO Poland w My-
ślenicach zawodnicy 

Zamojskiego Klubu Ka-
rate Kyokushin trzy razy 
stawali na podium. 

Złote medale wywal-
czyli Martyna Zeń w ku-
mite juniorek młodszych 
w kategorii wagowej 60 
kg oraz Krystian Jakub-
czak w kumite juniorów 
+80 kg, a brązowy Kor-
nel Bratkowski – w ku-
mite juniorów młodszych 
(65 kg). Piąte miejsce w kumi-
te juniorów +80 kg zajął Ka-
mil Jakubczak. 

turniej zakończyła z nagro-
dą specjalną – „Best Spirit”.

Z kolei siedmiu zawodni-
ków Tomaszowskiego Klubu 
Kyokushin Karate uczestni-
czyło w XI Turniej IKO Prze-
łęcz Cup. Pierwsze miejsca za-
jęli: Maciej Ważocha (kumite 
10-11 lat, 40 kg), Paulina Ma-

ciejko (kumite 8-9 lat, 30 
kg), Oliwia Maciejko (ku-
mite 10-11 lat, 50 kg) i Se-
bastian Miodek (kumite 
12-13 lat, 50 kg). Domi-
nik Miodek (kumite 8-9 
lat, 35 kg) był trzeci. 

W zawodach wzię-
ło udział 260 karateków 
z 20 klubów. Jednym z 
sędziów był opiekun to-

maszowskiej ekipy Sensei Je-
rzy Wójcik.

mak, /MiT/, fot. TKKK

Reprezentanci ZKKK.

R 
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-
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-

-

-

 

-

-

mak

 

Padwa: Dragan, 
Gawryś – Małec-
ki (6), Bączek (4), 

Bielko (3), Golański (3), 
Adamczuk (2), Porębski (2), 
Szymański (2), Florkiewicz 
(1), Fugiel (1), Morawski 
(1), Skiba (1), Krysiak, Sze-
ląg, Wleklak.

W czwartej minucie po 
dwóch bramkach Adamczu-
ka, Padwa ku radości licz-
nie zgromadzonych kibiców 

wyszła na prowadzenie 3:2. 
Przyjezdni przejęli jednak 
inicjatywę rzucając sześć 
bramek z rzędu i w 15 mi-
nucie prowadzili 11:5. Tre-
ner Padwy Dzmitry Tsikhan 
wziął czas i jego zespół za-
czął grać skuteczniej, ale to 
tylko pozwoliło zmniejszyć 
rozmiary strat.

Po przerwie Padwa po 
celnych strzałach Małec-
kiego (dwukrotnie), Poręb-
skiego oraz Bączka dopro-
wadziła do wyniku 18:20. 
Jednak zawodnicy lidera już 
do końca spotkania kontro-

lowali grę i wygralic prze-
wagą sześciu bramek.

– Lider był za mocny. 
Śląsk od początku sezonu ja-
sno stawia sobie za zadanie 
awansowanie do Orlen Su-
perligi, a naszym celem było 
utrzymanie się w Lidze Cen-
tralnej i generalnie utrzyma-
nie zespołu Padwy Zamość 
w wydaniu seniorskim. Ten 
cel udało nam się już osią-
gnąć. Ten cel udało nam się 
już osiągnąć. Myślimy po-
woli o kolejnym sezonie, ale 
cieszy mnie fakt, że zawod-
nicy walczyli z liderem, że 

nie położyli się i widać było, że 
chcieli wygrać. Marzy nam się, 
aby móc stawiać sobie podob-
ne cele, jakie ma Wrocław, ale 
musimy mierzyć siły na zamia-
ry. Wierzę, że na naszej drodze 
trafimy na osoby, które zechcą 
nam pomóc zrobić w przyszło-
ści coś dużego dla Zamościan, 
bo potencjał na to jest – mówi 
prezes Padwy Szymon Fugiel.

Najbliższy mecz Padwa 
(7. miejsce w tabeli) zagra w 
sobotę, 25 kwietnia o godz. 
18 w Szczecinie z wicelide-
rem Pogonią.

mak

Karol Małecki i jego koledzy musieli uznać 
wyższość rywali.               Fot. str. Padwy

Podczas 34. Krajowych 
Mistrzostw Księży w Teni-
sie Stołowym, które odbyły 
się w dniach 7-9 kwietnia w 
Ciechanowie, reprezentan-
ci Diecezji Zamojsko-Luba-
czowskiej wywalczyli dru-
żynowo 3. miejsce. W skład 
zespołu weszli ks. Krzysz-
tof Augustynek, ks. Tomasz 
Szady oraz ks. Tomasz Szu-
mowski. Indywidualnie ks. 
Szady był 2. w kategorii 
wiekowej 35-44, ks. An-
drzej Łuszcz – 3. w katego-
rii wiekowej 44-54 lat.

Reprezentacja Zespołu 
Szkół Techniczno-Motory-
zacyjnych im. Jarosława 

Dąbrowskiego w Tomaszo-
wie Lubelskim zwyciężyła 
w – zorganizowanych w ra-
mach Licealiady – Powiato-
wych Mistrzostwach Szkół 
w Piłce Nożnej Chłopców. 
Zespół w składzie:  Ka-
mil Bogusz, Karol Cieć-
ko, Wiktor Dołęga, Jakub 
Droździel, Wiktor Dźwie-
rzyński ,  Kamil Jarecki , 
Szymon Makuch, Błażej 

Sochan, Karol Wicijewski 
z opiekunem Zbigniewem 
Ulanowskim będzie repre-
zentował powiat w roz-
grywkach rejonowych.

Igor Gwiazdowski, za-
wodnik Zrywu Ulhówek, z 

powodze-
niem wy-
s t ą p i ł  w 
M i s t rz o -
s t w a c h 
Wojewódz-
twa Lubel-

skiego w te-
nisie stołowym w kategorii ju-
nior. Wywalczył trzy medale: 
złoty w grze podwójnej oraz 
dwa brązowe – w grze mie-
szanej i grze indywidualnej.

W dniach 10-11 kwiet-
nia w Chęcinach odbyły 

się Mistrzostwach Polski 
Juniorek w zapasach ko-
biet U 20. Uczestniczyła 
w nich Nikola Rudnicka z 
UKS Terminatora Wysokie 
(trener Sławomir Dudek), 
która w kat. wagowej do 65 
kg wywalczyła IX miejsc. 
Był to pierwszy występ re-
prezentantów tego klubu w 
imprezie tej rangi.

mak, /MiT/

Przy okazji Mistrzostw 
Międzywojewódzkich w bie-
gach przełajowych, które od-
były się w Białej Podlaskiej, do 
rywalizacji stanęli również naj-
młodsi adepci lekkiej atletyki. 
Wyniki najlepszych zawodni-
ków z klubów i szkół naszego 
regionu: dziewczęta – roczni-
ki 2014-2015 (500 m): 6. Julia 
Kwaśny z SP Strzyżów/Unia 
Hrubieszów, 1 km: 2. Alicja 
Jańczuk z SP Horodło/ Unia, 
8. Laura Zuchowska z To-
masovii Tomaszów Lubelski, 
chłopcy 0,5 km: 4. Wojciech 
Czerwiński, 1 km: 7. Kacper 
Seweryn (obaj z SP Horo-
dło/Unia).

 
 

W niedzielę, 12 kwietnia, 
w Łaszczowie odbył się „Bieg 
Cichych Bohaterów”, który po-

święcony był pamięci Żołnie-
rzy Niezłomnych oraz wszyst-
kich tych, którzy złożyli naj-
wyższą ofiarę w walce o wol-
ną Ojczyznę. W wydarzeniu 
wzięło udział blisko 90 uczest-
ników. Otrzymali pamiątkowe 
medale, które wręczyli bur-
mistrz Łaszczowa oraz Prze-
wodniczący Rady Miejskiej.

 

W sobotę 2 maja w Zamo-
ściu odbędzie się 13. Bieg Wo-
kół Twierdzy Zamość. Głów-
nymi Organizatorami są: Po-
wiatowe i Miejskie Zrzeszenie 
Ludowe Zespoły Sportowe w 
Zamościu oraz Klub Sporto-
wy „Agros” Zamość. Uroczy-
ste otwarcie odbędzie się o go-
dzinie 13.30 na Rynku Wielkim 
w Zamościu. Biegi dla dzieci i 
młodzieży odbędą się uliczka-
mi zamojskiego Rynku Wiel-
kiego i rozpoczną się o godzi-

nie 12.30. Bieg Główny (dy-
stans 5000 m) oraz dla służb 
mundurowych i nauczycieli 
rozpocznie się o godzinie 14. 
Start i meta – Rynek Wielki. 
Zgłoszenia przyjmowane będą 
do 29 kwietnia – przez formu-
larz na stronie internetowej za-
pisy: time-sport.pl. Opłata star-
towa w biegu głównym – 80 zł.

 
 

Wielokrotna medalist-
ka Mistrzostw Polski w róż-
nych kategoriach wiekowych, 
26-letnia sprinterka Agrosu 
Zamość Izabela Jastrząb, za-
kończyła karierę sportową. 

– Zadecydowały o tym 
względy finansowe. Nie mo-
głam pogodzić pracy zawodo-
wej z systematycznym udzia-
łem w zajęciach szkolenio-
wych, aby przygotować się do 
startów na oczekiwanym po-
ziomie, a z samego sportu nie 
byłabym w stanie się utrzymać. 
Gdybym tylko posiadała wy-
starczające środki pieniężne, to 

nadal startowałabym, bo lekko-
atletykę mam głęboko w swo-
im serduchu – mówi Izabela Ja-
strząb, była zawodniczka LZS 
Sigma OSiR Staszów, Agrosu 
Chełm i Agrosu Zamość. 

Od września I. Jastrząb 
zajmuje się szkoleniem lekko-
atletycznego narybku w Agro-
sie Chełm. Jej rekordy życio-
we, hala: 60 m – 7,52 (2021), 
1300 m – 37,77 (2024), 200 
m – 23,66 (2022), 400 m – 
53,72 (2024) – stadion: 100 
m – 11,68 (2022), 20 m – 23,45 
(2023, 300 m – 38,24 (2012, 
400 m – 54,39 (2024).

mak, str. klubowe i 
organizatora

Izabela Jastrząb.
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I. Gwiazdowski.
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Reprezentacja Zespołu Szkół Techniczno-Motoryzacyjnych im. 
Jarosława Dąbrowskiego w Tomaszowie Lubelskim.
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IV liga: 22. kolejka 

(22.04): Start – Janowian-

23. 

kolejka (25-26.04):

Klasa O: 22. kolejka 

(24-26.04):

Klasa A: 19. kolejka 

(25-26.04):

Klasa B: 16. kolejka (25-

26.04), gr. I:

gr. 

II:

Oprac. rol

Tabele   Tabele     Tabele

Wyniki 21. kolejki:

1. HETMAN        58    79-8

    

5. TOMASOVIA  35    41-29

     

     

10. START           28     32-41

    

    

   

     14     

15. TANEW          14     19-53

        1       

 

Wyniki 21. kolejki:

  

  49-13

 47   

 

 

               

             34    

            31    

               31-31

            

         

            

      

               

             

        

. 

Wyniki 18. kolejki:

     

                    

3. Orkan                     

       33      

                 33      

                33     
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Klasa B

Oprac. rol

IV liga. Tomasovia Tomaszów Lub. 

Od inaugura-
cyjnego zwy-
cięstwa z Lu-
blinianką, w 

kolejnych spotkaniach 
zespół Tomasovii 
wywalczył tyl-
ko dwa punk-
ty. Ten dru-
gi uzyskał w 
zremisowa-
nym na własnym boisku me-
czu ze Startem. Piłkarze z Kra-
snegostawu zdobyli wiosną już 
dziesięć oczek i konsekwentnie 
zwiększają dystans do strefy 
drużyn zagrożonych spadkiem. 

Bramki: Skiba 48’ – Lesz-
czyński 58’. Żółte kartki: Sło-
twiński – Pachuta, Florek, Le-
nard. Czerwona kartka: Florek 
(za drugą żółtą). Sędziował: 
Karol Szczołko (KS Lublin). 
Tomasovia: Agalarov – Orze-
chowski, Skiba, Łuczkowski, 
Pleskacz, Słotwiński, Cristy-
an (56’ M. Szuta), Żerucha, 
Koszel (67’ Smoła), Dziura 
(85’ Czuryło), D. Szuta. Start: 
Krupa – Pachuta, Kanarek, Ja-
niszek, Florek, Chariasz (46’ 
Sałamacha), Sołdecki, Popio-
płek, Bronowicki (81’ Lenard), 
Strug (85’ Drzazga), Leszczyń-
ski (76’ Sawa).

– Zespół Tomasovii gra 
coraz gorzej. Dotyczy to 
praktycznie wszystkich jej 
zawodników, może oprócz 

Przemysława Orzechowskie-
go, który zaprezento-

wał swój solidny 
poziom i przeja-
wiał największą 
ochotę do gry. 
Całą drugą po-

łowę gospodarze grali w prze-
wadze. Zaraz na jej początku 
Michał Skiba ładnym strzałem 
z dystansu pokonał bramkarza 
Startu Krystiana Kruka. Gdy 
wydawało się, że padną ko-
lejne bramki dla Tomasovii, 
to goście długimi momenta-
mi zaczęli przejmować inicja-
tywę i zagrażać bramce Ami-
ra Agalarova. Przed upływem 
niepełnej godziny gry Ad-
rian Leszczyński „zakręcił” 
obrońcami w polu karnym i 
strzałem pod poprzeczkę nie 
dał żadnych szans golkipero-
wi gospodarzy. W końcówce 
spotkania Start był bliższy 
zdobycia zwycięskiego gola, 
niż grająca nadal bez wyra-
zu Tomasovia – powiedział 
stadionowy spiker Krzysztof 
Świętojański.

/MiT/

Michał Skiba otworzył wynik meczu.

W meczu niepoko-
nanych wiosną dru-
żyn, to miano za-

chowała Łada. Hetman prze-
grał pierwszy raz w tym sezo-
nie i jego przewaga nad drugim 
w tabeli Lewartem, z którym 
zmierzy się w najbliższej ko-
lejce, stopniała do 3 punktów. 

Bramka: Wachowicz 76’. 
Żółte kartki: Sikora, Skiba, 
Ceci – Alfimow. Czerwona 
kartka: trener Hetmana Łu-
kasz Gieresz 76’. Sędziował: 
Piotr Sikora. Widzów: 1800. 
Hetman: Kot – Myszka D. Do-
bromilski (84’ Wołoch), Ser-
diuk, Zieliński (84’ Ceci), Gie-
rała (69’ Eze), Szczygieł, Jam-
pol (77’ Szczygieł), Bartoś, 
Kosior (94” Mroczek), Skiba. 
Łada: Alfimow – Pytka (90’ 
Blicharz), Chmura, Czułow-
ski, Woźniak (88’ Szmit), Jan-
czuk, Poliszuk (71’ Nowak), 
Dorosz, Wachowicz (81’ Bis), 
Krywołapow, Gonczarewicz. 

Początek meczu przebie-
gał pod dyktando gości. Z bie-
giem czasu Zamościanie prze-
jęli jednak inicjatywę, a efek-
tem lekkiej, optycznej prze-
wagi były strzały Kosiora, 
Serdiuka i Gierały. Ze strony 
Łady najlepszą i jedyną sytu-
ację miał w 16. min Czułow-
ski, ale jego uderzenie zosta-
ło zablokowane. 

Druga odsłona wyglądała 
podobnie. Gospodarze próbo-
wali atakować, ale ich schema-
tyczne i zbyt wolne akcje nie 
sprawiały kłopotów Biłgora-
janom. Bramkowych sytuacji 
było jak na lekarstwo (Skiba 
82’ , Sikora 90’ – Czułowski 66 
i 75’), ale to do gości uśmiech-
nęło się szczęście.

Gol na wagę zwycięstwa 
padł w 76. min. Krywołapow 
wygrał główkowy pojedynek z 
D. Dobromilskim, piłka spadła 
pod nogi Wachowicza, który z 
półwoleja pokonał Kota. Go-
spodarze mieli ogromne pre-
tensje do sędziego, bo we-
dług nich Krywołapow faulo-
wał Dobromilskiego. Za gło-

śne protesty czerwoną kartką 
ukarany został szkoleniowiec 
gospodarzy, Łukasz Gieresz.   

Warto dodać, że autor 
zwycięskiego gola, to syn byłe-
go piłkarza Hetmana, Andrze-
ja Wachowicza. Były obrońca 
zamojskiej drużyny oglądał 
mecz z trybun.

– Długo utrzymywaliśmy 
świetną passę, ale nasza seria 
zakończyła się w derbach nad 
czym bardzo ubolewamy, tym 
bardziej, że atmosfera i otoczka 
meczu były znakomite. Wyda-
wało się, że kontrolujemy spo-
tkanie. Dłużej posiadaliśmy 
piłkę i myśleliśmy, że gol jest 
kwestią czasu. Rzeczywistość 
okazała się inna, bo przewaga 

nie prze-
k ł a d a -
ła się na 
sytuacje. 
Im b l i -
żej bram-
ki ,  tym 
m n i e j 
konkre-
tów. Jeże-
li chodzi 
o gola, to 
uważam, 
że Dawid 
D o b r o -
milski był 
faulowa-
ny. Sam 

to mówił, a to twardy zawod-
nik, który nie odpuszcza. Sę-
dzia podjął kilka niekorzyst-
nych dla nas decyzji, ale to, że 
przegraliśmy jest jednak naszą 
winą, bo zabrało nam dokład-
ności i precyzji. Musimy wy-
ciągnąć wnioski, bo czeka nas 
mecz z Lewartem. Czy gdybym 
mógł cofnąć czas to wystawił-
bym inny skład? Tak, bo jak 
widać po wyniku, nie wszyscy 
dźwignęli ciężar. Zresztą chy-
ba nikt z piłkarzy nie zasłużył 
na wyróżnienie – podsumował 
Łukasz Gieresz, szkoleniowiec 
Hetmana. 

– Przygotowując się do 
meczu chcieliśmy przede 
wszystkim być drużyną zor-
ganizowaną. Chcieliśmy wyłą-
czyć Sikorę od budowania ata-
ków Hetmana i Serdiuka, żeby 
nie wgrywał nam piłki mię-
dzy linie. Uważam, że to się 
nam udało, bo byliśmy bardzo 
szczelni w obronie i zdobyli-
śmy bramkę. Gratulacje dla ca-
łej drużyny. Hetman nie prze-
grał w tym sezonie, a bramkę 
na swoim stadionie stracił bar-
dzo dawno temu, więc przed 
meczem szanowalibyśmy każ-
dy punkt, ale dziś naszym ce-
lem było zwycięstwo – mówi 
Marcin Zając, trener Łady. 

Roland Maziarka, fot. 
Kamil Gac/Hetman Zamość

które nie jestem w stanie się 
zgodzić, dlatego 5 dni przed 
rozpoczęciem ligi musieli-
śmy się rozstać. W związku z 
tym, że zrobiłem sobie dobrą 
opinie na Litwie, z dnia na 
dzień dostałem 
nową ofer tę 
pracy – w DFK 
Dainava. Dy-
rektor tego klu-
bu kontaktował 
się ze mną już 
w styczniu, ale 
pracowałem w 

– Ostatnio zmienił pan 
klub. Dlaczego?

– Taka jest piłka nożna. 
W zespole BE1 Kowno wy-
konałem bardzo dobrą pra-
cę – przejąłem zespół na 
ostatnim miejscu w tabeli i w 
bardzo dobrym stylu utrzy-
małem w lidze. W okresie 
przygotowawczym uważam, 
że weszliśmy poziom wyżej, 
jeśli chodzi o przygotowa-
nie taktyczne i fizyczne. Jed-
nak jako trener mam pew-
ne wartości i są rzeczy, na 

BE1. Kiedy przestałem praco-
wać w BE1 dostałem na ma-
ila nową ofertę pracy.

– Jaką rolę będzie pan w 
nim pełnił ?

– Jestem pierwszym tre-
nerem. Dużo pracy przed 
nami, ponieważ zespół po 
spadku z TopLigi został 
odmłodzony. Dla więk-
szości zawodników to 
pierwszy sezon na pozio-
mie seniorskim, ale mam 
już doświadczenie w ta-

kich projektach. 

– Jaki jest cel na ten se-
zon?

– Jeśli chodzi o cele, to 
utrzymanie w lidze i ogra-
nie naszej młodzieży oraz 
przygotowanie zespołu, 
aby w kolejnym roku mógł 
powalczyć o awans. Da-
inava to historyczny klub 
z dużym zapleczem kibi-
cowskim. Ambicje kibi-
ców są duże, jednak te-
goroczny budżet nie po-
zwolił na ściągnięcie bar-
dziej doświadczonych za-
wodników. 

Rozmawiał Marek A. 
Kitliński,

fot. DFK Dainava

Jedynego gola strzelił Michał Wachowicz (z lewej). Na zdję-
ciu walczy o piłkę z Dawidem Gierałą.

Mikołaj Raczyński.
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HOROSKOP DLA EDYTY HER-

Z
atrzymał się tuż przed nią, tak blisko, że czuła jego 
oddech na skórze. Nie cofnęła się. Jego dłoń unio-
sła się powoli, jakby dawał jej ostatnią szansę. Do-

tknął jej policzka, delikatnie, prawie niepewnie. Ten gest wystarczył, żeby 
wszystko w niej zadrżało. Przymknęła oczy. 

Kiedy ją pocałował, było w tym coś więcej niż tylko pragnienie. Jakby obo-
je zbyt długo to w sobie dusili. Najpierw ostrożnie, jakby sprawdzali, czy to 
naprawdę się dzieje. Potem już bez wahania. Złapała go za koszulę, przycią-
gając bliżej. Nie myślała już o tym, co powinna. Liczyło się tylko to, co czuła.

– Powinniśmy przestać – wyszeptała, ale jej dłonie mówiły coś zupełnie 
innego. Uśmiechnął się tylko lekko i oparł czoło o jej czoło.

– Gdybyś naprawdę chciała, już byś wyszła. 
Miał rację. Jej oddech przyspieszył, gdy objął ją w pasie i przyciągnął do sie-

bie. Czuła ciepło jego ciała, bliskość, której nie potrafiła już ignorować. Opar-
ła się plecami o drzwi, a on nie odsunął się ani na chwilę. Pocałunki stały się 
wolniejsze, głębsze, jakby chcieli zapamiętać każdą sekundę. Jej palce wplo-
tły się w jego włosy, a świat za drzwiami przestał istnieć. Już nie było odwrotu. 

 „Romantyczne spotkanie”, Cait London

Z ARCHIWUM KRZYSZTOFA KONOPY

JERZY LIPIEC rysuje

Horoskop

Amadeusz Mielniczuk, Kryszyn 10, tel. 725 008 000

NAJLEPSZE  

CENY!

NATYCHMIASTOWA 

UWAGA ROLNICY!
SKUP FASOLI  
I PESTKI DYNI
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